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CZEŚĆ IIEURZEDOWA
Lwótc, du. 9 sierpnia

Kiedy Francy a  przekształciła się 
w republikę, ostrzegano ja zawsze, 
aby nie rozwijała propagandy repu­
blikańskiej, któraby zaniepokoić mogła 
sąsiednie monarchie. Koryfeusz, trze ­
ciej republiki sami uznali, że pod tym 
względem nie wolno im wstępować w 
ślady poprzednich republik pod karą 
zagłady j powrotu monarchiezuej for­
my rządu. Umiarkowanie tych kory­
feuszy' oprawiło, że obwołanie repu 
bliki we Francyi bynajmniej nie za­
niepokoiło sąsiednich monarchij, a ks. 
Bismarck objawił jej nawet jawnie 
sympatye swoje.

W ostatnich czasach spotkać się 
można było z kilku mowami publi- 
cznemi nawet tak zwanych umiarko­
wanych republikanów, z których prze­
bijała chęć rozwinięcia propagandy 
republikańskiej. Nawet Juliusz Simon 
ozwał się raz w tym duchu, zapowia- 
(h/ąc tryumf republikanizmu u innych 
narodów, które w n ekomo zdumione 
są widokiem Francyi odradzającej się 
tak świetnie pod rządami republikań­
skiemu Nawet wielkiej sensaeyi nie 
sprawił ten głos a już o obawie nie 
ma nawet mowy. Ośmioletni okres, 
który Francya dotąd przebyła pod 
rządami trzeciej republiki, nie będzie 
nigdy stanowił wspaniałej karty w 
dziejach francuskich. Historya zapisze 
tylko, że w tym okresie Francya do- 
kazała wielkiego dzieła na polu eko- 
nomiczno-finansowem, płacąc Niemcom 
miliardową kontrybucyę i reorganizu­
jąc arm ię‘'kosztem olbrzymim bez ża­
dnego niebezpieczeństwa dla równo­
wagi finansów. Fakt ten nie ulega 
zaprzeczeniu, aje sporną będzie kwe- 
stya, czy zasłUga za to dzieło spada 
wyłącznie na republikę, ozy przeci­

wnie nie należy się ona poprzednim 
rządom, które wtrąciły wprawdzie 
F ran c ję  w przepaść pod względem 
wojskowym, ale pozostawiły kraj w 
takim dobrobycie, że finansowe kon­
sekw encje katastrofy wojennej były 
tak łatwe do zniesienia. Obecna wy­
stawa, jakkolwiek otwarta przez pre­
zydenta republiki nie jest wyłącznie 
ani dziełem ani zasługą systemu re ­
publikańskiego. Dopóki Paryż pozosta­
nie Paryżem, każdy rząd może co 
dziesięć lat urządzać wystawy powsze­
chne i być pewnym powodzenia. Pod 
każdym innym względem historya nie 
będzie się zachwycać tym ośmioletnim 
okresem trzeciej republiki. Walka stron- 
nictw na polu wewnętrznej polityki 
sprawia smutne, czasem nawet w strę­
tne wrażenie a polityka zagraniczna 
była w całym tym okresie tylko sze­
regiem małodusznych prób i obłędów, 
z których jeden t. j. długie a serwi- 
iistyczne schlebianie Eossyi na każdym 
kroku w nadziei uzyskania jej po­
mocy w przyszłej walce z Niemcami, 
dziś już nawet samym autorom spra­
wia przykre wyrzuty.

Zresztą przypatrzmy się krajom 
sąsiednim, które jako najbliżej położo­
ne, najprędzej powinneby ulegać w pły­
wom republikanizmu we Francyi try ­
umfującego. O Niemcach nie potrzeba 
nawet wspominać, bo nie ma tam pe­
wnie nikogo, komuby trzecia republi­
ka francuska zawróciła głowę. Podo­
bnie rzecz się ma z Anglią, gdzie re- 
publikanizm p. Dilke i jego malutkiej 
falangi daje czasem tylko dziecinne 
objawy życia, sprzeciwiając się apana- 
żom dla członków rodziny królewskiej. 
Anglia i Niemcy mogą sto lat być 
świadkami tryumfu republikańskich 
zasad we Francyi, a mimo to nie wy­
tworzy się tam stronnictwo, zdolne do 
zagrożenia tronowi i uczuciom dyna­
stycznym narodu.

Podobnie rzecz się ma z Hiszpanią i

Włochami, choć tam każdy przewrót p o -■; przeeiw urzędnikom  podejrzanym niby o 
lityczny lub społeczny zdaje się p o s ia -1 oziębłość dla Rzeczypospolitej. Wielkim gło- 
dać wielu zwolenników i naśladowców, I sem domagały się one oddalenia ich z urzę- 
choc tam tiadycya polityczna przy goto- * du. W edług ich jednozgodnych wykrzykui- 
wała już grunt dla| nagłych przewrotów. I ków Rzeczpospolita zostawać będzie ciągle 
A  przecież widzimy, że właśnie wte- jakby między życiem i śm iercią, dopóki ob­
ó j ,  gdy Francya pracuje nad ustalę- \ sługi waną będzie przez ludzi, którzy kiedy- 
niem republiki, Hiszpania nietylko n ie , kol wiek poprzednio należeli z bliska czy 
myśli obalać znowu monarchii, lecz z daleka do dawnych rządów. Któż nam za 
owszem oswaja się z nią i ustala, jej to zaręczy, wolały oue, że ci ludzie nie spi- 
poustawy. Gastellar zszedł zupełnie z skują przeciw Rzeczypospolitej? Kto nam 
z widowni publicznej a król Alfons powie na pew ne, czy oni nie są w służbie 
nie potrzebuje chwytać się środków naszych nieprzyjaciół, gotowi w każdej chwili
ostrożności, aby utrzymać się na tro­
nie. Więcej ruchliwym jest żywioł re-

obalić rząd, który ich płaci, i który za to 
ma prawo żądać od nich niezachwianej wier-

! ublikański we Włoszech. Mianowicie ności i poświęcenia w czynach a nietylko
podczas ostatnich demonstracyj i mi- 
1. ngów sztandary republikańskie stano­
wiły stałe akcesoryum atłum y z równą 
radością witały te sztandary i mowy, 
podżegające do zamącenia przyjaznych 
stosunków z Austryą. Tymczasem za-

s ło w aeh .

W  takim duchu przem awiały dzienniki 
oddane rządowi i przedstawia nam  się py­
tanie , czy te ich obawy były szczere, a co 
ważniejsze uzasadnione; i zdaje nam  się, że

■ , . , ' w ła śn ie  ta k  n ie  by ło , bo po ta k ic h  s tra sz -
szedW ypadek , Kory pozwala wnosić siJ. latim 61
J J ł  h , T  T  *  r «|P 'lW lk“ ? ' ' ' Iw i« - płoch,i, ni ztad ni i  owad od razu nastało
? i - i '  7, 82 UCzną b la g ą . K io l  H u in -  a | ae m ilczenie. elioelaż natarczywym  ich
bert i brolowa Małgorzata zwiedzają - Mauiom Mi „  jotę nie sMo ^  2adośŁ
obecnie północną część kraju. W mia­
stach, w których niedawno na mityngach ‘ Czyżby od razu w miejscu, zkąd widocznie 

, , , wychodzą skinienia dyrygujące ork iestra
Witano Sztandary republikańskie z dziennikarska, spostrzeżono żc zbyteczuem  i

zapałem, tadnosc przyimuje mło- > • .  8ICMg6lBia niepraktyczncmprzyjmuje 
małżonkę~ t ^niekłamana radoscia, że nazwać to moż

dego monarchę i jego małżonkę z taką ]
niesłusznem , a 

| byłoby wymagać od urzędników, żeby w 
. - - . j przeszłości, teraźniejszości i przyszłości byli

na nietylko demonstracyjnym objawem F flje ^  b , wi mi E ltej Poeei 
sympatyi dla osoby młodego monar-1 . rod jak mówiU niegdyś Rzymianie, 
ohy, lecz, co ważniejsza, głębokich u c z u o |ale d; k wyrabiaja si j to nie od razu 
dynastycznych. I Młochy zatem mogą i alQ d| kt ka ieważ ż j  w
spokojnie patrzeć na egzystencyę re­
publiki francuskiej.

KORESPOIDEICYE
Paryż, 6 sierpnia.

(B )  Od tygodnia dzienniki republikań­
skie naw et odcienia czysto rządowego, wy­
stępowały w całym bojowym rynsztunku z 

! dziwną zgodnością, jakby za dyktowaniem,

kraju, który regularnie co piętnaście albo 
najwyżej ośmnaście lat zmienia formę rządu, 
bardzo naturalne-m jest zatem, że urzędnik 
cesarstwa albo królestwa od razu pewnego 
poranku budzi się urzędnikiem  Rzpltej. 
Tego niepodobna zmienić ani uniknąć. 
Nie można od razu znieść tak, jakby ich n i­
gdy nie było, siedm milionów ludzi, którzy 
głosowali więcej niż raz za cesarstwem, trze­
ba im pozwolić zwolna przerobić się albo u- 
stąpić z pola, poprzestając tylko na tern, żeby 
od nieb nie wymagać nieograniczonego en-

24)
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(Ciąg dalszy.)

Przetańczyliśm y walca tak samo ocho­
czo jak z panią Cecylią , lecz jakoś bez wy­
padku , za co otrzymałem grzeczną pochwa­
łę, źe jestem  perłą tancerzy— a gdy w tej chwili 
zaczęto ruszać się do k o la c ji , podałem rękę 
uprzejmej pani, i asystowałem jej przez cały 
Czas siedzenia przy stole.

Kobiety z początku dosyć ponuro zaja­
dały, z poważnych mili ich i zamienianych 
między sobą spojrzeń znać było, że obserwu­
ją wszystko, i potrawy, i nakrycie, i porce­
lanę, które trzeba przyznać, nie harmonizowa­
ły bardzo z sobą —  zwyczajnie jak zbierani­
na. Dopiero gdy poczęto wznosić toasty, gdy 
jedna, druga i trzecia pękła butelka z szam­
panem , a pan Ozupurek z wycałowaniem rą ­
czek zdrowie dam zaproponow ał, rozweseliły 
S1.ę oblicza młodzieży, powstał gwar, a za 
nim i serdeczność niezwykła.... Biedna pani 
Cecylia już upadała ze znużen ia , gdy prze­
ciwnie Ow czyńska jadła i jadła bez końca, 
z tak forsownemi ewolucyami twarzy, że cze­
pek na. głowie formalnie się poruszał. 
w - Kochana ciociu dobrodziejko —  mó-
drue-iei azuj ą,c- -jej zeSarek —  już wpół do 

-1"" wjgilją dawno minęła....
°ż asana prosi , abyś mi o tem 

\r- rz.ecze zirytowana , odwracaiac gło- 
WG ewiadomość grzechu nie czyni; brzyd­

ki asan jesteś.... Teraz jak wiem , już jeść 
nie mogę....

Po kolaeyi poszedł mazur, prowadzony 
z różnymi figlami przez Gerwazego, który 
wymyślał same tylko figury z winem i przy­
klękaniem. Mimo tak uroczyście wygłoszonej 
o p in ii, że młode panny znajdą tu samo zgor­
szenie, pani Gerwazowa dotrzym ała z niemi 
placu do samej ósmej godziny z rana. Przy 
pożegnaniu , n ik t serdeczniej nie wycałował 
gospodyni, jak poczciwa doktorow a, i pro­
szę państw a, ktoby się spodziewał , że to 
wszystko był fałsz od a  do z. I  te czułości, 
z któremi się przedem ną wrywnętrzyłu, i te 
pochwały, i ta troskliwość o nią —  wszystko 
obłuda, o czem się wkrótce przekonamy.

Już reszta pań była ubraną w przed­
pokoju , już nawet doktorowa trzymała za 
klamkę odedrzw i, gdy nagle jakby sobie coś 
przyponm iała , odzywa się g ło śn o :

—  Ale kochana (Jesieńku, bądź też tak 
dobra, i daj mi adres tej poczciwej wekslar- 
ki  panie K ołasiński, jak to się ona na­
zywa ?

—  Nie w iem , o której pani m ów i?
—  No te j , co to sprowadza tanie su­

knie z W iednia dla Cesi.... te j, tej M iter.... 
czy Dhcrm anowej....

Pani Czupurkowa zrobiła tylko wielkie 
oczy, i naraz zbladła jak ściana, a ja  zm iar­
kowawszy, o co idzie, nie wiedziałem co z sobą 
zrobić....

— Nie koniecznie dz isia j, moja Oesiu- 
mówi da le j, jakby bez cienia złośli-niu

wości —  ja  w iem , jesteś znużona, ale jutro, 
pojutrze.... W idzisz kochanie, chciałybyśmy 
z Malwinką korzystać z takiego pośrednictwa... 
D obrze? przyszlę o to pojutrze....

W yszli wszyscy, i zaraz w s ie n i, sły- I szy się prawie z pogardą, wyszła do swego
sza łem , rozpoczęła się generalna indagacya 
pani doktorowej, co to wszystko ma znaczyć. 
Ozupurek zajęty podawaniem futer damom, 
wcale nie słyszał pytania doktorowej , więc 
zamknąwszy drzwi na klucz, pobiegł, aby się 
położyć na pierwszej lepszej kanapie.

—  Panie Kołasiński co to je s t?  - - rze­
cze do mnie pani Cecylia z m iną nadzwy­
czaj poważną. —  Ozy pan mówiłeś z tą pa­
nią coś o mojej sukni i o Ditermanowej ?...

— Tak je s t, mówiłem — odpowiadam 
spuszczając oczy —  ale to w innem  znacze­
niu... to jest....

—  A zkąd pan wiesz o tem ? 
W spomniała mi Ditermanowa....

—  W ięc pan zajmujesz się dozorowa-

mieszkania, zamykając drzwi' na Hucz....
O t , dałem sobie też chleba dałem 1 — 

myślę, chwytając się za głowę. — I  potrze­
bne mi takie niedorzeczne wywnętrzanie 
przed tą niegodziwą kobietą, która za pomo­
cą udanej życzliwości dla pani C ecylii, wy­
ciągnęła odemuie tajemnicę.... Wierzcie mi 
czytelniczki, tak byłem przerażony, zm artwio­
ny i przygnębiony tym ciosem, jaki inię spo­
tkał , że gdybym m iał wtedy pod ręką p i­
stolet lub inu śmiercionośne narzędzie, już 
by mi dziś nic było na świeeie. Szczęściem 
dla mnie i dla was, że w byłym salonie do 
tańca prócz kanapy i krzeseł, któremi prze­
cież zabijać się trudno —  walały się po po­
dłodze odarte szczątki falban, kawałki w stą­
żek , jedna rękawiczka i kilka przydeptanych

niem  moich czynności, czy tak? — Pa» ^  orderów kotylionowych, na których powiesić 
szpiegujesz ? —  powtarza zbliżając _ się . kn 1 się nawet niepodobna. Wszakże i takie fata- 
mnie z dziwnie przeszywającem spojrzeniem |  j aszy  trują czasami zawiedzionych koehan-przeszywającein
swych czarnych oczu.

—  Dowiedziałem się przypadkiem... 
bakam , stanąwszy jak winowajca jaki przed
zagniewaną Junoną.

  I nie miałeś pan nic. lepszego jak,
wypaplać zaraz to wszystko przed największą 
moją nieprzyjaeiółką?... Wstydź się pan ta­
kim być plotkarzem !

Daruje pani —  mówię zamierzając 
wziąć ją  za rękę —  nie spodziewałem się....

—  Przepraszam ,bardzo przepraszam!

trują czasami zawiedzionych kochaD' 
ków, w znaczeniu moralnem , lecz dla mnie 
w tej chwili były nieużytecznemu

Mimo takiego znużenia i bezsennie s tra ­
wionej nocy, am pomyślałem o spoczynku. 
Piorunująca postać pani Cecylii z tym Jowi- 
szowskiin wzrokiem , z tem spazraatycznein 
drganiem  wybladłej twarzy — gorzej jeszcze 
niż w yrzut sum ienia stały mi przed oczyma.... 
Nawet nie mogłem porządnie zebrać w sko­
łatanej głowie swych myśli , i zdecydować 
się na coś takiego, coby mię uspokoić a pa- 

woła , chowając za siebie ręce —  kobieta ] nią Czupurkowa przebłagać mogło.... Duma- 
plotkarka jest bardzo mizerną osobistością dla jj łem, chodziłem po pokoju, przyciskałem go- 
innie, ale mężczyzna i niby to przyjaciel... j race czoło do zapoconej szyby —  i nic.... Je- 
W styd, w styd panie! jj dnak pow oli, przypomniawszy sobie, z ja-

Chciałem się jeszcze tłómaczyć i wy- | kiem szyderstwem i dyrektorską powagą egza- 
powiedzieć jak to było, lecz obrażona mocno ! m inowała mię ta pani niby studenta jakie- 
nie dała m i przyjść do słowa, ale odwróciw- * go — poczułem pew ną obrazę w sobie, któ-



tuzyazmu dla każdej nowej formy rządu, jaką 
im  narzuci niestałość losów ludzkich, i po­
przestając na rzemieślniczej gorliwości w peł­
nieniu służby i zamiłowaniu w pracy.

Zresztą wszystkie te krzyki i ostrzeże­
nia nie były niczem usprawiedliwione, i m ię­
dzy rzeczywistym stanem rzeczy a tonem 
dzienników republikańskich zachodziła ude­
rzająca sprzeczność. Podczas kiedy zbyt 
gorliwi alarmiści głośno i wyraźni zapewniali 
że Eplta już podminowa, podkopana i co­
dziennie zagrożona upadkiem przez niew ier­
nych agentów, Eplta tymczasem z każdym 
dniem objawiała dobitnie swoje siły i czuj­
ność na wszelki przypad k nieprzewidywa- 
nego nawet niebezpieczeństwa. Czynność 
władz i ich agentów tak podejrzywanych i 
oskarżanych, przez tych może, którzyby radzi 
ich zastąpić, objawia się przy każdym nowym 
wyborze, który niezm iennie prawie wypada 
na korzyść Epltej, a szczęśliwa szansa chcia­
ła jeszcze dodać jej blasku rzeczywiście 
nadspodziewanem powodzeniem wystawy, 
której wszystkie zasługi i powodzenia kładą 
na rachunek szczęścia i sławy Eepubliki. 
Jakim  sposobem urzędnicy mogliby spisko­
wać przeciw rządowi, który potrafił zaw ład­
nąć i pokierować prawie całem głosowaniem 
powszeehnem?

Dzienniki krzyczące ciągle na alarm, 
bez słusznego powodu, powinnyby przypo­
mnieć sobie ową bajkę o chłopie, który przez 
figle kilkakrotnie budził całą wieś krzykiem, 
że wilk skrada się do owiec i któremu w 
końcu nie uwierzono i nie pospieszono z 
pomocą, kiedy wilk rzeczywiście się zjawił. 
Krzycząc ciągle o niebezpieczeństwie groźą- 
eem Ezptej, kiedy tego niebezpieczeństwa 
zupełnie nie ma, mogą dojść do tego, że 
krzyki ich będą wołaniem na puszczy, które 
nikogo nie poruszy.

W  tej chwili zamilkły one ale i tak 
nie bez skompromitowani a się, bo dały jas­
ny dowód, że krzyki ich były nieuzasadnione 
i że jeżeli wisi w tej chwili jakie niebezpie­
czeństwo w powietrzu, to przynajmniej nie­
wątpliwie nie, tam gdzie go owe ostrzegające 
głosy upatrywały.

W tej chwili zresztą dzienniki republi­
kańskie mają bardzo ważny tem at do obra­
biania. W edług konsty tucji, z początkiem r. 
1879 trzecia część wybieralnych senatorów 
ustępuje i będzie zastąpioną przez nowych, 
z tern jednak zastrzeżeniem, że nic nie prze­
szkadza wyborcom dać swoje głosy ustępują­
cemu senatorowi i na nowe trzy lata prze­
dłużyć jego urzędowanie. Idzie tu zatem na­
prawdę bodaj czy nie o cały los jeżeli nie 
Rzeczypospolitej, to przynajm niej dzisiejszego 
panującego stronuietwa. Losem wyciągnięto 
imiona 75 senatorów mających poddać się 
nowym wyborom i los zrządził, że 55 z nich 
należy do rozm aitych stronnictw  mniej wię­
cej nieprzychylnych Eepubhce i przykładają-

ra niedługo przem ieniła się w prawdziwe obu­
rzenie.... Cóż to, zbrodnię jaką popełniłem 
c z j co ?... W ielka h is to ry a , że wydała się 
tajem nica starej sukni aksamitnej.... Przyznam 
się, im pertynentką jest pani Cecylia.... Gnie­
wa się —  niech się gniew a.... i tak służę jej 
rok cały dyabli wiedzą za co i po co....

Skierowawszy w ten sposób na właści­
wą drogę rozdrażniony prąd m y ś li, zaspo­
koiłem nieco własne sum ien ie , i z przybra­
ną hardością oczekiwałem dalszych następstw  
tego wypadku.

Jak było do przewidzenia, już na d ru ­
gi dzień całe miasto formalnie trzęsło się, 
rozpowiadając o wczorajszym balu. Podług 
tego co mówiono, wszystko tam było poży­
czane, i nietylko suknia aksam itna , ale n a ­
wet czomber sarni sprowadzony od tande- 
ciarzy z W iednia. Próżność pani Czupurko- 
wej została aż nadto zdemaskowaną. Gdyby 
popełniła rzeczywiście jaką zbrodnię, naprzy- 
kład skradła komu sześćset reń sk ich , i za te 
sprawiła nową suknię, mniejby jej miano za 
złe, niż takie oszustwo salonowe, że za swo­
je własne pieniądze sprowadziła ją  z tande­
ty. S k an d a l, h ipokryzya, nadużycie zaufania 
i Bóg wie nie co wygadywano. W szystkie 
znajome panie patrzyły już na nią z ukosa, 
jedna tylko ciocia Owczyńska pokazała się 
wyższą nad przesądy, nie zerwała znajomo­
ści z panią Cecylią, lecz przeciwnie dwa razy 
na dzień odwiedzała swoją ślicznostkę , zno­
sząc wszelkie szczegóły rozmów i opinij, ja ­
kie po mieście krążyły.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

* cych się dctąd do utrzym ania w senacie Przytaczam dla 
większości, która stanow iła ciągle tamę zbyt- 

wybrykom większości Izby deputowa-

tego odnośny z niego u- \

mm
nycb. Rzeczywiście zatem wielką kwestyą 
dla stronnictw a bezwarunkowo republikań­
skiego jest skoncentrować wszystkie swoje 
siły i środki, żeby z nowych wyborów" nie 
wyszła znowu konserwatywna większość w 
senacie i jeżeli dobrze zorgauizowaue w tym 
celu manewry odniosą pożądany re z u lta t , to 
na trzy lata przynajmniej Izba deputowanych 
będzie miała ręce zupełnie rozwiązane a przez 
trzy lata można bardzo wiele zrobić tak do­
brego jak i złego, i zajść bardzo daleko, mo­
że nawet dalej niżby się chciało.

Kwestya odnowienia trzeciej części wy­
bieralnych senatorów jest więc niesłychanie 
ważną i nie łatw ą do poprowadzenia, no wy­
maga licznych zawikłanych operacyj. Potrze­
ba tu dobrze pokierować wyborami radców 
municypalnych, którzy wraz z deputowany­
mi, człoukami rad  departamentowych i okrę­
gowych stanowią kolegium wybierające se­
natorów. Następnie trzeba przeprowadzić na­
rady nad wyborem kandydatów, a nareszcie 
poprowadzić gorliwie i zręcznie propagandę.

Senatorowie i deputowani lewej strony 
dali w tym względzie pełnomocnictwo do 
działania komitetowi, który rozpoczął już 
swoje posiedzenia u p. Całm on; konserwaty­
ści utworzyli także, jak już wspomniałem ko­
m itet złożony z 18 członków senatu i izby de­
putowanych, po sześciu z każdego odcienia, 
legitymistów, orleanistów i bonapartystów. 
Komitet ten zgromadza się przy Avemie Por- 
cier nr. 8 . W komitecie republikańskim  naj­
ruchliwszymi są pp. Louis Blanc i Barodet; 
naradzano się tam  nad manifestem do wy­
borców, ale wspomnieni dwaj przywódzcy 
nie mogli się zgodzić ze swymi kolegami i 
podobno stanęło aa  tern, że zostaną ułożone 
i ogłoszone dwa manifesty do wyborców se- 
natoryalnycb jeden od lewicy senatu a dru­
gi od Izby deputowych. Kom itet bowiem na­
dzielił się na dwa podkomitety, jeden złożo­
ny z samych senatorów a drugi z samych 
deputowanych. Jakiż to pocieszający znak 
zgodności w stronnictw ie republikańskiem 1

Od dawna zap o w iad an o  zg ro m ad zen ie  
się w Paryżu w początku września kongresu 
międzynarodowego socjalistów. M inisterspraw  
wewnętrznych polecił prefektowi policyi, że­
by zawiadomił organizatorów wspomnianego 
kongresu, że nietylko zebranie się tego k o n ­
gresu uiebędzie dozwolonem, ale nawet, że 
władze policyjne mają polecenie nie dopuścić 
żadnych przedwstępnych zgrom adzeń, mają­
cych charakter przygotowawczych narad w 
tym przedmiocie.

Strejki w kopalniach węgla można u- 
ważać za zupełnie już skończone; prawie 
wszędzie roboty rozpoczęły się na nowo.

Dzienniki tutejsze bez różnicy barwy 
cieszą się z rezultatu wyborów do parlamentu 
w Alzaoyi. Wszędzie kandydaci protestujący, 
to jest nieprzychylni rządowi niemieckiemu 
odnieśli zwycięztwo.

stęp :

K onstantynopol, 5 sierpnia.

Jedynie dla utrzymania was au cou- 
ran t wiadomości, jakie my tu w K onstanty­
nopolu mamy o Bośuii i Hercegowinie, a ra ­
czej o okupacyi dwóch tych prowineyj przez 
wojska austro-węgierskie, donoszę wam po­
krótce, że wczorajszy W ahit potwierdził po­
przednią swoją wiadomość o powziętej na 
walnej czwartkowej radzie uchwale, zgadza­
jącej się na projekt konwencyi z Austro- 
W ęgrami względem okupacji Bośuii i Her­
cegowiny, i na upoważnienia plenipotentów 
tureckich w W iedniu do zawarcia i podpisa­
nia takiej konw encji.

Inne dzienniki tureckie, a niektóre i 
nietureckie powtarzają tę wiadomość, z tym 
jednak dziwnie brzmiącym dodatkiem, że 
Wysoka Porta wystosowała równocześnie 
do zagranicznych gabinetów rodzaj pro­
testu nie przeciw samej okupacyi, ale raczej 
przeciw możliwym następstwom, jakie by go­
towa za sobą pociągnąć, a zwłaszcza przeciw 
rozlewowi krwi, któryby w skutek niej mógł 
nastąpić.

W a kit nic o takim proteście nie wspo­
m ina w yraźnie; ale w tern, co o okupacyi 
pisze, przebija się ukryta jakaś myśl o nim.

„Nie mamy tu, powiada W akit, ża- 
j dnych urzędowych wiadomości o tera, co się 
i dzieje w Bośuii. Ale pryw atne telegramy; ja ­

kie z tamtąd do osób wysoko postawionych 
nadeszły, donoszą, że wojska austryaekie 
już się zainstalowały w obwodzie Bania­
luki, nie doznawszy przy w kroczeniu żadnego 
oporu.

„Żywimy więc nadzieję, żeA ustro-W ę- 
gry wkraczając do Bośuii i Hercegowiny, po­
stępować będą oględnie i z wszelką pożąda­
ną ostrożnością. W takim razie nie obudzą 
przeciw sobie niechęci muzułmanów, lecz u- 
ważani będą przez nich za dobrych sąsia­
dów, którzy przychodzą przywrócić porządek 
i spokój publiczny. Gdyby jednak wbrew 
naszym oczekiwaniom i nadziejom , Austro- 
W ęgry przeciwną obrać miały drogę postę­
powania, oburzyłyby sobie krajowców i do­
prowadziły ich może do ostatecznej rozpa- 

| czy, przez co ściągnęłyby na się bardzo wiel­
ką odpowiedzialność.“

Oto słowa W akita , tchnące pokojem 
i zgodą a służące zarazem do umycia rąk  
tureckich za wszystkie niepomyślue następ­
stwa, jakieby mogły wyniknąć z tej okupa­
cyi, na którą inne dzienniki, a najsurowiej 
Stamboul. utyskują, że wykonaną została bez 
poprzedniego porozumienia się z Porta a zbyt 
porywczo, z czego fatalne wróżą skutki. To 
też wedle nich samo zaraz wkroczenie nie 
odbyło się tak spokojnie, jak to W akit o- 
świadcza, ale napotkać miało na jakiś i gdzieś 
bardzo silny opór, o którym  co sobie fam a 
miejska rozpowiada, powtarzać tu nie będę, 
boć wy tam lepiej o tem wszystkiem od nas 
jesteście poinformowani.

Cóż zresztą pisać wam ztąd o wypad­
kach w Bośnii, kiedy my tu nie mamy pe­
wności nawet o tem, co się w pobliżu nas 
dzieje i jak właściwie rzeczy się mają z o- 
obecnemi, i przyszłemi staaowis :ami obo­
zów rossyjskieh.

Eaz nazywało się, że jak tylko Turcy 
za -zim wakuować Warnę, to i Eossyanie 
cofać się będą w miarę z pod stolicy w głąb 
kraju. Otóż teraz tur- ck h  dzie ni ki zapowia­
dają, że ew akuacja W arny rozpv znie ai? z
pewnością za kilka dni, —  a W akit donosi 
równocześnie . że ostatniemi dniami świeże 
wojska rossyjski ■ przybyły do obozów: St. 
fteorges, Jarem -Burgas i Indżirli, i tc w si­
le 20.000. —  lu tendan tu ra  zaś rm iyjskt za­
kupiła i wciąż zakupuje wielką ilość desek 
na zimowe baraki, z czego W a kit w ruri, z 
Eossyanie nie myślą cofnąć się tak prędko w 
głąb Kumeiii, i kończy dawniejszem swojem 
pytaniem  : „Ozyby przyszłość gotowała nam 
znowu jakie niespodzianki?".

I  ja  na tera pytaniu zakończę dzisiej­
sza korespondencję.

Operacye wojsk okupacyjnych.

Jak już wiadomo z telegramu , wojska 
austro-węgierskie dnia 5 b. m. wkroczyły do 
Mostaru , stolicy H ercegow iny; właściwe je ­
dnak zajęcie tego miasta w posiadanie przez 
feldmp. barona J owa no wieża odbyło się, 
jak zapowiedział był jeden z naszych kore­
spondentów w iedeńskich , d o p i e r o  duia 6 h. 
m., lubo na szczęście bez przewidywanej p o ­
wszechnie walki z powstańcami. Opis tego 
aktu podajemy wedle W iener Abendpost i 
prywatnego telegramu N eue fr. P resse , ze­
stawiając wiadomości dwóch tych źródeł w je­
dną całość.

Po wiadomej już zwycięskiej utarczce 
wojsk pod wodzą fmp. barona Jowanowicza 
z powstańcami w pobliżu Ozy tłu ku dnia 4
b. m., ruszono dnia następnego w dalszy po- 

1 chód ku Mostarowi. Na czele znów, jak dnia 
j poprzedniego, postępowała 2ga biygada gór- 
j ska pod dowództwem pułkownika khm burga. 
] Około południa brygada ta obsadziła wszyst- 
j  kie wzgórza panujące nad M ostarem , a pod 
\ jej osłoną generał Teodorowicz z pierwszym 
, batalionem strzelców 69go pułku piechoty, 
j udał się wprost do Mostaru. Naprzeciw nie- 
f mu wyszli pełnomocni wysłańcy mieszkań­

ców m ias ta , i oświadczyli się z gotowością 
najzupełniejszego poddania. Generał Teodo­
rowicz wkroczył tedy wieczorem do Mostaru, 
podczas gdy 2ga brygada górska pozostała na 
wzgórzach , a 3cia pod dowództwem genera- 

; ła  Scluderera , rozłożyła się w dolinie Je- 
i sienicy.

N azaju trz , we w to rek , głównodowo­
dzący fmp. Jowanowicz przyjmował w obo­
zie dywizyjnym deputacye wszystkich trzech

wyznań (katolików, prawosławnych i m uzuł­
manów), po czem w południe cała dyw izja 
pod jego wodzą weszła do miasta w wzo­
rowym porządku. Ludność tworzyła szpaler 
wzdłuż całego pochodu tego, i w itała woj­
ska oznakami sympatyk W ulicy głównej dy­
w izja defilowała przed swym w odzem , a m i­
mo wielkich trudów i zn o ju , nie było po 
niej widać znużenia.

Ponieważ, jak wiadomo, powstańcy za­
mordowali byli mnteszarifa i kadego m iej­
skiego i porozpędzali medzlisy (rady, korpo­
racje), przeto . frnpor. Jowanowicz zam ia­
nował nowego kadego i kazał medżlisom 
natychm iast znowu się ukonstytuować. P o ­
stępowanie generała Jowanowicza i jego w y­
nurzenia podczas przyjmowania deputacyj 
wzbudziły ufność w ludności, którą wódz 
zapewnił, że ktokolwiek, bez względu na 
różnice wiary i stronnictw , zechce przyczy­
nić się do dzieła pokoju, temu sposobność 
po temu będzie dana, a natom iast opór wsze­
laki surowo będzie karany.

Żui wa — mówi korespondent N . fr. Pr. —  
«ą wyśmienite, tak, że kraj. gdy pokój i p ra­
ca będa mu znów oddane, rychło sie po- 
dźwignie.

Od komendy 13go korpusu, t.. j. od 
wojsk operujących w Bośnii, nie było d*> 
dnia 7go b. m. po południu nowych wiado­
mości w Wiedniu, choć można było spodzie­
wać się ciekawych wiadomości z Magłaju, 
dokąd generał broni Filipowicz podążył po 
wiadomej potyczce pod Krosna.

(Ratyfikacja traktatu berlińskiego.)
Korespondent Politische Correspondti 

pisze z Berlina pod dniem 4go sierpniu 
„Tutejsi reprezentanci mocarstw europejskich 
wymienili wreszcie między sobą ratyfikacje 
traktatu berlińskiego. Jak  już wiadomo, Tur- 
cyi podobało się nie dotrzymać term inu, lu ­
bo zdawałoby się, że trzy tygodnie czasu 
były aż nadto dostateczne. W Konstantyn* 
polu widocznie wahano się aż do ostatniej 
chwili, czy w ogóle ratyfikować traktat cz 
tez nie i potrzeba było aż presyi z niem c- 
kiej strony, aby wreszcie sprowadzić decy- 
zyę. Do wczoraj rilua było jeszcze rzeczą 
niepewną, czy tutejszy ambasador tureck, 
zostanie upoważniony oświadczyć do p ro to ­
kołu, żeT urcya ratyfikuje traktat. Saadullah 
bej nic w tem nie winien. Zrobił ou ze 
swej strony wszystko, aby nakłonię s u ł ta n a  - 
do powcjęeia rychłej decyzji. Trudności 
istniały ./ samym Konstantynopolu s w osta­
tnich dn eh odbywała się pomiędzy Berli­
nem a Konstantynopolem bardzo żywa wy­
miana depesz, która, jak można przypuszczać, 
co do ja mości nie pozostawia mc do ż). że­
nią. Skoro kongres postanowił, że wymiana 
ratyfikacyj ma nastąpić w Berlinie do duia 
Ego sierpnia, postanowiły Niemcy czuwać 
nad przeprowadzeniem tej uchwały i dotrzy­
mały słowa. Kilkakrotne proźby Porty o 
przedłużenie term inu musiano odrzucić, zwła­
szcza. że bezpośrednio po rutyfikaeyi trak ta­
tu mają być przeprowadzone główne jego 
pimkta, mianowicie uchwały powzięte w 
kwestyj bułgarskiej, dalej co do ustanowie­
nia międzynarodowej komissyi dla Rumeln 
wschodniej i t. d. Gdyby Porta przy prze­
prowadzeniu tych uchwał robiła podobne 
trudności jak przy ra ty fik a c ji, to mocarstwa 
i bez T urc ji przystąpią do przeprowadzenia 
uchwał kongresowych. Umówiono się już 
pod tym względem na przypadek, gdyby 
Turcy wczoraj nie byli wyraźnie ratyfikowali 
traktatu.

Oiekawemi są daty ratyfikacyi traktatu. 
M ae-Mabon podpisał go pierwszy 23go Jipca; 
kontrasygnował p. W addington. Dnia 24go 
lipea kroi H um bert ratyfikował traktat w 
Turynie, prezes m inister Gai roli położył tak­
że swój podpis. Daia 26go lipca podpisał 
traktat cesarz Franciszek Józef, koDtrasygno- 
wał br. Audrassy, prócz tego bar. de Pont 
potwierdził prawdziwość podpisu. Dnia 27go 
Jipca podpisali traktat car Aleksander w Oar- 
skiern Siole i królowa W ik to ry  a w Osborne. 
Dokument rossyjski nosi podpis ks. Gorcza- 
kowa, na angielskim wypisane tylko samo 
imię królowej. Konstytueya angielska nie 
wymaga bowiem podpisów ani pierwszego 
m inistra ani m inistra spraw zewnętrznych. 
Dnia 29go lipca ratyfikował traktat następca 
tronu niemiecki, kontrasygnował hr. Stolberg- 
W ernigerode. Ratyfikacya austryacka i pod­
pis Najj. Pana napisane po ła c in ie ; angiel­
ska, włoska i francuska w własnych języ­
kach; rossyjska po rossyjsku, dołączono jed ­
nak tłómaczenie francuskie potwierdzone 
pizez ks. Gorczakowa.

Jak słychać, czeka hr. Oorii z strony 
króla włoskiego nadzwyczajne odszczególnie- 
nie, Które ma być wyrazem zupełnego uzna­
nia króla Hurnberta wobec brudnych ma­
tactw partyjnych. Hr. Corti już podczas swe­
go pobytu w Berlinie wiedział, na jakie 
przykrości będzie narażony ze strony swoich 
ziomków i często się z tem odzywał wobe- 
niektórych członków kongresu. Tem większe



uznanie w całym świecie znalazła jego dzia- nie w tym  zamiarze, aby konie królewskie 
łalność , zdradzająca w równym stopniu zrę- stratowały uliczników, którzy by zbierali te 
eznośo jak lojalność a naw et abnegaeyę. De- monety. Na szczęście powozy królewskie je- 
magogia wj0ska popełnia tataluy błąd, ’ jeśli chały bardzo powoli, tak, że policjantom  przy 
tego m inistra sp raw  zewnętrznych, który pomocy niektórych osób z publiczności udało 
reprezentował W łochy w tak zaszczytny się rozpędzić chłopaków. Na innem  znowu 
sposób usiłuje zrazić sobie takiemi środkami, miejscu Niemiec jakiś nam awiał obszarpa- 
Jedynie ze względu na W łochy Dależy nad nych włóczęgów, aby wołali vogliamo Trento 
tem bardzo ubolewać, gdyż nawet życzliwe e Tneste. (Chcemy Trydentu i T ry estu ); po- 
im mocarstwa nie będą mogły mieć zaufa- . nieważ jednak do krzyków tyeh n ik t się nie 
uia do polityki, która wprawdzie znalazła ; przyłączył, więc cała szajka ze swoim na- 
uznanie w całej Europie, ale napotyka n» ' czelnikiem wnet się ulotniła. N iestety nie 
gwałtowny opór we własnym kraju, podczas udało się policyi schwytać w inow ajców 11, 
gdy żaden poważniejszy głos nie odzywa się j 
przeciw takiej agitacyi. \

R um unię, Serbię i Czarnogórę uwiudo- r w ł o s k a  k s i ę g a  z ie lo n a l
miono wczoraj o ratylikaeyi traktatu, i po- ( W ło s k a  k s i ę g a  z ie lo n a ) .
słano każdemu z tych państw uwierzytel- Zielona księga włoska między 467 do-
niony egzemplarz tej ratytikacyi. Księstwa te kum entam i bardzo mało zawiera takich, któ- 
od dnia wczorajszego uważać można za nie- re mogły by zainteresować publiczność poza 
podległe. Rumuni i Serbowie zastanawiają 1 granicami Włoch. Przeważna część tych do- 
się obecnie nad kwestyą tytułu a rząd ru- j kumentów traktuje o kwestyi wschodniej i 
muński poruszył już tę kwestyę w drodze j zawiera szczegóły, odnoszące się do pojedyń- 
dyplomatycznej. Twierdzenie, jakoby wyższe j czycb momentów wojny, tudzież szczegóły 
koła w Rumunii myślały o tytule k ró lew -j co d0 rokowań pokojowych, które zna- 
skim, jest bezpodstaw nem ; zresztą pomiędzy \ ne już są czytającej publiczności. W  ehwi-
mocarstwami istnieje co do tego punktu zu- j [j obecnej mogą zainteresować tylko trzy de 
npłna uroda. że tv tu ł tpn ipat 7nnpłnip wv- j pe8ze ! w których jest mowa o usiłowanem

wylądowaniu oehotników włoskich w Albanii.
pełna zgoda, że ty tu ł ten jest zupełnie wy­
kluczony, o czem w Bukareszcie bardzo do­
brze wiedzą. “

(Italia irredenta)
Agitacya stowarzyszenia I ta lia  irredenta  

nie ustała jeszcze bynajmniej , jakkolwiek 
widocznie zaczyna słabnąć. Podczas gdy w 
ostatniem czasie w P lo rency i, Padwie i Bas- 
sano zaniechano meetingóio, urządzono je za 
to w Oesenie i Velletri a na jedenastego b. 
m. zapowiedziano w Livorno zgromadzenie 
ludowe, które ma zaprotestować przeciw u- 
chwałom kongresu berlińskiego i przesłać 
słowa „zachęty- mieszkańcom Trydentu i 
Tryestu. Podług zdania rzymskiego kores­
pondenta augsburgskiej AUgemeine Zeitung  
we wszystkich tych meetingach tendencye 
aneksyjne odgrywają już tylko poboczną rolę 
a kwestya Ita lie  irredenta jest dla agitatorów 
tylko płaszczykiem. W łaściwem celem icb, 
jest propaganda idei republikańskiej, owiad- 
czy o tem najlepiej ustęp, który wyjmujemy 
? ,°dfzwy podpisanej przez Aurelego Saffii 
i kilku innych republikanów Romami, któ­
rzy w Oesenie, urządzili comizio populare ro- 
magnolo. „W imię prawa, obowiązku i ho­
noru narodowego, powiada ta odezwa, w 
imię władzy ludowej i prawa ludów zapra­
szamy was współobywatele Romanii, abyście 
się przyłączyli do powszechnego protestu i 
męzkiem utwierdzeniem zasad przyspieszyli 
panowanie porządku rzeczy, któryby naszej 
ojczyźnie pozwolił wśród wolnych ludów 
spowiuowaconych z sobą prawem wspólnego 
postępu spełniać godnie swe zadanie w świe­
cie ucywilizowanym.“ Rzecz oczywista, że 
gdy głównie motorowie meetmgu tak bez o- 
gródki wyjawili właściwe swe zamiary, to 
wielu, którzyby w innym razie byli się u- 
dali na zgromadzenie, usunęło się od niego, 
aby udziałem swym nie pokryć liczeonej 
słabości republikanów, która na odbytym tu 
tej wiosny kongresie tych panów tak dobit­
nie się zadokumentowała. Nadto trzeba zau­
ważyć, że naw et nie wszyscy republikanie 
mają zamiar brać udział w zgromadzeniach 
urządzanych przez ich partyę, częścią z tego 
powodu, że nie chcą tak niegodnemi pozo­
ram i zwabiać pstrej a idei republikańskiej 
nie podzielającej publiczności, częścią zaś ma 
dlatego, że prawdziwy patryotyzm nie po­
zwala im nadal przykładać ręki do urządze­
nia meetingów  i demonstracyj, o których >ez 
użyteczności a nawet niebezpieczeństwie dla 
zewnętrznego pokoju kraju wszyscy rozsądni 
ludzie są mocno przekonani. Z tych h?w.°j 
dów zaproszony deputowany u>e 
przyjąć przewodnictwa na meetingn, który 
się ma odbyć w Livorno, a pułkownik Can- 
zio, zięć G aribaldiego, wystosował list do 
komitetu Ita lia  irredenta  w Genui z prośbą 
o udzielenie mu dymisyi z prezydentury k o -! 
mi te tu. Canzio motywował tę prośbę swoją 
rozdwojeniem, jakie od niejakiego czasu pa­
nuje w pewnej części partyi demokratycz­
nej, a kilku członków kom itetu poszło za 
przykładem  dotychczasowego swego prezy­
denta. Zresztą i podczas wjazdu króla do 
Medyolanu m iała miejsce bardzo dziecinna 
dem onstracja w sprawie „niewybawionych 
braei“. Kilka indywidyów ulokowanych na 
tam ie spuściło na przejeżdżający powóz kró­
lewski mnóstwo karteczek z wydrukowanemi 
na nich wyrazami Trieste e Irento. Już ra­
no tego dnia, w któram  król z królową 
miał przybyć do Medyolanu, uwięziła poli- 
cya dziewięć indywidyów, które te same wy­
razy Trieste et Trento częścią za pomocą 
pędzla i czarnej farby, częścią zaś wydruko­
wane na skrawkach papieru chciały umiesz­
czać na domach głównych ulic, a które za 
tę fatygę otrzymały od nieznanych im osób 
po 2 —  5 lirów. Gorsze następstwa mógł 
mieć inny wypadek, który się zdarzył przy 
Corso h tto r io  Em anuele  niedaleko tumu.
Gdy pa wóz z królem i królową zbliżał się 
w to miejsce, rzucił ktoś, jak mówią, cudzo­
ziemiec jakiś, dwie garście solidów widocz-

Grazeta Lwowska z dnia 9 sierpnia 1878.

Pierwsza z tych depesz wystosowana 24 li­
stopada 1877 przez m inistra Melegarego do 
ambasadora włoskiego w Stambule, hr. Corti. 
upowiada, że w ostatuicb dniach odwiedził 
m inistra ambasador) turecki i doniósł mu, że 
wys. Porta otrzymała zawiadomienie, iż na 
wybrzeżu albańskiem, niedaleko turecko-czar- 
nogórskiego teatru wojny, wylądowały bandy 
włoskich ochotników i że równocześnie prze­
mycono dużo broni wysłanej z portów kró­
lestwa włoskiego. Pokazało się jednak —  tak 
pisze dalej Melegari —  że doniesienie o rze- 
komem wylądowaniu ochotników włoskich, 
które stało się powodem wymiany depesz z 
rządem angielskim, polegało na dowolnem 
przypuszczeniu tureckiego gubernatora w 
Skodrze. Gubernator ten, widząc, że w sze­
regach czarnogórskich jest kilka osób ubra­
nych po europejsku, mniemał, że są to sami 
Włosi. Ale domysł ten był całkiem błędny. 
W  końcu przyrzeka rząd włoski, że czuwać 
będzie ściśle nad wybrzeżem swojem i zape­
wnia ponownie , że wieść o wylądowaniu o- 
chotników i o przemycaniu broni jest bez- 
zasaduą. Co do przemycania broni, końcowy 
ustęp depeszy tak opiewa: „Jedyny tylko w y­
padek zaszedł w dniach ostatnich i ten to 
wypadek dał Porcie powód do wniesienia 
zażaleń. W ypadkiem tym była wysyłka bro­
ni z wolnego portu w Wenecyi na włoskim 
statku S a n  Yin&enzo. Sam Missak effendi 
musiał przyznać, że rząd królewski nie mógł 
zasekwestrować tej przesyłki, albowiem była 
ona przeznaczona do p o r t u  a u s t r  y a- 
e k i e g o .  Dwie iune depesze, z 20 i 22 li­
stopada, wystosowane przez hr. Corti do ge­
nerała Melagari, mówią, że turecki minister 
spraw zagranicznych w Stambule zawiadomił 
ambasadorów w taki sam sposób o rzeko- 
mem wylądowaniu Garibaldczyków tudzież o 
przemycaniu m ateryału wojennego, w jaki 
uczynił to Missak effeudi w Rzymie wobec 
m inistra Melegarego.

Depesza z 4go lutego 1878 podpisana 
przez Depretisa a wystosowana do ambasa­
dora włoskiego w W iedniu, mówi o stosun­
kach z A ustryą. W tym  obszernym dokum en­
cie powtarza m inister włoski, że rząd króle­
wski jest zachwycony wpływem, jaki wy­
warła podróż Jego ces. i król. Wysokości 
Areyks. Reinera na stosunki z gabinetem  
wiedeńskim. „Jako świadek uaoczny jeduo- 
zgodnych manifestacyj „duchów publicznych“ 
we W łoszech, mógł Jego ces. i król. W yso­
kość przekonać się o bezpodstawności roz­
maitych przesądów, które dotychczas szko­
dziły lojalnej serdeczności stosunków, jakie 
zamierzaliśmy zawsze nawiązać między obu 
państwam i. Gdy tedy, dzięki inicjatyw ie hr. 
R ob illan ta , nastręcza nam się sposobność do 
wymiany zdań z gabinetem wiedeńskim co 
do kwestyj politycznych na Wschodzie, prze­
to przyjmujemy bardzo chętoie uczynioną 
nam propozycyę. Rząd królewski, jako to już 
doniosłem 27 stycznia, podziela w zupełno­
ści zapatrywanie rządu austryacko-węgierskie­
go, że w kwestyach, w których chodzić bę­
dzie o zmiany terytoryalne albo o postano­
wienia co do cieśnin morskich, należy iść 
ręka w rękę z temi mocarstwami, które pod­
pisały dawniejsze traktaty. Jesteśm y zresztą 
zdania, że przy badaniu tych spraw, należy 
działać bardzo pojednawczo i l i c z y ć  się 
także z rezultatam i wojny. Go się tyczy mo­
dus procedendi, to powinna A ustrya uznać 
za rzecz bardzo naturalną, jeżeli oświadczy­
my, że chcemy działać zgodnie i w porozu­
mieniu także z innemi mocarstwami, głównie 
zaś z Niemcami." W tym duchu traktuje 
depesza jeszcze dalej tę spraw ę, która jest 
już dostatecznie znaną i  angielskiej księgi 
błękitnej i z bardzo jicznych publikacyj, 
traktujących o rokowaniach między gabineta­
mi podczas ostatniej fazy wojny rossyjsko- 
tu reckiej.

K E 0 1 1 K A
— P ułkow nik  Ludwik .(a u  -

sk i, komendant pułku piechoty nr. 41, prze­
niesiony w tym samym stopniu do pułku pie­
choty nr. 22 .

— Ułatwienie podróży do P e­
sztu. Zarząd ruchu drogi żelaznej węgiersko- 
galicyjskiej w Przemyślu, ogłasza, iż z powodu 
śto. jańskiego jarmarku, odbywającego się w 
bieżącym miesiącu w Peszcie i przypadającej 
w tymże samym czasie narodowej węgierskiej 
uroczystości św. Szczepana, wydawane będą na 
stacyach tejże drogi żelaznej oraz Dniestrzań- 
skiej, a mianowicie w Przemyślu, Samborze, 
Drohobyczu, Stryju, Ustrzykach, Lisku i Zagó­
rzu bilety jazdy drugą i trzecią klasą do Pesztu 
po nader zniżonych cenach. Bilety te służą za­
razem do powrotu każdym pociągiem w prze­
ciągu dni 8, a wydawanie ich ograniczone jest 
tylko na czas od 10 b. m. włącznie do 
23 b. m.

— T  powodu kon cen tracji
wojska we Lwowie, mającej przyjść do skutku 
w czasie od 23 sierpnia po dzień 15 września 
r. b., Rada miejska celem przysporzenia fundu­
szu na połączone z nią wydatki, uchwałami z 
dnia 4 i 18 lipca r. b. postanowiła podwyższyć 
dotychczasowy dodatek do podatku domowo- 
czynszowego z 174 °/0 o 3 °/0 czyli do wysoko­
ści 4 1/* centa od każdego złotego tego podatku 
i upoważniła magistrat do rozpisania wyższego 
dodatku na razie na pół roku t. j. na czas od 
1 lipca po koniec roku 1878. O czem magistrat 
zawiadamia właścicieli realności z tem oznaj­
mieniem, że dodatek rzeczony pobierany będzie 
przez c. k. urząd podatkowy w sposób dotych­
czasowy, t. j. z końcem każdego kwartału i 
użyty w myśl powyższej uchwały na pokrycie 
kosztów kwaterunku.

*** K radzieże. Dnia 8 b. m. przy- 
aresztowały organa policyjne znanego złodzieja 
Grzegorza Hnatkiewicza i Wasyla Boreckiego, 
który sprzedawał skradzioną bieliznę. — Nie­
wiadomy sprawca włamał się do zamkniętej 
komórki w realności pod 1. U  przy ulicy pa­
nieńskiej i skradł ztamtąd futro z białych ba- 
ranów pokryte siwem suknem, taki sam kożu­
szek i kilka sztuk bielizny. —  Dnia 8 b. m. o 
godzinie 9 wieczorem, trzej napastnicy w ulicy 
Smoczej wywołali bójkę z Szymonem Lauferem 
majstrem szewskim zamieszkałym pod l. 2 przy 
ulicy Pełtewnej. Z tego zajścia skorzystał 
czwarty i ukradł Lauferowi pugilares z kwotą 
16 zł. w. a. Sprawcę tego czynu Izraela Lej- 

|  zora Eisenwartha wyśledził i przyaresztował tej 
samej nocy c. k. strażnik cywilno - policyjny 
Gunsberg. —  W nocy na 9 b. m. przyare- 
sztowały organa policyjne Hersza Kreinika, że­
braka leżącego na ulicy w zupełnie pijanym 
stanie. Znaleziono przy nim na palcach cztery 
złote pierścienie włącznej wartości 40 zł. w. a., 
które pochodzą prawdopodobnie z kradzieży do­
tąd niewiadomej.

* *  Za dręczenie zwierząt uka
rała dyrekcja policyi 24 godzinnym aresztem 
Samuela Weinstocka woźnicę.

—  Bo egzam inu dojrzaśei w c.
k. wyższej szkole realnej stryjskiej zgłosiło się 
14 abituryentów i 2 eksternistów. Zaszczytnie 
złożyli egzamin i otrzymali chlubne świadectwo 
dojrzałości: Sedlaczek Edward i Eberle Jan.

j. Złożyli egzamin i otrzymali świadectwo dojrza- 
i ło śc i: Bętkowski Włodzimierz, Błoński, Biber- 
; stein Emil, Chłopecki Józef, Koenig Karol, Pod- 
■ horodecki Włodzimierz, Podhorodecki Zygmunt,
: Salver Mejer i Zawadzki Jan. Dwaj abituryenci 
; otrzymali pozwolenie składania po 6 tygodniach 

egzaminu poprawczego, a to : jeden z matema­
tyki, drugi z języka polskiego; jeden abituryent 
składać może ponowny egzamin za pół roku; 
jeden abituryent i jeden eksternista dopiero po 
upływie roku, jeden eksternista zaś został re- 
probowany na czas nieograniczony. Z tych udają 
się: dwaj do akademii sztuk pięknych, dwaj do 
szkoły górniczej, i i te rej na wydział inżynieryi, 
trzej do szkoły kadetów, a dwaj na wydział 

, technologiczny; jeden poświęci się zawodowi 
) nauczycielskiemu.

jednym wypadku cierpienia fizyczne, w jednym 
i miłość zawiedziona, w jednym obłąkanie wsku- 
' tek niemożności zapłacenia długów a w 3 wy- 
j padkach nie zdołano dociec powodów samobój- 
j stwa.

(ni) Pożary. W czasie między d. 7 
czerwca a 25 lipca zniszczył pożar w rozmai­
tych miejscowościach na prowincji dobytek 

i przeszło 100 właścicieli, oszacowany na prze- 
‘ szło 60.000 zł. Z znaczniejszych pożarów zapi­

sać nam wypada pożar, który zniszczył do 
szczętu folwark dworski w Zielonem, w powie­
cie Husiatyńskim, wraz z sprzętami i magazy­
nami gospodarskiemi, tudzież z bardzo znacznym 
zapasem zboża. Szkoda tam wyrządzona wynosi 
15—20 tysięcy zł. Tragiczny wypadek miał 
miejsce w Kawenczynie, pow. Mieleckim. Pe­
wien gospodarz pozostawił bez nadzoru dwie 
nieletnie swe córki, które podpaliły, bawiąc się 
zapałkami, chałupę i znalazły śmierć w pło­
mieniach. Brak nadzoru nad dziećmi stał się 
także powodem wielkiego nieszczęścia w Łące, 
w pow. Rzeszowskim. Dzieci gospodarza Jana 
Piekły podpaliły wióry; ztąd powstał wielki 
pożar, który zniszczył 32 domów i wszystkie 
zabudowania folwarczne- J . E. Alfreda hr, Po­
tockiego. Nieostrożne strzelanie z pistoletu stało 
się znowu powodem pożaru w Radomyślu, w 
pow. Tarnobrzeskim, ogień zniszczył tam 8 
zagród w wartości 3.800 zł. Było jeszcze kilka 
innych wypadków, w których brak nadzoru nad 
dziećmi stał się przyczyną pożaru; w licznych 
zaś wypadkach był ogień podłożony zbrodniczą 
ręką, w skutek zemsty.

—  Cesarzowa K ugenla, według
obiegających w Wiedniu pogłosek, zamierza 
stale osiedlić się w Austryi. Traktuje już ja ­
koby o zakupno większego majątku.

— Sędziwy poeta francuski, Wi­
ktor Hugo, zapadł mocno na zdrowiu i przeniósł 
się na wyspę Guernsey.

— Order Legii honorowej otrzymała 
w tych dniaeh panna Dodu, telegrafistka fran­
cuska, która podczas wojny francusko-niemieckiej 
wysłała ze staeyi Gien z narażeniem życia 
depeszę, ostrzegającą o niespodzianem zbliżaniu 
się nieprzyjaciela, przez co kilka pułków fran­
cuskich uratowała od niewoli. Już poprzednio 
za ten czyn panna Dodu ozdobiona została 
medalem wojskowym; teraz powiększyła sobą 
bardzo nieliczny poczet żeńskich kawalerów 
Legii.

—  Osman basza, jak się teraz po­
kazuje, jest równie dzielnym administratorem 
jak wodzem. Bohaterski obrońca Plewny, od 
pewnego czasu zajmuje urząd marszałka pała 
ców sułtańskicb, a to nietylko honoris causa , 
ale w całem rzeczywistem słowa tego znaczeniu, 
od pierwszej chwili bowiem energicznie zabrał 
się do uporządkowania zapuszczonej w niesły­
chany sposób gospodarki na dworze padyszacha, 
w duchu mianowicie oszczędności. Przedkłada 
sułtanowi listę za listą osób i wydatków, bez 
których dwór śmiało obywać się może, a które 
obciążają okropnie budżet tegoż. I  tak na pro­
pozycyę Osmana oddalił sułtan dotąd około 
120 służących różnego rodzaju, których po naj­
większej części oddano do wojska. Oddalono 
również 13 takzwanych „stróżów Hirkai-Szeryf 
(płaszcza proroka)", tudzież mnóstwo darmozja­
dów z przedpokoi ministeryalnyeh, takzwanych 
czybukszów i kafedżysów. W Konstantynopolu 
opowiadają sobie, że już kompletne dwa bata­
liony uformowano z tej rozpuszczonej hałastry 
dworskiej.

—  Niepokojąca wiadomość po­
dana przez dziennik berliński Bórs. Cour., o 
pojawieniu się ehrząszczyka Colorado na polach 
wsi Jaraczewa w Poznańskiem, na szczęście 
okazała się nieprawdziwą. Owad, znaleziony na 
rzeczonych polach, okazał się zwykłym chrzą- 
szczykiem świętojańskim.

—  Okropny wypadek zdarzył 
się przed kilkoma dniami we w si Szfcudli pod 
Sobótką. D w anaście osób otruło się grzybami, 
z tych dziesięć już umarło.

  p o j e d y n e k .  W Uinfincelli odbył
się d. 2 b. m. pojedynek pomiędzy dziennika­
rzami marsylskimi, bonapartystą p. Chataud 
a r e p u b l ik an in e m  p. Meuyielie, z powodu obra­
żającego stronnictwo republikańskie artykułu 
C h a tau d a .  Ten ostatni od n ió s ł  z pojedynku lekką 
ranę. —  Tegoż samego dnia w Perpignan dzien-

(m) Grad zniszczył dnia S z. m. zie
m iopłody w gm inach Sielnica, Podbukow ina, ___  ̂ w ^    U11C11.
Bachorzec, Polcbow a, S ło n n e , R uska wieś. D a- $ R i ^ aTZ rep u b lik ań sk i H ue w pojedynku z kolegą 

rm nionkie Sliw nica i N ie- bonapartystow skim  p. Saffon, skaleczony zostałbiecko, P rzedm ieście Dubieckie, Sliw nica _ 
nadow a w  powiecie P rz e m y s k im . Szkody w z ozu 
i innych  roślinach, są bardzo znaczne, na jb a r­
dziej zaś ucierp ieli w ła ś c ic ie le  w  gm inach . ol­
chow a i Słonne, którym  grad zniszczył zupełnie 
nietylko zboże, ale także i inne ziem iopłody, 
jak : kapustę, kartofle, fasolę i  t. p. Włościanie, 
których g ru n ta  są położone w górzystej okolicy, 
nie mając zboża an i na  zasiew  pod zim ę an i

w ramię.

® bsplozya. Według telegramu z 
BnLiiesztu dnia 7 b. m. wyleciał w powie­
trze rossyjski magazyn prochu w Frateszti. 
Szkoda jest bardzo znaczna. Kilka osób utraciło 
życie.

S*oeiąg sanitarny, wzorowo
na wyżywienie, znajdują się w bardzo przykrem i urządzony i obsługiwany przez zakon kawalerów 
położeniu. I Maltańskich w Czechach, w tych dniach odszedł

fm ) S a m o b ó j s t w a .  W czasie między ■ w zuPełnem pogotowiu ze Strakowic, rezyden- 
6 a 30 lipca otrzymaliśmy z prowincji donie- : wielkieS° przeora Maltańczyków czeskich,
sienią o 9 samobójstwach W 8 tych smutnych ' hrabieS° Lichnowskiego, i pod osobistem tegoż 
wypadkach nastapiła śmierć przez powieszenie kierownictwem, do Wiednia, zkąd zapewne
a w jednym wypadku przez wystrzał z rewol­
weru. Tym strzałem ugodził się bardzo nie­
szczęśliwie pewien ułan w Sędziszowie; nie­
szczęśliwy męczył się kilka dni. Co do powo-

uda się w pobliże armii okupacyjnej w Bośnii. 
Komendantem pociągu jest komtur zakonu 
Maltańskiego, hr. Franciszek Meraviglia.

Nieznanego dotąd planetę,
dów ta rgn ięc ia  się na własne życie, spraw dzono, odpowiadającego dom niem anem u przez Le Ver- 
że w 3 w ypadkach b y ła  przyczyną nędza, w  rie ra  W ulkanowi, obserw ow ał astronom  am e-
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rykański p. Watson podczas zupełnego zaćmie­
nia słońca d. 29 lipca. Planeta ten, przedsta­
wiający się jako gwiazda czwartej wielkości, 
krąży naokoło słońca wewnątrz orbity Merku­
rego, w pozornej odległości czterech średnic 
tarczy słonecznej od słońca.

— Telefon, jak opowiada W . Abdp. 
znalazł w ostatnich czasach ważne zastosowa­
nie w praktyce. Na pokładzie francuskiego 
okrętu wojennego D esaix, który użyty był jako 
holownik starego statku Argonautę, urządzono 
próbę porozumiewania się z osadą tego ostatnie­
go za pomocą telefonicznego połączenia obu 
statków w ten sposób, że druty przeprowadzono 
po zanurzonej w morze linie holującej. Próba 
wypadła nadspodziewanie pomyślnie, tak, że 
każde słowo wymówione na statku Argonautę 
najdokładniej było słyszane przez oficerów De- 
saix, a to przez cały czas podróży, bez wzglę­
du na stan powietrza i morza. Właśnie morze, 
jak stwierdzono, oddziaływało na komunikację 
telefoniczną w sposób nader pomyślny, użycza­
jąc przesyłanym pomiędzy okrętami dźwiękom 
większej czystości. Bezpośrednio po tej próbie 
zastosowali oficerowie statku D esaix  z równie 
pomyślnym skutkiem telefon do porozumiewania 
się z nurkami na dnie morza.

— Szczególniejszy zakłatl przy­
szedł w tych dniach do skutku w mieście 
Zulliehau. Pewien zapalony bilardzista tamtej­
szy zobowiązał się grać przez 48 godzin bez 
przerwy i spocznienia, w bilard z samym sobą. 
W ygrał istotnie zakład, aie ślubuje, że nigdy 
już za żadną cenę nie podejmie się drugi raz 
dokazania tej sztuki.

— Przebicie przesm ylsn Pa- 
niimy w celu po łączen ia  drogą w odną ocea­
nów A tlantyckiego ze Spokojnym , środkiem  kon­
ty n en tu  am erykańskiego, do k ilku  lat może być 
fak tem  dokonanym. Rząd u n ii K olum bijskiej 
już u dz ie lił koncessyi na  to olbrzym ie przedsię­
biorstw o m iędzynarodow ej kom panii, na  czele 
której stoi p. Ł ucyan  W yse, szef w ypraw  n a u ­
kow ych dla zbadania  przesm yku P anam y  w 
la tach  1876— 1878.

— Żebrak. Mieszkańcy Gheapside w 
Londynie od lat przeszło 30 mieli sposobność 
codziennie spotkać na ulicy żebraka, który grą 
na fletni polecał się ich miłosierdziu. W tych 
dniach żebrak ten w jednym z szpitali publi­
cznych w Londynie zakończył życie i dopiero 
pokazało się, jakiej ogromnej stosunkowo for­
tuny dorobił się z jałmużny. Zostawił on nie 
mniej jak 65.000 funtów szterlingów, czyli 
przeszło 700.000 zł. majątku, który zapisał na 
rozmaite zakłady dobroczynne, z zupełnem po­
minięciem żyjących jeszcze krewnych, którzy 
nic się nie troszczyli o niego za życia.

Honorowi obywatele City.

Londyn, 5 sierpnia 1878. (Kor. Gaz. 
Lwow.) Chociaż obowiązek polecał wysłać 
niniejsze sprawozdanie n a tychm iast po cere­
monii, którą zamierzam przedstawić, zbieg 
św iąt odroczył jego wyprawienie. Inw esty tu ­
ra  earla Beaconsfielda i markiza Salisbury 
obywatelstwem C i t y  londyńskiej skończyła 
się w sobotę po zamknięciu poczty ; w n ie ­
dzielę, jak wie każdy znający religijność an­
gielską, jesteśmy odcięci od kom unikacji 
z resztą świata, dziś zaś wypada t. z. „świę­
to bankowe", czyli jeden z czterech dni roku, 
w którym  okrom niedziel angliey próżnują, 
a wszelkie bióra są zamknięle. Te cztery 
święta urzędowe nie noszą religijnej cechy, 
są to doby wypoczynku i zabawy, w których 
naród oddany pracy gorączkowej' w dnie po­
wszednie, a odmawiający sobie rozrywek w 
święta religijne, stara sobie wynagrodzić tru ­
dy i nudy całego roku, przejażdżkami, ćwi­
czeniami atletycznemi i niestety, rozpasanem 
pijaństwem . Londyn kąpie się dziś w morzu, 
wiejskiem powietrzu i piwie.

Nie przywiązuję do sobotniej ceremonii 
w GuildhalTu (rat..szu) wysokiego znaczenia 
politycznego. W  prawdzie stronnicy adroiai- 
stracyi znajdują w niej wyraz zadowolenia, 
wypowiedziany przez stolicę Anglii i świata 
kupieckiego, na widok dzieła, dokonanego 
przez dostojnych mężów, obdarzonych inw e­
styturą. W idzą oni w niej niejako trzecią 
pieczęć approbacyjną, położoną na berlińskim 
traktacie obok dwu innych pieczęci —  orderu 
z ręki monarszej, tudzież wotum zaufania z 
ust parlam entu. W  niniejszym wypadku miał 
ten obchód prawdopodobnie i takie znacze­
nie. Nie sądźmy jednak, iż stara Gity zawsze 
rozdziela swe honory li podług swych sym- 
patyj politycznych. W szak pamiętamy, jak 
szafowała niemi dla Garibaldego —  przedsta­
wiciela rewolucyi, Granta —  reprezentujące­
go no woś wiato wy republikanizm, rozmaitych 
książąt —  obrońców zasady o panowaniu z 
Bożej łaski. Przyjm ując kolejno tych panów 
do swego grona, gm ina londyńska nie wyra­
żała solidarności z ich zasadami, lecz składała 
hołd talentom, zasługom i stanowisku. Jest 
to parada miejscowa, najczęściej nie mająca 
znaczenia dla zagranicznych czytelników, a 
opisuję ją  jako rys z życia angielskiego, 
ciekawy sam w sobie, gdyż odświeża w spa­
niałość i ceremonie wieków przeszłych. Kon­
serwatyzm tutejszy przechowuje wzory takich

parad bardzo skrupulatnie, oraz kopiuje je
wiernie przy okazyi. Te orszaki, stroje i for­
m ułki powtarzają się bez zmiany od czasów 
Tudurów przynajmniej, a wątpię czy się 
zm ienią, póki zielony Albion opiera się falom 
swemi kredowemi wybrzeżami, i tworzy m e­
tropolię monarchii rozrzuconej na dwu pół- 

: kulach, której oceany nie rozdzielają, ale 
, owszem łączą, będąc szlakami pomiędzy 

dzielnicami jednego społeczeństwa.
Tempie Bar, owa brama pomiędzy Stran- 

f dem i F leet Street, która oznaczała granicę 
juryzdykcyi samej City, a zamykała się przed 

; monarcham i i m inistram i, póki lord mayor 
nie wpuścił ich legalnie w obręb stołecznej 

! rzeczypospolitej, nie istnieje już, jak wiado­
mo. Zamierzona ceremonia nie m ogłaby się 

' odbyć z tradycyjnem i formami bez Tempie 
. Baru, więc zbudowano na ten dzień wierną,
; drewiauą kopję znikłej rogatki. Zdobiły ją 

festony, proporce, herb m iasta i godło „po­
kój z honorem ". Tenże napis figurował na 
wszystkich miejskich gm achach, na złość 
krytykom, którzy nie umieją dopatrzyć wiel­
kiego honoru w rezultacie, zdobytym przez 
pełnomocników angielskich w Berlinie.

Łatwo było przypatrzeć się tryum fal­
nemu wjazdowi m inistrów  przez Tempie Bar, 
albowiem ulewy następujące po sobie na 

' przemian z skwarnem i, słoneeznemi chwila­
mi rozpędziły widzów ulicznych. Fleet street 

i w yglądała cokolwiek pusto, a była ozdobioną 
; chorągwiami cokolwiek skąpo. Te dzieci na- 
: szego, zniewieściałego wieku —  deszczoehro- 

ny, nie tworzyły harmonijnej całości z peru­
kami poniżej ramion, togami i urzędowemi 
godłam i radnych, ani też z dworskiemi u- 
braniami i gronostajowemi płaszczami parów 
i m inistrów. Nie bawiono też długo pod go- 
łem  n iebem ; powozy m inisteryalne dojechały 
tak szybko do Guildhall, że najlepsze nogi 
ledwie zdążyły za niemi, a dostanie się we­
w nątrz sali ceremonjalnęj kosztowało niem a­
ło trudu, pomimo grzeczności ze strony m i­
strzów ceremonii dla dziennikarzy zagranicz­
nych, tudzież biletu do galeryi, tuż przy try ­
bunie lorda mayor’a. Galerye w koło sali by­
ły zrobione na prędce, a mieściły parę ty­
sięcy widzów, podczas gdy trybuny i rzędy 
ław  na dole były przeznaczone dla wyboru 
mieszczaństwa. Przeniesienie tej parady do 
sali ratuszowej, tudzież wpuszczenie takiej 
ilości widzów było rzeczą wyjątkową; inw e­
stytury tego rodzaju odbywają się zwykle w 
małej sali, w sposób mniej solenny, tym  ra ­
zem chciano uczcić wyjątkowych gości w spo­
sób wyjątkowy.

Ministrowie weszli do przedsionka 
Guildha]Tu o kwan.drans na szóstą. Tu przy­
ją ł ich solennie lord mayor i tłum, z które­
go entuzyazmu wolno było wnosić, iż się 
składał przeważnie z zwolenników lorda Be­
aconsfielda, ale tylko przeważnie, albowiem 
gdy ministrowie przesuwali sie powoli po­
między szpalerem widzów, jeden z obecnych 
nazw ał ich w głos „zdrajcami przeciw kon- 
stytucyi", co wywołało scenę brutalną, dziw­
nie sprzeczną z powagą miejsca i przepy­
chem obchodu. Tłum rzucił się na m alkon­
tenta, obalił go i traktow ał rubasznie, lord 
m ayor wyprowadził zaś spiesznie swych go­
ści z giełku. Gdy weszli do wielkiej sali twa­
rze ich zdradzały jeszcze markotność, wywo­
łaną w przedsionku z powodu tak nieprzy­
jemnego zajścia.

Widok sali nie mógłby być św ietniej­
szym. Do jej drzwi prowadziły aleje pom ię­
dzy olbrzymiemi naturalnem i palmami i pło­
tem z kwiatów najkosztowniejszych. Każdy 
cal posadzki był okryty ślicznemi gobelina­
mi. Trybunę lorda mayora ocieniał baldachim 
z karmazynowego złotogłowia ; amfiteatralne 
szeregi ław naprzeciw niej okryte były po­
dobną materyą. Posąg księcia W ellingtona 
otaczały kwieciste dekoracye ; na baldachimie 
nad trybuną złocił się herb City, na jego 
prawej i lewej stronie świeciły herby m ini­
strów. Trybuny sięgały aż po wspaniałe okna 
z szkła barwnego. Słowem, świetność sceny 
odpowiadała bogactwu najzamożniejszej gm i­
ny na świeeie, a entuzyazm widzów, zdradzał 
się nieustannem  powtarzaniem angielskiego 
„hip, hip, hip, hurra!" i licował z w spaniało­
ścią dekoracyj.

W spom niałem  już, że ministrowie byli 
w m undurach dworskich. Na ich piersiach 
świeciły gwiazdy Podwiązki, a błękitne, zło­
tem haftowane szarfy opasywały _ ich nogi, 
ujęte w obcisłe pończochy i, mówiąc naw ia­
sem, wcale jeszcze pokaźne, jeżeli uwzglę­
dnimy wiek pierwszego m inistra mianowicie. 
Może kam erdyner jego lordowskiej mości 
mógłby zdradzie tajemnicę tych dobrze za­
konserwowanych kształtów. Za m inistram i 
szli ich sekretarze, ozdobieni orderem B a t h ,  
ustępującym  w powadze tylko gwieździe Po- j 
dwiązki.

Gdy lord mayor zasiadł na swym tro- , 
nie, zaczęła się scena, którejby nie pojęła o- : 
soba niewtajemniczona w zwyczaje angielskie. < 
Jej by się zdawało, iż zamiast hołdować m i­
nistrom , rada Gity stawiła ich pod śledztwo. 
W  istocie widzieliśmy posiedzenie tej rady 
w charakterze j . jwyższego miejskiego trybu ­
nału. A lderm eni siedzieli po obu stronach 
burm istrza, niżsi radni za niemi, a sekretarz 
( R e c o r d e r ) ,  szambelan i pisarze obsiedli

stół poniżej trybuny. Goście na galerjacb 
przedstawiali świadków. Herold miejski ogła­
szał z rzędu interesa, nad któremi rada m ia­
ła wyrazić swą decyzyę. Najpierw potw ier­
dziła ona kontrakty nie mające najmniejszego 
związku z ceremonią, bo odnoszące się do 
wypuszczenia w dzierżawę pewnych gruntów , 
miejskich. Później, jakby w toku interesów, 
przeszła do rzeczy na porządku dzienuym — 
inw estytury m inistrów, czyniąc to z udana 
podejrzliwością, z jaką traktuje zwykłych 
śmiertelników, którzy ubiegają się o obywa­
telstwo, w celu założenia kram u lub biura 
w City.

Sześciu świadków „w iarygodnych", z ce­
chu krawieckiego (którego członkami zostaną 
m inistrow ie) wyznało, „iż wielce czcigodny 
Benjamin Disraeli, Earl Beaconsfield, rycerz 
Podwiązki, jest człowiekiem dobrej sławy i 
konduity, który nie pragnie obywatelstwa, 
aby pozbawić królowę lub City ich praw i 
przywilejów, lecz który gotów jest płacie za 
swój sum pt i znosie swoją dolę na kształt 
innych prawych ludzi, co wszyscy naszym 
słowem zaręczamy." W zmianki o dobrej re- 
putaeyi, konduicie i zamiarach m in s tra  wy­
wołały żywe oklaski i śmiechu niemało. Lord 
Beaconsfield złożył przysięgę wierności dla 
królowej, posłuszeństwa dla lorda majora, 
bronienia interesów Gity podług sił swoich, 
przyzwoitej i spokojnej konduity , tudzież : 
„że gdyby słyszał o jakichkolwiek zebraniach 
lub spiskach przeciw spokojowi królowej, do­
niesie o nich natychm iast lordowi majorowi 
i podług sił swoich przeszkadzać im będzie." 
Po złożeniu przysięgi doręczył mu burm istrz 
pergamin i dłoń podał, dodając zarazem, że 
złota puszka na umieszczenie patentu nie jest 
jeszcze gotową. Doręczenie dyplomu marki­
zowi Salisbury odbyło się z temiź formalno­
ściami.

W łaśnie gdy lord Salisbury odebrał 
swój patent, zdarzył się w ypadek, który u- 
szedł uwadze mniej bacznych widzów. Uko­
śny promień zachodzącego słońca wkradł się 
przez purpurową szybę w oknie gotyckiem, 
i padł w kształcie jaskrawej smugi na same 
piersi m inistrów. Pyszne, bryiantam i wysa­
dzane gwiazdy na ich m undurach, zapaliły 
się nagle blaskiem najrozmaitszych drogich 
kamieni. Kilka osób dostrzegło to zdarzenie 
i klasnęło, witając w niem dobrą wróżbę. 
Lordowie poruszyli się, zmienili pozycję, a 
płomień na ich piersiach zgasł w mgnieniu 
oka.

Po inwestyturze nastąpiły zwykłe, dość 
nudne w tym razie mowy. M inistrowie prze- 
młócili w nich słomę wymłóconą gruntow nie
w o s ta tn ic h  ro zp raw ach , p ra w ią c  o  patryoty-
zmie i wartości swej polityki. Mowy te tu­
dzież inne, po uczcie w M a n s i o n  H o n s e  
(mieszkaniu lorda majora) przyniósł wam za­
pewne telegraf. Zresztą powtórzenie ich nie 
należy już do opisu tradycyjnej ceremonii, 
której szczegóły podaję jako rys obyczajowy.

S y g u r d  W i ś n i o w s k i .

OSTATIIA POCZTA

Najjaśniejszy Pan w Cieplicach.

O przyjeżdzie i pobycie Najj. Pana w 
Cieplicach podają dzienniki niemieckie na­
stępujące telegramy : „Najj. Pan przybył tu 
dnia 7go b. m. o godz. 8 mąj rano na świe­
tnie przybrany dworzec kolei Auasig-Teplitz. 
Zastępca cesarza Niemieckiego, generał-porn- 
eznik Steinacker, ks. Olary, księżna Radzi­
wiłłowa, hrabina Olary, duchowieństwo, ofi­
cerowie, naczelnicy władz rządowych i auto­
nomicznych, rada zawiadowcza kolei żelaznej, 
oczekiwali Najj. Pana na dworcu kolei. Najj. 
P an  przemówił do każdego uprzejmie, a 
prezesowi Rady powiatowej Stóhrowi i bur­
mistrzowi Uberrowi wyraził najwyższe po­
dziękowanie za tak piękne przyjęcie i radość 

' z lojalnego usposobienia okręgu, dziękował 
i zwłaszcza za pełne taktu i serdeczne przyję­

cie, jakie przygotowały Cieplice cesarzowi 
| Niemieckiemu. „Sprawiło mi to prawdziwą 
• przyjemność" rzekł z tego powodu Najj. P.
: N ajj. Pan jechał następnie z dworca kolei 

wśród pełnych zapału okrzyków niezliczone­
go tłumu, odgłosu dzwonów i dźwięku kiI- 
kuuastu orkiestr, grających hym n cesarski, 
przez bramę tryumfalną, z trybuny damy 
rzucały kwiaty, przez nader pięknie i gusto­
wnie przybrane u lice , na których rożne sto­
warzyszenia, górnicy z Cieplic i okolic, mło- 

: dzież szkolna tworzyły szpaler, do hotelu 
„Post". Publiczność zachowała się nader ser­
decznie. W hotelu przyjmował Najj. Pan 
szlachtę, duchowieństwo katolickie i ewan- 
gielickie, ofieerow, wszystkich urzędników, 
władze, członków Rady powiatowej, Radę 
miejską Cieplic i Schónau, zbór izraelicki, re­
prezentantów stowarzyszenia kopalni węgla. 
Do Rady powiatowej rzekł Najj. Pan, że jest 
to dla niego prawhziwą pociechą, mieć na 
skrajnych granicach państwa tak lojalną 
i wierną ludność, a do burm istrza U herra 
rzekł, że cieszy się z wzrostu miasta. O g o ­

dzinie 10tej rano odbyło się śniadanie u ks. 
Cl ary.

O godzinie w pół do pierwszej odwi 
dził Najj. Pan cesarza W ilhdm a. Przyw ita­
nie było bardzo serdeczne. Następnie zwi -- 
dził Najj. Pau miasto. Zwiedzając „kąpie., 
cesarskie" wyraził Cesarz ąiwyższe Swe 
zadowolenie z powodu znakomitego założe­
nia tych kąpieli. Cesarz zwiedził także au- 
stryacki wojskowy dom kąpielowy w Sehó- 
nau. Tam przy witała Go reprezentacja g m in ­
na tudzież rozmai! t stowarzyszeni... Oficerów 
i żołnierzy bawiących w tych kąpielach, gło­
wnio zaś chorych, wożonych w wózkach, 
zaszczycił Najj. Pan przemówieniem pełnem 
łaski. Następnie zwiedził Nap. Pan szpital 
izraelicki i szpital Johna, tudzież miejski 
gim nazjum  realne. O godzinie 4tej po p o łu ­
dniu odbył się bankiet u cesarza Niemi 
ckiego. Ńajj. Pan przybył w pruskim uni­
formie huzarskim. Po bankiecie odbyło się 
cerdc; obaj monarchowie rozmawiali długo, 
poezem wyszli na balkon, gdzie niezliczone 
tłum y ludu powitały ich entuzyastycznemi 
okrzykami. O godzinie J/26 tej wyjechali obaj 
M onarchowie na spacer do parku otaczające­
go zamek Ciary’ego, poezem odprowadził 
cesarz W ilhelm Najj. Pana do hotelu ,.Post“ . 
O godzinie 8 mej wieczorem wyjechał Najj, 
Pan z Cieplic Na dworcu kolejowym żegnał 
Najj. Pana marszałek dworu cesarza Nie­
mieckiego, Gemmiugeu , generał Steinacker, 
tudzież reprezentanci rozmaitych władz i 
korporaeyj. Do starosty powiedział Najj. Pan: 
„Był to dla Mnie dzień pełen radości, n ie­
stety, tylko jeden dzień" ; do burm istrza zaś 
rzekł Najj. Pan : „Ucieszyło Mnie niezm ier­
nie to serdeczne przyjęcie." Presse dowiadu­
je się, że Najj. Pan przyjedzie jeszcze raz 
do Cieplic celem odwiedzenia cesarza W il­
helm a; jest tam także oczekiwany cesarz ros- 
syjski.

W edług wczorajszego biuletynu W ie­
ner Abendpost głów na kolumna okupacyjna 
zajęła 5 b. m. prawie bez oporu opuszczone 
przez mieszkańców miasteczko M a g  ł a j .  
Powstańcy nie zdołali na cza wycofać się 
ku Zepcom i zaatakowani w odwrocie z bo­
ku i z tyłu ponieśli dotkliwą porażkę. Tele­
gram  mówi, że trupy icb stosami (in  l la u -  
fen )  pokrywały pobojowisko, a u trata dwóch 
sztandarów świadczy o zupełnej rozsypce. 
Zdradziecka ludność Maglaju, obawiając się 
słusznej kary, uciekła z miasta wraz z po­
wstańcami ; tylko k ik a  uzbrojonych indyw i­
duów, przy których znaleziono rzeczy zra­
bowane poległym huzarom, stracono na mo­
cy do raźn eg o  w y ro k u .

Gromady powstańców cofnęły się w 
kierunku Serajewa, gdzie osławiony Hadżi 
Loja rządzi zapomocą najstraszniejszego ter­
roryzmu. Korespondent Tagblattu  opovv da, 
że opryszek ten skazał na śmierć wszystkich 
begów, którzy jak Kapetanowicz, Uzun beg 
Feslagiez i inni, wyrazili otwarcie swą ra ­
dość z przybycia wojsk cesarskich. Z powodu 
takiego terroryzmu nikt w Seraiewie nie śmie 
odmówić udziału w zorganizowanem przez 
Hadżi powstaniu. Naw et katolicy, którzy od­
dawała otwarcie objawili sympatyę dla Au- 
-tryi, muoieli chwycie za broń. Franciszkanie 
zabarykadowali się w swoich klasztorach i 
oczekują każdej chwili napadu sfanatyzowa- 
nego pospólstwa. W cesarskim meczecie w 
Serajewie kazał Hadżi Loja ogłosić 1 sier­
pnia, że z powodu bliskiego oblężenia miasta, 
haremy winny być wywiezione w głąb kraju.
Z zarządzenia tego widać, że „dyktator" 
Bośnii zamierza bronić Serajewa. Miał on 
się wyrazić, że prędzej da sobie wyrwać 
zęby, niżby miał oddać miasto Austryakom. 
Do Pryzren ia , Skodry i Prystyny rozesłał 
posłańców z wezwaniem do tamtejszych m a­
hometan, u by mu spieszyli z pomocą. S ły­
chać, że kilka tysięcy Albańczyków jest już 
w drodzi w celu przyłączenia się do pow­
stańców bośniackich. Z Wieikiego Zwornika 
sprowadzono do Serajewa ośin dział, które 
ustawion: będą na szańcach dokoła Serajewa, 
Jedncm  słowem, jeżeli szczegóły te są praw­
dziwe, chce Hadżi Loja zrobić z Serajewa 
tw ierdzę.

Z powodu proklamowania przez Hadżi 
Loję szeriatu, jako prawa wyłącznie odtąd 
obowiązującego w Bośnii, czyni W iener 
Abendpost następujące uw agi: „Z Mostaru 
nadeszła niepozorna, ale bardzo znacząca wia­
domość, że Hadżi Loja ogłosił w Serajewie 
religijną ustawę koranu za wyłącznie obo­
wiązujący kodeks cywilny. Oto właśnie tak 
pilnie poszukiwana religijna podstawa po­
wstania. Jest ona jednak tego rodzaju, że 
trudno się nią chlubić. Podnosi ona .w szyst­
kie sprawy, które były źródłem dotychcza­
sowych niepokojów w Bośnii i Hercegowinie 
i odpowiada na zasadę religijnego i narodo­
wego równouprawnienia, ogłoszoną w prokla­
m acji austryackiej, przedłużaniem  najdzikszej 
zasady religijnej i politycznej nietolerancyi. 
Telegram dodaje przytem, że z powodu tego 
zaprowadzenia wzrosło między ludnością chrze- 
ściariską wzburzenie, jest to zupełnie zrozu­
miałem. Jak rzeczy dziś stoją, okupacya jest
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nie tylko wyswobodzeniem ludności z pod 
przemocy rozkiełzanego tłum u, ale według 
wszelkiego prawdopodobieństwa, jedyu.. rę­
kojmią przeciw nowej walce religijnej i szcze­
powej." Agitatorowie tak obcy jak i krajowi 
używali w ogóle główni środków religijnych 
w celu wywołaniu powstania. Tak rc upowsze­
chniano po kraju podrobiony manifest szcilca 
ul Islam  który na podstawie fettvy wzywa 
do wojny religijnej. Z manifestu tego poda­
jem y następujące charakterystyczne ustępy: 
„Nieprzyjaciele wiary 

aby zniszczyć koran. „ „ 
wadziś was w błąd , będą wam. mówili, że 
religia wasza będzie szanowaną, że meczety 
wasze i irsty tucye religijne pozostaną niena­
ruszone.' Nie wierzcie tym zapewnieniom. 
Moskale dawali takie same zapewnienia a

z o b o z u  p o d  M a g l a j  z 6 b. m.: 
Główna kolumna wyruszyła wczoraj 
o godzinie 8 rano wśród ulewnego de­
szczu do Maglaj. Kolumny boczne roz­
poczęły marsz już o godzinie 5 rano, 
ażeby równocześnie zdążyć do celu.
Marsz był bardzo uciążliwy, błoto i 
woda sięgało żołnierzom po kostki.

Na północ od Mosewacza padło 
naszej podnoszą się, j k i l k a  s t r z a ł ó w  k a r a b i n o w y c h  

aedą usiłowali w p ro -; z iewej wyniosłości doliny. Powstań- 
™ ców nie można tu było atakować z 

powodu lesistego terenu. Przednia straż 
stanęła o godzinie 4 1/2 po południu 
pod Maglaj. Komendant kolumny le­
wego skrzydła przybył wcześniej ce­
lem opasania miejscowości i k i l k u  
s t r z a ł a m i  z d z i a ł  s p ł o s z y ł  p o ­
w s t a ń c ó w  obozujących na lewym 
brzegu Bosny. G d y  n a s t ę p n i e  po ­
w s t a ń c y  u s i ł o w a l i  w y k o n a ć  

Obałamucona takiem i falsyfikatami Ind- o d w r ó t  d o Z e p c e ,  z o s t a l i  p r z e z  
sc m ąnom etańska świeci 0 w i przy źe szeik.- i 1 1,. „ _ j  * n- " ‘P " ' | k o l u m n ę  p r a w e g o  s k r z y d ł a

j p u ł k o w n i k a  K i n n a r t a  z b o k u  i 
z t y ł u  z a a t a k o w a n i .  Wy w i e s z a ł a  
s i ę  p ó ł g o d z i n n a  p o t y c z k a ,  w 
kt ór e j  o d e b r a n o  p o ws t a ń c o m dwa  
s z t a n d a r y ,  w i e l e  b r o n i ,  a m u n i ­
c j i  i z a p a s ó w  ż y w n o ś c i .  W i e l u  

a l b a ó - j p o w s t a ń c ó w  z g i n ę ł o  od k u  1 ka-  
r a b i n o w y c h  i a r m a t n i c h ;  t r u ­
p y  s t o s a m i  l e ż a ł y  o b o k  s i e b i e .  
O d d z i a ł  p o w s t a ń c ó w  l i c z ą c y  
20 l u d z i  z o s t a ł  w p a r t y  do Bo-

wiadomo wam przecież, ze mordowali w ier­
nych, że p rzem ien ia li dżum ie  (meczety) na 1 
stajnie i magazyny prochu, że zanieczysz- | 
czali nasze haremy. Nie wpuszczajcie giaurów l 
do k ra ju ; wierni powinni raczej zginąć niż jj 
ścierpić rządy giaurów. Ja  wam to mówię, j 
wasz sługa M uktar".

nose manomeransKa święcie 
ul-Islam  nakazał jej walkę na śmierć —  idzie 
też na rzeź bez w ah an ia /

P o r t a  zawiadomiona przez swych, 
zagranicznych, że w niektórych 

państwach przygotowują się wyprawy ocbj«  
tuikow. wysłała, jak' donosi Polit. Corresp.

agentów

eskadrę dla 
s k i  eh .

strzeżenia
Polit. 

w y b r z e ż y

Układy między 
w sprawie ewakuacyi

R os s y ą
posl

a T u r  c y ą 
znacznie w

ostatnich dniach. Słychać, że po upływie 
dni ośmiu Rossyanie rozpoczną ew akuację 
przepijaną traktatem  berlińskim. W tym cza­
sie B a tu  m i W a r n a  mają być wydane 
Eo -syanom, poczem dopiero, około pierwszych 
dni wcześnie rozpoczną Eossyauie odwrót 
z pod Konstantynopola.

W _jiKutek wydani a S z u r a l i  w ręce 
Rossyan 5000 tam tejszych mieszkańców ma- 
hometanskich zamierza wyemigrować do 
Tureyi.

Poczdamski korespondent Czasu  nn: 
bierze u k ł a d ó w  w K i s s i n g e n  na seryo. 
Zdaniem jego chodzi ks. Bismarckowi po 
prostu o to, aby ująć sobie centrum  parla­
m entu dla przeprowadzenia z jego pomocą 
nowych ustaw finansowych, które w stron­
nictw ie liberalnem  napotkały na stanowczy 
opór. Zresztą impuls do tych układów z Rzy­
mem wyszedł ze strony niemieckiego następ­
cy rronu, który w znanym liście do papieża 
wyraził chęć zakończenia zatargów .. kościo­
łem. Kurya widziała w tym liście pierwszy 
krok do układów i uważała zo,̂  swój obowią­
zek nie opmzczac tej sposobności. Odpowiedź 
papieża na list następcy tronu udzieloną zo­
stała ks. Bismarckowi, co równało się pole­
ceniu uawiazania układów. Ks. Bism aick lad 
nie rad podjął się. więc missyi, wiedział bo­
wiem, że gdyby się był wymówił, układy 
toczyłyby się po za jego plecami. Ci, którzy 
bliżej z n a j ą  kanclerza, utrzymują, że działa on 
jedynie o tyle, aby zaspokoić królewicza i 
przekonać go, że zgoda z Rzymem jest nie­
podobną, albowiem żądania Rzymu są nie 
do przyjęcia

s n y ,  g d z i e  w s z y s c y  u t o n ę l i .  
Była juz późna noc a wojsko zmęczy­
ło sie. Ściganie zostało zaniechane z 
powodu, że drogi były bezdenne a 
Philippovich nie chciał wysłać samej 
kawaleryi do przesmyku Zepce. Za­
chowanie się żołnierzy w potyczce by­
ło wzorowe. Siódmy pułk piechoty 
rezerwy stracił jednego zabitego i 3 
rannych a 47 pułk piechoty rezerwy 
jednego zabitego i 7 rannych. Znuże­
nie wojska wskutek uciążliwych m ar­
szów i niemożliwości wczesnego spro­
wadzenia prowiantu na złych drogach,

giflrskm losy 84-— . 
giersks renta — .— .

wiedziała się o a k c y i  p a n s l a w i -  
s t y c z n e g o  k o m i t e t u  w F i l i  p o- 
p o 1 u. Akcya ta rozciąga się na całą 
Rumelię i ma na celu połączenie po­
łudniowej Bulgaryi z ks. bułgarskiem.
Porta zamierza reklamować, gdyż Don- 
d u k ó w  p r z e s t r z e g a  z b y t  ż y c z ­
l i w e j  n e u t r a l n o ś c i  w o b e c  a- 
k c y i  k o m i  t e t u .

Z Raguzy donoszą_ P ol Gorr.: Na ] Napoleonsdor —  
drodze Raguza-Trebinia pojawiła się j Usposobienie — . 
m a ł a  b a n d a  p o w s t a ń c ó w  m u ­
z u ł m a ń s k i c h  i niepokoi okolicę.

I S u d a p e s z t ,  8 sierpnia. W ia­
domy jest dotąd r e z u l t a t  267 w y ­
b o r ó w .  Z tego przypada: 168 man­
datów na stronnictwo liberalne, 46 
na połączone frakeye opozycyi, 30 na 
najskrajniejszą lewicę, 7 na narodo­
wców, 8 na kandydatów nie należą­
cych do żadnego stronnictwa, w 8 o- 
kręgach odbędą się wybory ściślejsze.
W ybrani: minister Szende, Gorove,
Falk, Prileszky i inni wybitni posło­
wie.

Ker lin , 8 sierpnia. Beichsan- 
zeiger ogłasza wydane przez cesarze- 
wicza na polecenie cesarza a przez 
Stollberga kontrasygnowane rozporzą­
dzenie, którem r a d a  z w i ą z k o w a  
z w o ł a n ą  z o s t a j e  na 14 b. m.

Mar1' niem . 
osobi rii

57-25, W ę- 
silne.

W i e d e ń ,  dni: 8 sierpnia, godzina 
4, m inut 28. Akcye kredytowe — ■— , An- 
glo-austr. — 1— . Akcye banku Union — .— , 
Kolej Kar. Ludw. — , Południowa — •— . 
Renta pap. — •— , Galie. bank. hyp. — .— . 
Gal. oblig. indem u. — •— , Gal. listy zastaw, 
banku włość. — •— . Losy z r. 1860 — •— , 

Rubel papierowy *— .— .

i W iedeń, dnia 9 go sierpn ia , godzi 
I na 10 m inut 42. Akcye kredytowe 262'70. 

Anglo-AuAr. 109 '—, Unionsbank 70 .—, Ko 
lej Karola LudwUa 239 75, południowa 75 50. 
Rubel papierowy l -2072, Gal. listy zastawu 
— •— , Gal. listy ndemnizacyjne — •— . Gal.
bank rustykalny — *—, Losy z r. 1860 --------•
N aj ...onsdor 9*277, Usposobienie silne.

W nieobecności redaktora odpowiedzialny za redakc-yę
Dr. B r o n i s ł a w  Ł o z i ń s k i .

Wiedeń, 9 sierpnia. Wiener 
Abenclpost bierze do wiadomości arty­
kuł Journal de St. Petersbourg, zaprze 
czający wiadomości, jakoby Porta wy­
stosowała do mocarstw okólnik, celem 
wykazania n i e w y k o n a l n o ś c i  
t r a k t a t u  b e r l i ń s k i e g o .

Independance belge mniema, że 
Porta zamierzała założyć u mocarstw 
protest przeciw dokonanej wbrew jej 
woli o k u p a c y i  B o ś n i i  i H e r c e ­
g o w i n y ,  ale później odstąpiła od te­
go zamiaru.

Wiedeń, 9 sierpnia. Fremdbl.
skłoniło komendę korpusu do przyzna- pisze, że A u s t r y a  r z e c z y w i ś c i e

Londyński korespondent 
Dnia 13 b. m. odbędzie się w . 0 1, 
m o u t l i  walna rewja domowej e s k a d r y  
a n g i e l s k i e j ,  czyli floty tworzącej garni­
zon cieśniny kaletańskiej. Liczbą i wielko­
ścią pancerników i parowców, które wezmą 
udział w tej paradzie, wobec królowej an­
gielskiej tudzież obu Izb parlam entu, będ 
to najpyszniejsze manewra, widziane od cza­
su zmian, wywołanych w taktyce morskiej, , 
skutkiem nowoczesnych wynalazków. Nie o-1 w a n o w ic z  
mieszkam pizysłać w swoim czasie dokła- \ r z ą d e k  W

nia żołnierzom wypoczynku w dniu 
6 b. m.

Maglaj opuścili wszyscy mie­
szkańcy z wyjątkiem bardzo małej 
liczby rodzin chrześciańskich. U kara­
nie opuszczonego miasta nie miałoby 
zatem żadnego celu. Z piątego szwa­
dronu huzarów kilku żołnierzy, którzy 
się skryli w lesie, przybyło w stanie 
nadzwyczajnego znużenia. Wróciło ra ­
zem 25 huzarów, w skutek czego pier­
wotnie podaną liczbę zabitych zredu­
kować należy z 70 na 45. T r u p y  
n i e k t ó r y c h  h u z a r ó w  b y ł y  s t r a ­
s z n i e  p o k a 1 e c z o n e, w s k u t e k  
c z e g o  n a  m o c y  w y r o k u  d o r a ź ­
n e g o  r o z s t r z e l a n o  s c h w y t a -  

| n y  ch  z b r o n i ą  w r ę k u  p o w s t a ń ­
c ó w ,  û  k t ó r y c h  z n a l e z i o n o  
p r z e d m i o t y  n a l e ż ą c e  do  z a b i ­
t y c h  h u z a r ó w .

_ Gros siódmej dywizyi nie spotka­
ło się w marszu aż do 4 b. m. z ża- 

- j dnym oporem.

w y s t o s o w a ł a  dyplomatyczne p r z e d -  
s t a w i e n i e  do K o n s t a n t y n o p o ­
la , ale nie postawiła ultimatum.

W edług Tagbl. R o s s y a  p o s t a ­
n o w i ł a  o b s a d z i ć  jak najprędzej 
opróżnione dotąd p o s a d y  k o n s u ­
l ó w  w B o ś n i i  i H e r  c e g o w i -  
n i e. Ks. Ozeretlew zostać ma konsu­
lem w Serajewie.

C e s a r z o w a
rza kupić od lir. Beusta

E u g e n i a zamie- 
zamek Alten-

burg.
Londyn, 9 sierpnia-. W Izbie 

gmin oświadczył N orthcote: Rząd spo­
dziewa się, że zawrze z P o r t a  u k ł a d  
co do w y k o n a n i a  r e f o r m ,  które 
uważa za potrzebne dla lepszej admi- 
nistracyi. Gotowy program nie może 
być przedłożony. Rząd jest zdecydo­
wany wykonać reformy.

Z Kostantynopola donoszą dzien­
nikowi Times, że ambasadorowie skło­
nili Porte, aby o k ó l n i k  n a p i s a n y  
w s p r a w i e  g r e c k i e j

dnego sprawozdania, opartego na 
naocznych.

! z Mostaru pod datą 7 b. m. br. Jo- 
stara się wprowadzić po- 
urzędach organów rządo- 

studyach | WyCh. Jowanowicz mianował kadm  
\ ulemę Omera efendiego Glunicza i po­
czynił potrzebne zarządzenia, celem 

Przy wyborach uzupełniających w zajęcia pozostawionego materyału
ń r a u t  f u r c i e  nad Menem wybrany zo- wojennego tudzież publicznych i rza-
staf 6 b. m. redaktor Frcmlcf. Z tg . S o u - ; i tl7TT a  ta i * Ł i t c
Bem a n  n  12.491 głosami. Sonnem ann n a - 1 ^ zarządził Jo-
leży do najzaciętszych przeciwników polityki 1 wanowicz  ̂ Odebranie brom odtylcowej 
ks. Bismarcka. * znalezionej u zbuntowanych mieszkań-

\ ców i stara się o naprawę dróg i te-

T E L E G R A ir GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 8 sierpnia, 

p o w r ó c i ł  d z i ś  z Cieplic 
dnia.

C e s a r z  
do Wie-

WienerWiedeń, 8 sierpnia.
Abendpost ogłasza następujący r  a p o r t  
k o m e n d y  XIII k o r p u s u  a r m i i

Wed*ug raportu 18 dywizyi wojsk j s"l ( =

Standard donosi z Konstantyno­
pola 8 b. m.'- R o s s y a n i e .  z a c z ę l i  
o k u p o w a ć  W a r  n ę.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 8 s ie rp n ia  1873, go d z in a  2. 

m in . 24. Losy k redy  to-.ye 162"— , Węg. akcye 
k re d y t 229*8, A kcye a /-g lo  - ju s t r .  106-25. 
Akcye b an k u  U nion 09-25, A k t y ^  kolei K a­
ro la  L u d w ik a  238'75, Ak». k >iei północnej 

I 204’50, A kcye  kolei p o łu dn iow ej 75'5, Ake^.
| kolei Alfold 12150, Akcye kolei Elżbiety 

legraficznej komunikacyi z Dalmacyą. i 169-— , Akcye kolei Lwow-Ozeraiow. 132 50, 
Dnia 7 b. m. przedstawili się Jowa- Akcye kolei węg. północno-wschodniej 120 50, 
no wieżowi w Mostarze wszyscy urzę- » Akcye kolei Rudolfa 121*50, Akcye kolei 
dnicy wszystkich władz oraz znako- j A lbrechta 92*75, Węg. oblig. państw  w zło - 
mitsi mieszkańcy, którzy wyrazili ra- j cie 68*— , Galie, oblig. indem a. 84-—, Lo iy 
dość z powodu bliskiego przywrócenia i z  r . (864 143-— , Akcye „olei 
porządku. M i a s t o  p r z y g o t o w u j e  i kie’ — , Akcye banku 
t e l e g r a f i c z n e  z ł o ż e n i e  h o ł d u  i L 0Sy tureckie 28*10, Akcye kolei w «g.-gali.. 
C e s a r z o w i .  i 8 9 3 0 , Akcye kolei * ' iwowej 2 6 0 5 0 ,

W i e d e ń ,  8 sierpnia. Polit. Gorr. ; Akcye banku związkowego 109-25, Rubel p a -

iedmiogrudz- 
obroiuwego 106'— ,

donosi z Konstantynopola: Porta do- pierowy 1*20*50, W iedeńskie losy Wę-

Zttproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na G a z e t ę  L w o w ­

s k ą  wynosi z a l i  półrocze: w miejscu 
6 zł., pocztą 8 zł.; za III kw artał w 
miejscu 3 zł., pocztą 4 z ł . ; za lipiec 
i każdy następny miesiąc: w miejscu 
1 zł., pocztą 1 zł. 35 ct.

Na G a z e t ę  z P r z e w o d n i k i e m  
za III kw artał w miejscu 3 zł. 75 ct., 
pocztą 4 zł. 75 ct.; za lipiec i każdy 
następny miesiąc w miejscu 1 zł. 30 ct., 
pocztą 1 zł. 65 ct.

Prenumeratorowie półroczni otrzy­
mują „Przewodnik naukowy i litera­
cki “ b e z p ł a t n i e .

W celu ustalenia nakładu upra­
szamy o rychłe uiszczenie prenume­
raty, gdyż inaczej nie moglibyśmy do­
starczyć spóźnionym prenumeratorom 
wyczerpanych numerów Gazety lub
zeszytów Przewodnika.

Sisostrzeżemi:® meteorologiczne
z dnia 9 sierpnia 1878 o godz. 7 rano.

Barometr 734.H4mm. Psychrometr suchy 17.9°C. 
Psychrometr wilgotny 16.JGC. Prężność pary 12.nam  

Wilgoć 83°/0. Zashmurzenis 10. Wiatr SE1„
Ozon 7. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. —

Temperatura powiatrza-f- 14.3“R 
Barometr idzie w górę.

-'ifKyjeeUjaii JLwu-cra. 
dnia 9 sierpnia 1878.

Hotei Europejski.
Bp. J. hr. Pruszyński z Rossyi. W. Cie- 

mirski z Komarna. F. Zachariasiewicz z Anto- 
nćwki. W. Madejski z Łańcuta.

Hotel Langa.
Pp. Br. Komers z Mostów. J. Zwekl z 

Żółkwi. F. Taltin z Żółkwi. F. Kasach z Żół­
kwi. H. Ebel z Berlina. S. Beck z Wiednia. K. 
Bauer z Wiednia. E. Sinreicli z Wiednia. M. 
Fuclisgelb z Wiednia.

tets! Angielski.
Pp. S. Łodyński z Nahorca. J. Maniew-

ski z Czestnik. F. Suchodolski z Tomaszowic.
K. Weeber z Banunin. J . Bogucki z Warsza­
wy.

Hoisi S»orge’a
Pp. A. Kreb z Taurowa. W. Malinowski

z Łukawicy. I. Zabielski z Łuki. M. Harłfin-
ger z Wiednia.

Hotel Kuhna.
Pp. K. br. Waliscii z Pesztu. R. Korber 

z Glinian. J. Adamczek z Rawy,
Hotel Krakowski.

Pp. Zimmei-mann z Rossyi. A. Koszczycki 
z Żółkwi. L. Grileczek z Warszawy. K. Rud­
nicki z Strzałek. W. Podhorodecki z Korczyna. 
K. Stawiarz z Opawy.

Odjechali ze Lwowa.
Pp. S. hr. Dzieduszycki do Gwożdzca. W. 

hr. M niszek do Rossyi. D. Zifferer do Krakowa 
W. Grocholski do Tarnopola. S. Moysa do Ru­
dnik. I. Parasiewicz do Tomaszowa. A. Rodie 
do Nadycza. J . Romański do Brodów. G Ru- 
likowski do Polski, B. Skibniowski do Balic,

Wykaz osób zmarłych
w czasie od 21 do 31 lipca 1878.
Brycki Tomasz, zarobnik, 1. 57 na gruź­

licę płuc. —  Gieser Riwke, zona belfera, ]. 
40, na suchoty płuc. —  Kolb Rifke, sługa, 1. 
17, na sueboty płuc. — Bernacha Marya, dzie­
cię sługi, 1. 2, na zapalenie płuc. —  Matwije- 
wicz Autonina, córka zarobnika, 1. 17 na płon- 
nicę —  Paps Rachela, dziecię sługi, 1. 3, na 
płonnicę. —■ Pachnicka Ewa, zarobnica, 1. 42 , 
na gruźlicę płuc. —  Kopacz Jan, syn sługi, 1. 
13, na płonnicę. —  Schrauda Antonina, żona 
ofieyała rachunkowego, 1. 40, na gruźlicę płue. 
—  Miszczyszyn Kazimierz, syn lokaja, 1. tlj 
na płonicę. —  Chiliński Ignacy, więzień, 1. 63 
na pruchnienie kości. —  Meisner Leiser, syn 
właściciela realności, 1. 27a, na ropienia kośoi. 

C. d. n.



P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Przychodzą do Lwowa.

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 22 rano (pociąg po­
spieszny) ; o godzinie 9 m. 27 wieczór (pociąg oso­
bowy); o godz. 11 min. 8 przed południem (po 
ciąg mięszany).

Z Podwoloczy8k (na dworzec w Podzamczu): o go­
dzinie 3 minut 2 rano (pociąg osobowy) ; o go­
dzinie 3 min. 9 po południu pociąg mięszany) :

Ze Stanisławowa: (na Stryj) do Lwowa (nr. 2) 
godz. 8 min. 15 wicezór i (nr. 4) o godz.
5 rano.

o
4 min.

Z Podwołoezysk: (na dworzec lwowski główny): o 
godz. 10 min. 43 wieczór (pociąg pospieszny); o 
godz. 3 min. 33 rano (pociąg osobowy) : o godz 
3 min 39 po południu (pociąg mięszany).

Z Czerniowiec: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po 
ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 45 rano (po­
ciąg mięszany); o godzinie 2 minut 50 po południa 
(pociąg mięszany).

Odchodzą za Lwowa.

Do Podwołoezysk: (z Podzamcza): o godz. 11 minut I

10 wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 12 minut 
27 w południe (pociąg mięszany).

Do Podwołoezysk: (z głównego dworca): o godzinie 
5 min. 37 rano. (pospieszn} o godzinie 10 min.
44 ieczór (peci 0 osobową, ■> godz 12 minut
5 w południe (poeiag mńsz

Do Czerniowieo: o godz. 6 min. 
spieszny); o godzinie 11 iui. 
mięszany); o godzinie 12 m 
ciąg mięszany).

45 rano (pociąg po 
25 wieczór (pociąg 

, 30 z południa (po-

Po Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po­
ciąg pospieszny); o godz. 4 min. 33 rano (poci. 
osobowy); o godzinie 4 minut 39 po południu (, 
ciąg mięszany).

tto Stanisławowa: (na Stryj): (poe. nr. 1) o godzinie 
6 minut 40 ran o ; (pociąg nr. 3) o godzinie 5 
minut 41 .wieczór.

Pory niniejszogo rozkładu Jazdy odnoszą się do pa 
łudnika pesztenskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada

Sodr, 12 m. 20 we Lwowie

Jennik lwowskiej Izby handlowej
Lwów, dnia 8 sierpnia

1 . A k c y e  za sztukę.
Roi. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Koi. lwow.czer.-jas. „ 200 zł. m.k. 
Sauku kip. gafie, 200 zł. w. a. 
Banka kredyt, gal., po 200 ■ w, a.'

Sc L i s t y  z » s t .  za luO zł.
Iow. kredyt, ga ia. 5°,'.. t\  a, .

■ n 4°/o n
o°/0 okresowe

E ióku kip. redie. 6°|0 w. a.
Listy dłużne . L. kr. wtf. b /0 w. a.,

3 . i - i a t y  ’ k u i n e  za 100 zł. ;
Ogóln. rola. kr*s.d. ISakł. dla G-al.

i Buków. 6°/o ioa. w 15 iat. 
Tew. kr. m. 6njc w. a. w 15 lat.

6°/o w. a. w S-) iat.

i przemysłowej
1878.

płacą żądają 
waluta austr.

4 . O b l f c p i t  100 zł. 
(r.ńsmoiz. ga li-, 5c/0 m. k. . . 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6°/0 w. a.
Pożyczki sraj, z r J  873 po „ w. *.

5 .  L a s y  Miasta Krakowa .
„ Sisiiisławcwa 

" s .  M o n e ty .
Dukat ńoiendeTski 
Dusat cesarski 
Kapolecndor 
Pófimperyał
B ebil rossyjski srebrny .

„ papierowy 
190 marek niemieckich 
Srebro . . . 
kupony w srebrz® . .

złr. et.

K u r s  g i e ł d y  w i e d e i s u l e j  
dnia 6 sierpnia 1378

1 . D ł u g  P a ń s l w t t .  pła ' J
Jednolity dług Państwa w bankno

mąj-listopad 64.10
iuty-slcrpi“ń . ; 4.15

w

K>i. k„
.1 fOW.r.

54 25 
64.30 I.

L i d .

lic]

i LudWz.
’.orn J ’ i 
. ź t5 W 0 ^
iCd, uv

1

J  d j v v  w

•  Itr zł. 
io ~''yj 

200 zł.

uilfl.
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32 60 135 - 1 k- lerni' 65 90 66.10
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ł 6 — 67 - J „ 1864 „ W) * 141. - 141 50 -
91 15 92 — > Eenty Cv.n« 42 - —*■ 2® - iiipot. j>0 i
91 - 92 50 { Listy %& " r u fik,.. «*  i .  1

złr. 5°/ . , . 139.60 1 4 0 .- To W n , i liii ej s t- V'
■ Austr. --yg. skwb, i .vrotiM 18). % 98 50 9 9 - 1f 01 Pi
l Austr. renta 7,i . wolna od podatk. ' “/c 7410 74.25 Banku ! iowaf

90 25 9130 | ■£. O M l g a e y e  inderan j3/ • —.— ------ Węg. iow. ziem. )0
— — ----- - g Oseoli : i 02 — 103.— n „ po 5 °> . .
_  _ i Bakowi a; 31.— 8 2 . - 5. - pi 1 pio"*

i Haliayi . 84.— 84.7o Ko1 i uibr-.ehja • \

1 ' rsDsej Aw: 104.50 i 05 — • ,»»•,. 1r 1 *
83 75 84 75 j SieJ rd: roo 

i W ę r . . .
7 6 .-
79.25

76. i 5 
80.—

90 - 91 usisa®
90 - 91 26 Gsuc. pw,y.'r«ka krajow a z r, ,^ ,1 — r I.
14 25 15 5U 1 4 .  A tecy® .
20 - 2 2 - 1 Bank Angio-aust. 20? ?Ł em it zJ. ’0 112. - 112 25 r> JL

3 Ir it. kred. dla ńandiu po 169 zf. 263.60 263.80 u
-1 38 5 47 - Dźezo-austr. to w. oskomt l.» bO" 

Gal, banka kip. po 20rt a .
770.- 780.- - . iv‘ -C-

c> 43 5 51
9 24 9 32 (łal. bank. d . h a u  . ip r& a, .  wp
9 45 9 56 1 G al srW. kred. - ieio-ki i ^ 0 + ' —
1 71 181 • Banku narodowego a oOG '* 825 827. % r.
1 20 122 | K ol Albrechta a 200 4 .  w m — —.— ■" ■

56 75 57 75 Austr. tow. 4egł««ń)__  #590 496. 497.— ’
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„,„cą. j
)40 25 -40.75 j Kegieyieńa po 10 zł. m. k.
135.25 i35 <5; Losy miasta Krakowa . . .
.764.75 265.75 ’ Pożyczka miasta Budy po 40 zł w a.

76.75 77.— i Palfiego po 40 zł. m. k ...................
94.5 t 95 — j Pundacya szpit. ArcykJ<-cla RudolU 

i Salma po 40 zł. m. k.
] St. Grenois po 40 zł. m. k. .

91.— 1 Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł w ;
108.— 1 Poi. Tryestu s o 100 zł m. k
95 — \ „ „ „ 50 zł m

p*
i 4.—  
14 75 
28 50 
3 1 . -  
14.75 
38.50

żąd..is 
14. 0 
15 -

9 0 .-  
1 0 7 .-  
94 — 
9550 
»*.— 
-'9 50

06.50

31.50
15.50 
3 1 -

36 -  36.50 
20.50 81.-50 

117.75 118.25 
fl. 6 3 -  
’- -  23.75 

■8.2' 28.75
D1 dualna po 30 zł te 

— M  Lidis bgratz„ po 20 s ' m.
— S W e k « le
86 50 ■ Augsburg za 1 ()<- ł w o __________

1 Berlin za 100 mark w. ; >
86 50 Frankfurt za 10'. _arl. u
9 25 ; Hamburg za 100 m„.rk w. p _ _
91.251 Londyn za 10 ft. szi i 15.35 115 75

' Paryż za 100 fr . . . 46 XU 4 6 15
K u r s  

Dukąć cesarski men.
94.755 ,, pełnej wagi
87. — |  Korona . .

1 (z" 1 0« z ł ) I 20-frankówka . .
73.50 74 — f Bossyjski imperyał

j Tala- *wia~’— »y 
- - . - ‘ Srebro . . 100.60 i 00 75

03.25 103.75. -------- --------
^  2  lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej
99 75 100.25, T elegrafow any ku rs  w iedeński

z dnia 8 sierpnia 1878.

86  —  

90 75 
90.75

94.25
86.50

5.51.— 
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9.25.— 
9.48 -
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83.
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70.-
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98 501

80.50 
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70.50

Jednolity dług państwa w banknotach 
„ „ w srebrze

JSenta w złocie . . . .
Losy pożyczki roku 1860 
Akeye banku wi< leńskiesi
Londyn 

, Srebro 
162.50 163 — Napoleona or 
29.— 30.— Dukat r--jarski m«n. 
9 4 — 84.50 ' 103 -.arek ni™>«?

yeg,

zf [et 
63i25 
o5!70 
73(35 

i. 12-75 
818  -  

2 6 0 ,-  
115 95 
101 —

(4604) Obwieszczenie
L. 5854. C. k. sąd powiatowy w Ko- 

m arnie podaje do powszechnej wiadomości, 
że dochodzenia miejscowe celem założenia 
księgi gruntowej w gm inie katastralnej W er- 
biż rozpocznie na dniu 12 sierpnia 1878.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stotunków posiadania, może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć co do wyjaśnienia, lub 
ochrony praw swych za stosowne uzna.

Komarno dnia 6 sierpnia 1878.
(4595) E  d  y  Ic t .  L. 6741 6742.

O. k. sąd powiatowy w Mikołajowie 0- 
głasza, iż dochodzenia miejscowe w celu za­
łożenia nowej księgi gruntowej w gm inie ka­
tastralnej Czernicy rozpoczną, się dnia 12 
sierpnia 1878.

Każdy, kto ma interes praw ny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć, co do wyjaśnienia, lub 
obrony swych praw za stosowne uzna.

Mikołajów dnia 6 sierpnia 1878.
(4573 1— 3) E  d  y  fc  I,.

L. 5813. 0. k. sąd obwodowy w Ko­
łom yi podaje do wiadomości iż dozwolo­
na przez c. k. sąd krajowy we Lwowie u- 
chw ałą z dnia 8 czerwca 1878 1. 23575 ce­
lem zaspokojenia należących się c. k. uprz. 
gal. akcyjnemu Bankowi hipotecznem u we 
Lwowie od Heleny A ntoniny Romanowskiej 
sum 348 zł., 348 zł. i 9547 zł. 49 et. w a. 
z pn. przymusowa licytacya III . schedy dobr 
Piotrów i Siekierczyn, w powiecie obertyń- 
skim połsżonycb, do Heleny Antoniny dw. 
im. Romanowskiej należących, na rzecz po­
wyższego Banku hipotecznego odbędzie się 
w tutejszym c. k. sądzie obwodowym^ w 
dwóch term inach to jest dnia 13 września 
i 25 października 1878, w każdym z tych 
dni o godzinie 10 przed południem .

Cena wywołania stanowi wartość tych 
dóbr w sumie 59840 zł. w. a.

W adyum wynosi 5984 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w tusądowej registraturze.
O ezem uwiadam ia się wszystkich tych 

wierzycieli, którzyby po dniu wydania w y­
ciągu hipotecznego t. j. po dniu 29 kw ietnia 
1878 do tabuli weszli, lub którymby uchw a­
ła  niniejsza lub dalsze uchwały w tej -spra­
wie wydać się mające z jakiegobądź powodu 
wcale lub wcześnie przed term inem  doręczo­
ne być nie mogły ztem, iż ustanowiono im ku­
ratora w osobie adw. dr. T rachtenberga ze 
substytucyą adw. dr. Rascha.

Kołomyja dnia 30 czerwca 1878.
(4531 1— 3) E  d  y  *t U

L, 15768. 0. k. sąd krajowy w Krako­
wie podaje do wiadomości, iż dnia 10 wrze­
śnia, 24 września i 8 października 1878, 
zawsze o godz. 10 rano, odbędzie się w tym ­
że sądzie w biurze pod nr. 25 przymusowa 
sprzedaż przez publiczną ^licytacyę sumy h i­
potecznej w. a. 2099 zł. 50 ct, zaintabulo- 
wanej na rzecz W ojciecha i Cecylii Hanzli-

ków, na realnośei pod 1. 87, dz. Y. w Kra 
kowie i na drugiej sumie hipotecznej 1000 
zł. w. a. z pu. na tejże realności ciężącej.

Cenę wywołania stanowi wartość n o ­
m inalna 2099 zł. 50 ct. w. a., poniżej której 
sprzedaż dopiero na trzecim term inie nastą ­
pić może.

W adyum  przez licytantów  przed licyta- 
cyą złożyć się mające wynosi 200 zł. w. a. 
gotówką.

Reszta warunków licytacyjnych przej- 
rzauą być może w registraturze.

K uratorem  wierzycieli hipotecznych u- 
stanowiono adwok. dr. Leona Horowitza w 
Krakowie.

Kraków dnia 12 lipea 1878.
(4479 1— 3) E t l y  k  a .

L. 2126. C. k. sąd powiatowy w Mona- 
sterzyskach wiadomo czyni, że celem ścią­
gnięcia sum y 116 zł. zpn. na rzecz Onufre­
go Cybyka, odbędzie się  w dniu 11 września, 
11 października i 6 listopada 1878, zawsze 
o godzinie 10 rano w tusądowem zabudowa­
niu publiczna egzekucyjna przeciąż realności 
pod 1. k. 79 w Berezówce, do leżącej masy 
spadkowej po ś. p. Grzegorzu Garbaszewskira 
należącej, ciała tabularnego nie stanowiącej. 
Cenę ^wywołania stanowi wartość szacunko­
wa 221 zł. 80 ct. w. a. W adyum  wynosi 20 
zł. Akt szacunkowy i bliższe wruki przejrzeć 
można w tutejszej reggistratnrze.

0. k. sąd powiatowy
M onaiterzyska dnia 3 m aja 1878.

(4599 1— 3) E d y k t .
L. 8150. O. k. sąd obwodowy w Stani­

sławowie zawiadamia niniejszem z miejsca 
pobytu niewiadomego p. Erazm a Remera, że 
na dniu 29 czerwca, 1878 do 1. 8150 wniósł 
p. Klemens Cetwiński przeciw niemu i in ­
nym  spadkobiercom Antoniego R em tra po­
zew o zapłacenie sumy 4324 zł. 51 ct. w. a. 
z pu., któryto pozew zadekretowany do w nie­
sienia obrony w ciągu dni 90 ustanowione­
mu kuratorowi pauu adwokatowi dr. Einino- 
wiczowi z zastępstwem adwokata dr. Szepa- 
rowicza doręczono.

Rzeczą tedy tego nieobecnego pozwa­
nego, jest ustanowionem u kuratorowi potrze­
bnej informaeyi udzielić, albo innego ̂ zastęp­
cę sobie obrać i o tem sądowi donieść.

Stanisławów 13 lipea, 1878.
(4483 1— 3) A m ortyzacja.

L. 11908. G. k. sąd obwodowy jako 
handlowy w Tarnopolu wzywa każdego mo­
żliwego posiadacza przez p. Oktawa Trzciń­
skiego właśc. dóbr w Stupkaeh zgubionego, 
na okaziciela opiewającego kwitu zastawni­
czego nr. 3829 przez Filię ck uprz. galic. 
banku hipot. w Tarnopolu na jeden los 
kredytowy s. 2664 n . 29 wartości szacun. 
160 zł. wa. w Tarnopolu w dniu 22 grudnia 
1877 wystawionego na kwotę 130 zł. W. A. 
jako zaliczoną pożyczkę opiewającego z ter- 

j mi nem zwrotu 25 marca 1878 do zgłoszenia 
i praw swych do kwitu w tutej. sądzie w prze­

ciągu roku, gdyż po bezskutecznym upływie 
tego czasu, kwit .?yżozuaczony za zgłasły i 
bezskuteczny uznany zostanie.

Tarnopol 17 lipea 1878.
(4600 1— 3) E  d  y  tc  t.

L. 7607. Dnia 10 października 1878 o 
godz. 9 rano odbędzie się w tut. sądzie przy- 
mnsowa publiczna sprzedaż realności pod nr. 
98/25 w W amiowicach powiatu Sambor cia­
ła  tabularnego niestanowiącej Jędrzeja Bała- 
za własnej, w sprawie zakładu kredyt, wło­
ściańskiego o 147 zł. wa zpu.

Ceua wywołania wynosi 300 zł. wa- 
dyiim 30 zł. atoli realność ta i niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną być może.

Resztę warunków wolno w tutejszym  
sądzie przejrzeć.

Z c. k. sądu powiatowego m. dl. 
Sambor dnia 30 marca 1878.

(4550 1— 3) O M  ! t
g t. 2144. Sont f. 1. a3e^tr!§gerid)te in 

Tyśm ieaiea Wtttbc mit i), g. Scjdjdibe nom 6 
©eptember H 77  $1. 3889 itber Slnjucfjen be§ 
Samuel B enczer bte Sofdjung nadjfteljcnber 
cutf ber JłeaUtdt 9(r. 169 ju  Tyśmienioa u t ' 
tabulirte Softett unb jw ar:

L ju  ©unfteu be» M ,ju ' unb Sala­
mon Kaner taut Sotn . II. pag. 250 it.
8 ott. intabutirte 33etrage»n pr. 140 ft. 
36 tr.

2. 2>e§ jji ©unften ber A nua Kurzmau 
taut ©om. iv. pag. 66 n. 10 et. U  
on. intabutirten 93etrageg pr 400 fl. u. 
100 fl. fi. SB.

3. SDcio ju  ©unften be§ Majer Kuner laut 
®om IV pag. 66 n. 14 ott. intabutirten 
33etrage§ pr. 60 fl. 30 fr. betnilligt. 
® a bie benauten §l)pott)efengtdnbigcr

bem Sebett uttb SBotjnorte aucl) unbefaunt 
fittb fo_ wirb Setjufs ^uftetlung an biefetbert 
be§ obigeu 33efd)eibe§ ein ©urator in ber i|5er= 
fon be§ § .  Samuel Thenen itt Tyśmienioa 
beftellt.

22So0on btefe /pi)potl)efcngtdubiger mit* 
telft be» gegeutndrtigen ©bifteg nerftdnbigt 
tuerben.

Tyśm ienica 31 Sttli 1878 
(4545) L. 38371.

C. k. sąd k.iajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza niniejszem , że w rejestrze 
handlowym dla firm pojedynczych przy fir­
mie „Bazyli Towarnicki" d n it 28 lipea 1878 
wpisano że firmę tę z powodu śmiertelności, 
właściciela jej Bazylego Towarnickiego pro­
wadzi w imieniu małoletnich spadkobierców 
tegoż opiekunka p. M. Aurelia Towarnicka 
jako zastępczyni przemysłowa tudzież współ- 
opiekun p. Andrzej Kochanowski jeko pro- 
kurzysta.

Lwów dnia 3 sierpnia 1878.
(4549) Obwieszczenie.

L. 11586. 0, k. sąd obwodowy w T ar­
nowie. jako sąd handlowy podaje do wiado- 
wiadomiści, że dnia dzisiejszego została do 
rej tstrn handlowego dla firm pojedynczych

wpisana firma „A leksander Goldman" dzier- 
życielem tej firmy j o t  A leksander Goldman 
prowadzący interesa ajencyjne i komisowe w 
Tarnowie.

Tarnów 18 lipea 1878.
(4568) E sl y k  t.

L. 6706. Stanisławowski e. k. sąd obwo­
dowy zawiadamia niniejszem, iż w miejsce 
dotychcz; owego zawiadowcy masy rozbioro­
wej Samsona Yogla, Hersza Edelsteiua. za­
wiadowcą tej masy Izrael Yogel uchw ałą 7. 
dnia d/,i iejszego ustanowionym został.

Stanisławów 22 czerwca 1878.
(4583) Ogłoszenie.

L. 73105. 0. k. sąd krajowy jako han­
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem, że 
przy firmie: „Galicyjskie Towarzystwo kasy 
zaliczkowej we Lwowie Stowarzyszenie zare­
jestrow ane o poręce nieograniczonej “ w ru ­
bryce 6 dnm 20 Jipca 1878 uwidoczniono, że 
po ustąpieniu pierwszej Rady nadzorczej 
przez rezygaacyę jej członków, na W alnent 
zgrom adzenia członków Towarzystwa dnia 12 
maja 1878 odbytem, przez wybór nowa R a­
da nadzorcza się ukonstytuowała, i ta ostat­
nia na posiedzeniu dnia 18 maja 1878 wy­
brała nową Dyrekcyę, w której skład wcho­
dzą: Ju lian Thilsch buchalter we Lwowie 
jako dyrektor, Feliks Piątkow ski właściciel 
realności we Lwowie jako zastępca dyrektora 
i Aleksander Pilarski buchalter we Lwowie 
jako skarbnik.

Lwów dnia 27 lipea 1878.

(4487 1— 3) O g S « o s* e n Ie .
L. 5087. Złoczowski ck. miej. deleg. 

sąd pow. podaje do publicznej wiadomości iż 
w sądowem zabudowaniu odbędzie się przy­
musowy przetarg realności Józefa Wojtuś 
własnej, na Zazulach pod 1. 5 położonej na 
rzecz Izraela Parnesa, celem zaspokojenia 
kwoty 69 zł, aw. zpn a to na dniu 18 wrze­
śnia i U  października 1878 tylko powyżej 
lub za cenę szacunkową w kwocie 176 zł. 
50 et. aw. zaś na dniu 30 października 1878 
i poniżej tejże, każdym razem o godzinie 10 
z rana pod warunkami, które w tut. sąd. re­
gistraturze przejrzanem i być mogą, tudzież 
iż w razie by wierzyciele nie chcieli przyjąć 
przed przewidzianem wypowiedzeniem wie­
rzytelności kupiciel jest winien długi te o ile 
cena kupna takowe pokrywa, przyjąć.

W adyum  wynosi 10°/0 ceny szacunko­
w ej-

Złoczów dnia 27 czerwca 1878.
(4547) O g ł o s z e n i e .

L. 26011. C. k. sąd krajowy jaka h an ­
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem że fir­
ma „Izrael Schonfeld" dla produkcyi piwa 
w Krystynopolu dnia 20 maja 1878 w reje- 
ster handlowy dla firm pojedynczych została 
wpisaną.

Z c. k. sądu kraj jako handlów.
Lwów dnia 25 maja 1878.



(4561 2— 8) O b w i e s z c z e n i e .
L. 8550. W moc reskryptu wysokiego 

c. k. M inisterstwa handlu z dnia 4go g ru ­
dnia 1877 1. 35989 zwija się z końcem sier­
pnia b. r. urząd pocztowy oraz ze stacyą po­
cztową w Bronicy.

Z okręgu doręczań tego urzędu przy­
dziela się miejscowości Bronicę Lużek dolny 
i Nowoszyce do okręgu doręczań urzędu po­
cztowego w Kranzbergu Glinne i Prusy do 
poczty w Łące nareszcie gm inę Kotowanice 
do poczty w Samborze.

Co się niniejszem podaje do publicznej 
wiadomości.

Lwów dnia 1 sierpnia 1878.

Slutt&madjttttg
Sm ©nm be t). §anbeIś4D7inifteriaD©e= 

laffeg dom 4 $)ejember 1877 3^- 85139 wirb 
ba3 ipoftamt uub bie ^Softftation in Brouica 
mit lentem Sluguft 1. 3- aufgelaffert.

S(u8 bern S8 efteUitng§bejirfe biefeg ^oft= 
amte§ werben bic Órtfdjaften Bronica, Łużek 
dolny unb Nowoszyce jun t SBeftellungSbejirfe 
be§ jpo[tamte§ in Kranzberg, bann Glinne 
unb Prusy ju  jenem be§ jpoftamteg in Łą* 
ka, enblid) bie ©emeinbe Kotowanice nad) 
Sambor jugewiefen.

2Ba§ tjiemit ju r  aUgemeinen Sfenntnijj 
gebracfjt wirb.

Lem berg am 1 51uguft 1878.

(4585 2— 3) Obwieszczenie.
L. 38620. W celu zabezpieczenia do­

staw y szutru na następujące przestrzeni go­
ścińców państwowych w Bialskim okręgu bu­
downiczym na rok 1879, 1880 i 1881 a mia­
nowicie n a :

I. Trakt krakowski od 835 do 372 kilo­
m etra włącznie ;

II. Trakt Nadwiślański od 105 do 118 ki 
lometra włącznie ;

III. Trakt Żywiecki od 1 do 14 kilometra 
włącznie, i na

17. Trakt Kętski od 13 do 22 kilometra 
włącznie i na cały dodatek bobrecki od­
będzie się w c. k. Starostwie w Białej 
na dniu 20 sierpnia 1878 licytacytacya 
przez składanie pisemnych ofert.
Ilość potrzebnego szutru do powyżej 

wyszczególnionych przestrzeni na rok 1879 
w y n o si:

I. Na trak t K rakow ski:
950 metrów sześciennych w cenie fis­
kalnej 2575 zł. 577, et.

II. Na trakt Nadwiślański :
370 metrów sześciennych w cenie fis­
kalnej 517 zł. 67*/* et.

III . Na trakt Żyw iecki:
345 metrów sześciennych w cenie fis­
kalnej 694 zł. 17 i pół ct.

IV. Na trakt Kętski i dodatek bobrecki:
965 metrów sześciennych w cenie fis­
kalnej 2967 zł. 80 ct.
2630 razem metrów sześciennych szutru 
w cenie fiskalnej 6755 zł. 22 pół ct. 
Bliższe warunki li. j  tacyi, jak niemniej 

wykaz, skąd m ateryał ten dostarczać należy, 
przejrzane być mogą w wymienionem c. k. Sta­
rostwie, gdzie także oferty zaopatrzone stem ­
plem na 50 ct. i w 5proc. wadyum, z wy­
rażeniem cen nietylko cyframi ale także lite­
ram i w oznaczonym term inie do godziny 12 
w południe podane być mają.

Oferty nieułożone podług przepisów lub 
niepodane w term inie nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów dnia 5 sierpnia 1878.

(4571 2— 3J Obwieszczenie.
L. 988. Jego Licelancya Prezydent wyż­

szego sądu krajowego zamianował reskryp­
tem  z dnia 2 lipca 1878 1. 4843 dla czwar­
tej zwyczajnej z dniem 14 października 1878 
o godzinie 9 przed południem rozpoczyna 
jąeej się kadencyi sądu przysięgłych przy tu ­
tejszym ck. sądzie obwodowym, prezydenta 
sądu Karola Pogliesa przewodniczącym, a za­
stępcami przewodniczącego radców M odesta 
Piaseckiego, Komana Lewickiego, Leopolda 
Szymonowicza, Faustyna Jahnera, Alfreda 
Linzbauera. W ładysława Samolewicza, Teo­
fila Bereznickiego i Ludwika Białoskurskiego.

Z Prezydyum  c. k. sądu obwodowego. 
Złoczów dnia 2 sierpnia 1878.

(4563 2— 3) Obwieszczenie*
L. 16/k.k. W  sprawie konkursowej Sa­

muela Deichesa celem powzięcia uchwały _w 
celu zrealizowania majątku ruchomego i nie­
ruchomego do masy krydalnej należącego ter­
m in na 4 września 1878 o 10 rano, zawia­
damiając o tem niniejszem ogłoszeniem wie- 
rzycielstwo z wezwaniem, aby na wspomnio- 
nym  term inie pod rygorem, uchw ałą 19 czerw­
ca 1878 nr. 14 ustanowionym stanęło.

Kraków 25 lipca 1878.
Komisarz konkursowy.

Hóffich.
(4523 2— 3) E  d  j  fc t .  L. 10336.

W sprawie egzekucyjnej D yrekcji za­
kładu kredyt, włość, przeciw Iwanowi Rody- 
miuk o zapłacenie kwoty 95 zł. 92 ct. a. w. 
z pn, przedsięwziętą zostanie w tutejszym 
sądzie dnia 3 września, 29 października 22 
listopada 1878. każdym razem o godzinie 10 
rano egzekucyjna sprzedaż realności pod 1.
43 w Olclioweu położonej, do Iwana Rody- 
m iuka należącej i ciała tabularnego nie sta­
nowiącej, a to przy pierwszych dwóch term i­
nach tylko za, lub wyżej ceny szacunkowej 
150 zł. przy trzecim term inie także niżej
ceny szacunkowej

złr.
Cena wywołania 150 zł., wadyum 15

Reszta warunków licytacyjnych, proto­
kół opisania zastawniczego i oszacowania zło­
żone są w sądzie do wolnego przejrzenia.

Od c. k. sądu powiatowego. 
H orodenka dnia 30 czerwca 1878.

j (4575 2 — 3) E  «I j  k  t .  L. 2492. 
O. k. sąd powiatowy podaje do wiado­

mości, że celem zaspokojenia sumy 100 złr. 
z pn. od Józefa i M aryanny Bobów Mojże­
szowi Gutterowi należącej się, odbędzie się 
w duiach 2 i 80 września, tudzież 28 paź 
dziernika 1878 zawsze o godzinie 10 przed 
południem w gm achu sądowym publiczna 
licytacya realności gruntowej podN . d. 3 rep. 
64 na Beresce ad Górka, składającej się z do­
mu i gruntu 6 morgów 732 sążni wynoszą­
cego, Józefa i M arjauny Bobów własne.

Oenę wywołania stanowi wartość szacun­
kowa 390 zł.

W adyum wynosi 39 zł.
Na obydwu pierwszych term inach posia­

dłość poniżej ceny szacunkowej nie będzie 
sprzedaną.

Resztę warunków licytacyjnych, oraz 
akta zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w registraturze tutejszosą- 
dowej.

Kuratorem d!a tych, którzyby w m ię­
dzyczasie prawo zastawu, lub inne do rze­
czonego gospodarstwa nabyli, lub którymby 
niniejsza rezolucya nie m ogła być doręczoną 
ustanowiono tut. adw. Dr. Myszkowskiego.

Chrzanów dnia 30 maja 1878.
(4570 2—3) O b w i e s z e z e n i e .

L. 13268. C. k. sąd obwodowy w Tar­
nowie podaje do wiadomości, iż wdrożonera 
zostało postępowanie konkursowe do majątku 
M. Mojżesza Baua kupca towarów bławat- 
nycli w Taruowie zamieszkałego, a to do ca­
łego tak ruchom ego gdziekolwiek znajdują­
cego się, jako też do nieruchomego majątku 
położonego w tych krajach, w których usta- 
wu konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 D. 
P. P. z r. 1869 Nr. 1. obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został P. Karol Rudolf c. k. A djunkt są ­
dowy w Tarnowie, tymczasowym zaś zawia­
dowcą masy p. Adolf R ingelheira.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli wyzna­
cza się posłuchanie na dzień 26 sierpnia 
1878 o godzinie 10 rano w biurze komisa­
rza konkursowego, na którym  stawić się ma­
ją  wierzyciele z dokumentami roszczenia ich 
wykazującemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 30 września 1878 
stosowne do przepisów ustawy konkursowej 
unikając szkodliwych następst tamże zagro­
żonych w sądzie zgłosić, i na posłuchaniu w 
dniu 80 października 1878 o godzinie 10 
rano odbyć się mającym, do likwidacyi i do 
uporządkowania podać.

Term in ostatni służyć ma zarazem ja ­
ko term in do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
Przewidzianej, na który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzy- 
anują.

Zgłoszonym i na ogólDym posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, je­
go zastępcy i członków delegacyi wierzycieli 
dotychczas urzędujących, powołać stanowczo 
inne ot- oby, w których pokładają zaufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę- 
powiania konkursowego zamieszczane będą w 
dzieniku urzędowym „Gazety Lwowskiej

Tarnów dnia 1 sierpnia 1878.
(4509 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 3642. 0. k. sąd powiatowy w Cho- 
dorowie czyni wiadomo iż na żądanie uprz. 
zakładu kredyt, włość, w celu zaspokojenia 
resztującej dłużnej kwoty 187 zł. 51 ct. w. 
a, wraz z odsetkami po 13/100 od 25 lutego 
1871 aż do rzeczywistej zapłaty bieżącymi, 
tudzież dalszemi 3/100 odsetkami od kwoty
\TT Tl 01 Ckri ----- * - ’ . . .

Gazeta Lwowska Nr, 198 dnia 9 sierpnia 1878

------ .... /100 uu. J iwui j  |
w należytym czasie nieuiszczouej, nakoniec ! 
na zaspokojenie przyznanych kosztów w kwo- j 
cie 5 zł, 82 ct. i kosztów egzekucyjnych w 
kwocie 4 zł. 76 ct. w. a. przymusowa sprze­
daż tejże, ciała tabularnego niestanowiącej 
realności Iw ana Szpargały własnej, w Brzoz- 
dowcach pod 1. 109/140 położonej, ze wszy- 
skiemi do tejże realności należącemi w pro­
tokole zastawniczego opisania z duia 21 paź­
dziernika 1869 wymienionemi gruntam i i 
przynależytościarai w drodze publicznej licy­
tac ji na dniu 29 sierpnia 1878, na dniu 30 
września 1878 i na dniu 31 października 
1878 każdym razem o godzinie 10 przed po­

łudniem  w tutejszym sądzie przedsięwzięta - 
zostanie.

Cenę wywołania • cowi kwota 800 ; 
wal. ausŁr.

Bliższe warunki przejrzeć można w 
tutejszo sądowej registraturze. i

C. k. sąd powiatowy 
Ohodorów duia 24 czerwca 1878.

(4511 2—-8) E  <1 y  fc t .
i ^057. C. k. sąd obwodowy jako
handlowy w Złoczowie zawiadamia niniei- 
szem edyktem M ikołaja Hnatiuka że na proś­
bę Kundy Seilor de present. 17 lipła 1878 

i e^o tusądową uchwałą z dnia 20 lip­
ca 1878 do 1. 6569 przeciw niem u nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 106 zł. w. a zpn 
wydany został gdy jednak wedle podania 
powodki z dnia 1 sierpnia 1878 do 1. 7057 
Mikołaj H natiuk z życia i miejsca pobytu 
jest niewiadomym, przeto c. k. sąd obwodo­
wy w Złoczowie w celu zastępowania go w 
niniejszej wedle ustaw wekslowych przepro­
wadzić się mającej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo ustanowi kuratorem  tutej­
szego adwosata dr. Heynego z dodaniem mu 
na zastępcę pana adw. dr. Mijakowskiego.

Upomina _ się niniejszem edyktem  po­
zwanego, aby się do ustanowionego kuratora 
zgłosił i jemu swe kroki obronne podał, lub 
iunego obrońcę wybrał, c. k. sądowi doniósł 
i w ogóle wszystkich m oźebnych do swej o- 
brony środków prawnych użył, gdyż w prze­
ciwnym razie wynikłe złe skutki sobie sa­
m emu będzie m usiał przypisać.

Złoczów dnia 1 sierpnia 1878 
(4569 2— 3) E d y b t .

L. 4236. Stanisławowski c. k. sąd ob­
wodowy zawiadamia niewiadomego z bytu i 
pobytu Zygm unta Bertha jako spadkobiercę 
M arcina K ertha, że uchw ałą z dnia 19 wrze-" 

J877 1. 8337 prenotacya z zastrzeżeniem 
u. c. sumy wekslowej 1380 zł. 93 

eh w. a. z pn. w stanie biernym tych czę- 
ssi realności spadkowej po M arcinie Kerth 
pozostałej w Stanisławowie pod 1. k 1691/ 
położonej ksóre na Jakóba K ertha jako dc- 
klarowauege spadkobieren przypaść mają na 
izece Mojżesza Sterno dozwoloną została. 

S tanisławów 29 mąjaja 1878.
(4588 2— 3) E  «l y  k  t .

L. 3o399. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
pndaje do wiadomości, iż na prośbę c. k. 

u przy w. galicyjskiego banku hipotecznego we 
Lwowie na zaspokojenie jego wierzytelności 
w ilościach

1) 276 zł. w. a. z 6 proc. odsetkami od 
dnia 3 maja 18 fo biożaceini i prow izja w 
kwocie 2 zł. 76 ct. w. a.

2) 276 zł. w. a. z 6 proc. odsetkami od 
dnia, 30 listopada 187o bieżacemi i prowizya 
w ilości 2 zł 76 ct. w. a.

3) 5632 zł. 33 ct. w. a. z 7 proc. od­
setkami od dnia 30 maju 1S76 bież emi i 
kosztami 20 zł. 93 ct,, 7 zł. 73 ct. i ' 40 zł.
50 et., dozwoloną została przymusowa licy- 
tacya realności, pod 1, 6111/4 we Lwowie po­
łożone), solidarnych dłużników Juliana i E- 
milii Karkowskich własnej, po bezskutecznym 
upływie pierwszego i drugiego terminu, od­
będzie się w trzecim term inie w dniu 19go 
września 1878 o godzinie 11 rano, w sali u- 
striyeh rozpraw c. k. sądu krajowego.

Cena wywołania wynosi 12000 zł., wa- 
dyum zaś przez licytujących przed rozpoczę­
ciem licytacji złożyć się mające 600 zł. wa.

Na wyżej wyznaczonym terminie będzie 
realność pod i. 6 1 1 także niżej ceny wy­
wołania 12000 zł. za jakąkolwiekbądź cenę 
sprzedaną.

Bliższe w arunki licytacyjne tudzież w y­
ciąg tabularny przejrzeć można w tusądowej 
registraturze.

U tem zawiadamiamy obie strony i wia- 8 
domy cli wierzycieli do rąk  w łasnych, za|  j 
w szystkich wierzycieli, którzyby po dniu 6 
marca 1878 z swojemi wierzytelnościami lub 
prawami na hipotekę, sprzedać się majacej 
realności weszli, jako też tych wierzycieli, 
którymby uchwała niniejsza z jakichbądź po­
wodów przed term inem  licytacyjnym doręczo­
ną być nie mogła, przez kuratora w osobie 
adwokata dr. Dziubińskiego, z substytucyą 
adwokata dr. Kuczkiewicza ustanowionego i 
przez edykta.

Lwów, dnia 20 lipca 1878.
(4579 2 — 3) © b w i e s z c z e u l e .

L. 3268. C. k. sad powiatowy w Ka­
łuszu rozpisuje na wezwanie c. k, sądu ob­
wodowego w Samborze z 31 marca 1878 1.
4295 na rzecz Leizera M ondseheina na za­
spokojenie sumy wekslowej 121 z|. 49 et w 
a. z odsetkami 6proc. od dnia 2 maja 1872 
b’eź| f ra.i .j kosztami «ądowemi w ilości 9 
zł. 28 ct. tudziez kosztami sporu i egzeH -

3 zł 8 c t ,  1 zł 87 e t ,  2 zł. 7 c t ,  3 zł. 46 
ct przymus >wą licytacyjną sprzedaż realności i

września 1878 i 30 września 1878każdymrazem
0 10 godzinie przed południem  a mianowi­
cie: na pierwszych dwóch tylko za cenę sza­
cunkową 925 zł. w. a. lub powyżej tejże 
na trzecim terminie zaś i poniżej takowej 
za złożeniem wadyum 92 zł. 50 ct. wa, od­
będzie się.

Protokoła zastawniczego opisania i 0- 
szacowania tej realności tudzież resztę wa­
runków  licytacyjnych w tusądowej reg istra­
turze przejrzeć można.

Kałusz 30 maja 1878.
(4504 2— 3) E  d  y  I ł  t»

L. 33387. Lwowski c. k. sąd krajowy 
z powodu wniesionego dnia 2 b. m. 1. 33387 
pozwu W andy z Szejkowrskich Borowskiej 
właścicielki majętności Krowicy hołodowskiej 
przeciw Aleksandrze z Borowskich Kuźniar- 
skiej tudzież Julii z Raczyńskich Jasińskiej
1 nieobjętym masom spadkowym Ludwika i 
Franciszki Borowskich o wykreślenie ze 
stanu biernego Krowicy hołodowskiej in ta­
bulowanej jak dom. 494 p. 114 n. 15 on 
sumy 300 duk. wraz z nadciężarami ustana­
wia dla pozwanej Ju lii z Raczyńskich Jasiń ­
skiej jako z życia i miejsca pobytu n iew ia­
domej, kuratora ad actum  w osobie p. adw. 
dr. Bielińskiego z substy tucją p. adw. dr. 
Bobownika a wyznaczając do wniesienia pi­
semnej obrony term in dni 90 i doręczając 
rzeczony pozew ustanowionemu p. kuratoro­
wi, o tem powyższą nieobecną współpozwa- 
ną przez niniejszy edykt zawiadamia.

Z c. k. sądu krajowege 
Lwów dnia 20 lipca 1878.

(4567 2— 3) E d y k t .
L. 6909. O. k. sąd obwodowy w Stani­

sławowie uwiadamia Hersza Glanzberga z 
miejsca pobytu niewiadomego, iż nakaz za­
płaty z dnia 17 kwietnia 1878 do 1. 4871, 
pto 859 zł. 8 ct. na rzecz Maksa Bern Ma­
jera  wydany, doręczony został ustanowione­
mu dla nieobecnego kuratorowi adwokat, dr. 
Bardach, którem u potrzebne inform acje u- 
dzielió lub innego z„stępeę ustanowić ma.

Stanisławów, 19 czerwca 1878.
(4578 2— 3) Obwieszczenie.

L. 3326. W skutek wezwania c. k. są­
du obwodowego w Samborze z 31 marca b. 
r. 1. 20248 odbędzie się na zaspokojenie Ka- 
sianowi Didoszak sumy wekslowej 410 zł. 
w. a. z pn. przyn. -iowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 108 w Kałuszu Tymka Bojkowicza 
własnej ciała tabularnego niestanowiącej a na 
731 zł. 30 et. oszacowanej w trzech term i­
nach a mianowicie w dniach 21 sierpnia 
1878, 4 września 1878 i 18 września 1878 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem z tem, iż realność ta na pierwszych 
dwóch term inach tylko za cenę szacunkową 
lub powyżej tejże, na ostatnim  zaś i poniżej 
takowej sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi cena szacuna 
kowa, zakład wynosi 10 prc. akty opisania 
i oszacowania tudzież reszta warunków licy­
tacyjnych są w registraturze do przeglądu.

C. k. sąd powiatowy 
Kałusz dnia 4 maja 1878.

(4493 2— 3) ObwIesiKcaeule
L. 2320. W sądzie tutejszym odbędzie 

się dnia 23 września, 21 października i 11 
listopada 1878 rano egzekucyjna sprzedaż re­
alności pod n. kons. 63 rep. 39 w Tarna­
wie dolnej Jana  Krusińskiego własnej, nieeby- 
potecznej na pierwszych dwóch terminach 
za lub wyżej ceny szacunkowej na trzecim 
niżej takowej.

Cena wywołania 904 zł. wadyum 94 zł. 
Resztę warunków przeglądnąć można w 

tutejszej registraturze.
Slemie 20 czerwca 1878.

(4582 2- 3) łjfewfeszcKeiile.
L. 1631. C. k. sąd powiat, w Żurawnie

zawiadamia niniejszem, że na dniu 14 pa­
ździernika, 18 listo; ada i 16 grudnia 1878, 
każdym r ! zem o godz. 11 rano, odbędzie się 
w sądzie tym przymusowa licytacya realno­
ści włościańskiej pod lk. 63, sub. rep. 4 w 
Lachowicach podróżnych położonej, ciała ta- 
bularn. nie stanowiącej, a dłużnika Paw ła 
B uhyj własnej.

Cena wywoławcza wynosi 675 zł. W a- 
dyum 10 proc. Resztę w arunków licytacyj­
nych można w tusaflnwo; rnn>! i--------

1

łożone

 ̂ U 1 - U U  O  Ci i.  0 10.

pod 1. koa. 29 sub. rep. 88 w Kopancc po- : 
j  dłużnika Jana Zołnierowicza własnej | 

ciała tabularnego niestanowiącej i z budyń- 1 
ków gospodarskich i gruntów  ogólnej prze­
strzeni około 8 morgów i 1196C1 s. sk łada-i 
jąeej się, która w tutejszym sądzie w nastę- | 
pujących term inach: 2 września 1878, 16 i

__   _ . A  x wv liejtacyj-
nych można w tusądowej registraturze przej­
rzeć a o zaległych podatkach w c. k. urzę­
dzie podatkowym w Zydaczowie sie prze­
konać.

C. k. sąd powiatowy 
Zurawno 80 czerwca 1878.

(4580 2— 3) <? 5 i  l  t  3 f. 2853.
Stm 20 2htgujt, 19 ©epfember unb 24 

Dttober 1878 um L0 Uljr śBi»ł. merben łn 
bet @j;efutiouSangclcgmt)ctt beś Leib E lster 
gegen Iwan Huatów pto. 213 fi. f. 97. 
jtuet in Kalników jnb. ©97. 47 gelegnten u. 
teincn SAfmlarforpei; bilbeuben ©ebiiube u. 
etn (Srunbjtiicf be3 @d)ulbner» iit f). g. Slmt§* 
iocalc feilgrboten, bei weldjeu jtoci eften £cr» 
minen biefe D&jccte nu r ober u&rr beu@d)dt= 
jiu tg§pm 3 betnt britteu aucf) unter bem 
©djdjptngśopmfe oerfauft werben.

®te ndijeren g ^ tn ftfj^ M icb tn g u n g en  
erlicgen in  ben Slcten ber I), gcridjjlidjen 97e= 
aiftratur.

iBom t. f. ®ejirf§tierid)te 
Krukuwiec, ben 9 Snii 1878.
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L. 12819. O b w i e s z c z e n i e .
Przy iewizyi zaległych za rok 1877 listów zw rotnych znaleziono następujące 

dokum enta i gotówki. ___________ ____________________________  __

T3o*>
O
Ph
ojJ2

10
11
12

13

14

15

16

17

N a z w i s k o

adresata nadawcy

Walhrugo
Dubski
Ojrzenowska

Rotynberger
Kowaczycz
Sykałowski

Baraniecka
Wyszkowski
Georges
Kostliwy
Lenczuk

Defra
Felsenfest

Magdalena
Kozicka

Kowaczycz 
Sykałowska 
Marya 
Baraniecki 
Wyszkowska 
M. P. 
Sydonia 
Sieminowicz

D uchow ień- Ludm iła z 
stwo [ Obmińskich

W iśniewska 
Dyrek. węg I Ferd . R ittei 
galic. kolei 
Frn. Schwab (Dyrekeyako- 

< lei Tarnows- 
Kottelak Leluchows.

M i e j s c e

nadania (przeznaczenia

Biała 
Tarnó w 
Kraków dw. 
Przecław

Rzeszów
Biała
Kraków

Borysław 
Lwów dw. 
Lwów 
W ojniłów 
Stanisławów

Lwów dw.

Nowy Sącz. 

Tarnów

Lwów

Kraków 
Jeników  
M iiatynnow.

Miejsce 
Gross Sodak 
Hodelein

Podzamcze
Zem iin
Lugano
Tyśmieniea
Łucza (Ja-
błonow)
Kostynchac

Wiedeń

Biała 
nitz) 
Szezerzee

Drezden

(Lip-

Znaleziono

■w
gotówce

zł. et.

w
markach

zł et.
■ I —

D o k u m e n t a

Podanie z 3 
załącznikami 
3 świadectwa 
i paszport 
D ekret dla Ko- 
bylaka 
AktaK. Hebanow-1 Berta Lang 

ski
Go się do publicznej wiadomości z tem dodatkiem podaje, że strony dotyczące te tu 

wyszczególnione dokumenta tudzież znalezioną gotówkę w przeciągu trzech miesięcy od 
dnia ostatniego ogłoszenia niniejszego obwieszczenia w gazecie Lwowskiej licząc, po nale- 
żytem wykonaniu przez własności odebrać mogą.

Z c. k. Dyrekcyi poczt 
Lwów dnia 27 lipca 1878. (4481 3— 3)

(4553 3— 3) Obwieszczenie.
L. 3595. C. k. sąd powiatowy w Ku­

likowie ogłasza, że w sprawie Józefa Reh prze­
ciw Filipowi Mates w Teodorshofie o zapłacenie 
255 zł. wa. zpu. odbędzie się w gm achu sądo­
wym w dniach 9 września, 14 października i 14 
listopada 1878 każdym r zera o godzinie 10 z 
rana przymnsowa sprzedaż realności gruntowej 
pod n. k. 71 w Teodorshofie położonej, ciała ta­
bularnego mestanowiącej F ilipa Mates w ła­
snej.

Cena wywołania 1365 zł. a zakład 136 
zł 50 et. w. a.

Resztę warunków, akt zastawniczego opi­
sania i osszacowania przejrzeć można w sądzie.

Kulików 22 lipca 1878.
(4478 3— 3) E d y k  4.

L. 293. C. k. sąd powiatowy w Cho- 
dorowie czyni wiadomo, że na żądanie uprz. 
akcyjnego Banku hipotecznego we Lwowie, 
w celu zaspokojenia kwoty 69 zł. w. a. z 
6 proc. odsetkami zwłoki od dnia 3 maja 
1876 i prowizyą 35 et. w. a , kwoty 69 zł. 
z 6 %  odsetkami zwłoki od 3 listopada 1876 
i prowizyą 35 ct. w. a. kwoty 69 zł. z 6 °/0 
odsetkami" zwłoki od 3 maja 1877 i prowi­
zyą 35 et. w. a. wreszcie kwoty 1195 zł. 12 
ct. w. a. z procentami po 7o/0 od 3 listopa­
da 1877 po potrąceniu uiszczonej już kwoty 
35 zł. 29 ct. a. w., tudzież w celu zaspoko­
jenia kosztów sporu w kwocie 15 zł. 7 ct. 
a. w. uchwałą do 1. 29468/77 przyznanych i 
kosztów niniejszej prośby w kwocie 25 zł. 
37 ct. przymusowa sprzedaż realności pod 1. 
45 w Strzeliskach starych położonej w dro­
dze publicznej licy tac ji w dniu 30 sierpnia 
30 września i 30 października 1878 każdym 
razem o godzinie 9 przed południem w tu ­
tejszym sądzie przedsięwziętą zostanie.

Cenę wywołauia stanowi wartość tej re­
alności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 3489 zł. a. w. a chęć ku­
pienia mający złożyć ma 349 zł. a. w. jako 
wadyum w gotówce, w obligacyach państwa, 
w listach zastawnych uprz. austr. banku na­
ród' wego, wedle ostatniego kursu w gazecie 
lwowskiej uwidocznionego.

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszosądowej registraturze. Kuratorem nie­
wiadomych wierzycieli, oraz tych, którzyby 
po dniu 7 listopada jako dnia wydania eks­
traktu tabularnego hipotekę na tej realności 
nabyli, również jak i wszystkich tych, któ- 
rym by uchwała licytacyjna, lub późniejsza 
jakaś uchwała z jakiejkolwiekbądż przyczyny 
doręczoną być nie mogła, ustanawia się c. k. 
notarjusza W ładysława Mikusia w Chodoro-
wie.

Chodorów dnia 15 marca 1878.
(4503 3—3) E d y fc t.

L. 31610. C. k. sąd krajowy we Lwo­
wie otwiera niniejszym konkurs na wszystek 
ruchom y jakoteż na wszystek nieruchom y, a 
w krajach w których obowiązuje ustawa kon­
kursowa z duia 25 grudnia 1868 N. 1. D. 
p. p. położony majątek Barbary Saidner 
(Jana Saidnera wdowy).

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. radcy sądu krajowego Drowi 
Baronowi Kemnemu jako komisarzowi kon­
kursowemu, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy ustanawia się pana adwokata Dra. Fei- 
lesa, wzywając zarazem wierzycieli, aby po

O tem zawiadamiamy strony i wiado- ” Prośby należycie udokumentowane na­
m ydl wierzycieli do rąk własnych zaś wszy- leży wnieść wraz z wykazem służbowym do 
skieh wierzycieli którzyby po dniu 22 czerw- \ tutejszej rady szkolnej okręgowej w przeciągu 
ca 1878 prawo hipoteki na tej realności u - ; 6 tygodni, licząc od pierwszego umieszczenia 
zyskali jako też wszystkich tych którymby , tego konkursu w dzienniku urzędowym, 
niniejsza lub przyszłe uchwały egzekucyjne ] Kandydaci, będący już w służbie, mają 
z jakiegobadź powodu przed term inem  licy- \ podania swoje wnieść za pośrednictwem  swych 
tacci doręczone być nie mogły przez kura- ! władz przełożonych.
tora w osobie awokata Dra Dziubińskiego z i Podania opóźnione lub nieopatrzone w
substytucyą p. adw. Dra. 8 terskiego i przez potrzebne dowody nie będą uwzględnione, 
edykta. Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.

Lwów dnia 6 lipca 1878. R ohatyn dnia 6 lipca 1878
(4540 3— 3) Obwieszczenie. ■■ (4507 3—3) E d y  fc t.

L. 40376. Celem oddania w przedsię- , L. 3641. 0. k. sąd powiatowy w Oho- 
biorstwo wykonania robót szklarskich i bla- ] dorowie czyni wiadomo, iż na żądanie uprz. 
eharskieh przy budowie gm achu dla pom ie- j zakł. kred. włość, w celu zaspokojenia resz- 
szczenia sejmu i biór wydziału krajowego we j tującej dłużnej kwoty 281 zł. 27 ct. w a, 
Lwowie odbędzie się w dniu 17 sierpnia 1878 i pochodzącej z większej 300 zł. w. a. z od- 
na podstawie piśmiennych ofert publiczna li- j setkami po 12/100 od 14 czerwca 1871, aż do 
cytacja na którą wydział krajowy Królestwa j rzeczywistej zapłaty bieżącymi, tudzież dal-
Galieyi i Lodomeryi tudzież Wgo Księztwa szemi 8/100 od kwoty w należytym czasie nie-
Krakowskiego przedsiębiorców niuiejszem za- j uiszczonej nakoniec na zaspokojenie kosztó .y 
prasza. w kwocie 10 zł. 48 ct. w. a. i obecnie przy -

Jako nieprzekraczalny term in do wnie- \ znanych egzekucyjnych kosztów 4 zł. 62 ct. 
sienią ofert (deklaraeyj) do W ydziału krąjo- j w. a. przymusowa sprzedaż tejże ciała tabu- 
wego, ustanaw ia się godzina 12 w południe j larnego niestanowiącej, realność dłużników 
dnia 17 sierpnia 1878 r., poczem bezzwło- j Maryi i Fedia Tybinków własnej, w Brzoz- 
eznie nastąpi otwarcie ofert. ( doweach pod 1. 156/47 położonej ze wrzyst-

Przedmiotein przedsiębiorstwa są : < kiemi do tejże realności należącemi w proto-
a) roboty szklarskie, obliczone na 13.937 zł. i kole zastawniczego opisania z duia 14 wrześ- 

50 ct. w. a. ; nia 1869 wymierzonemi gruntam i i przymt-
b) roboty blacharskie, obliczone na 28.144 j leżytośeiami w drodze publicznej licy tacji w 

z ł  24 ct. W. a  d n i n  9 ,8  c iA r n n ia  n a  r ł n i n  3 0  w r M o n i o  idniu 28 sierpnia, na dniu 30 września i 30 
października 1878 każdym razem o godz. 10 
przed południem w tutejszym  sądzie przed-

Oferty na każde z tych przedsiębiorstw  
mają być wniesione oddzielnie.

W szczególności winien każdy oferent \ się wziętą zostanie, 
na roboty szklarskie przedłożyć oraz próby j Cenę wywołania stanowi kwota 900 
szkła któregoby przy wykonaniu przedsię- w. a.

przedłożeniu dokumentów służących do wy­
kazania ich pretensji, poczynili swe wnioski 
co do zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia 
innego zawiadowcy masy i aby przedsięwzię­
li wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu 'wyznacza się term in aa dzień 8 lipca 
1878 godzinę lOtą przedpołudniem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
p re tensją  do wspólnej masy rozbiorowe!, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajo­
wym wedle przepisu ustawy konkursowej 
pod rygorem zagrożonych tamże szkodliwych 
skutków prawnych przed upływem 2 września 
1878 i podać ją  na terminie na dzień 8go 
października 1878 godzinę lOtą p rz e d p o łu ­
dniem. wyznaczonym do uznania płynności i 
oznaczenia prawa pierwszeństwa, chociażby 
nawet o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi prttensyam i, przysłużą prawo wybrać 
na tym term inie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia- 
posiadające ich zaufanie.

Na" terminie, wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być usiłowane przyprowadzenie do sku- j 
tku ugody w myśl §. 68. ust. konkursowej, g

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy | 
konkursowej umieszczane będą w Gazecie ś 
Lwowskiej.

' Z c. k. sądu krajowego
Lwów dnia 22 czerwca 1878.

(4557 3— 3) E  d  y  k  t .
L. 32238. 0. k. sąd krajowy we Lwo­

wie podaje do publicznej wiadomości, iż na 
prośbę gal. kasy oszczędności na zaspokoje­
nie należącej się jej sumy 2496 złr. 90 ct. 
jako reszty pierwotnej pożyczki 2600 złr. z 
procentami 6%  od dnia 25 lipca 1877 bie-
żącemi tudzież duLzą prow izyą zwł o k i  po 1 °/0
od każdej w czasie od 25 lipca 1877 aż do 
całkowitego uiszczenia d łu żn eg o  kapitału za­
padłej lub zapaść jeszcze mogącej na dniu 
25 stycznia i 25 lipca każdego roku płatnej 
półrocznej raty po 96 złr. 80 ct. w, a.

Od dnia płatności każdej raty bieżącą 
tudzież kosztami egzekucyjnemi w kwocie 
25 złr. 1 ct. w. a. dozwoloną została przy­
musowa licy tacja  realności pod 1. 8203/4 we 
Lwowie położonej Antoniego i W iktoryi Ku­
nickich własnej, która odbędzie się w sali 
ustnych rozpraw c. k. sądu krajowego we 
Lwowie.

1) w dniu 11 września 1878.
2) w dnin 16 października 1878. 

każdym razem o godzinie 11 przedpołudniem.
Cena wywołania wynosi 6500 złr. w. 

a. zaś wadyum przez licytujących przed roz­
poczęciem licytacyi złożyć się mające 650 zł. 
wal. a.

Na wypadek gdyby realność ta na po­
wyższych term inach za cenę wywołania lub 
wyżej tej ceny sprzedaną nie została ustana­
wia się do ułożenia ułatwiających warunków 
term in na dzień 16 października 1.878 o 4ej 
godzinie po południu, z dołożeniem że ni- 
stawający na term inie wierzycieli hipoteczni 
jako do większości głosów stawających przye 
stępujący uważani będą.

Bliższe warunki licytacyjne tudzież w . - 
ciąg tabularny przejrzeć można w t. s. re­
gistraturze.

biorstwa użyć zamierzał każdy zaś oferent 
na roboty blacharskie któryby chciał propo- j 
nować system krycia dachu albo założenia 
rynien odmienny od systemów dotąd p r a - ; 
ktykowanych winien przedłożyć do licytacyi 
modele z blachy dla objaśnienia.

Również przedłożyć należy do licyfa- J listopada 1878 posagu z fundacji Joela Bieia 
i 11?, w* siP mmaewli ,• w kwocie 350 zł. sw. dla ubogich dziewcząt

Bliższe w arunki przejrzeć można w tu- 
tejszosądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Chodorów dnia 24 czerwca 1878.

(4512 3— 3) Ogłoszenie, konkursu. 
L. 31145. W  celu rozdania na dniu 15

cyi wzory blach użyć się mających.
No każdej blasze ma być podany n u ­

mer grubości tejże wielkość arkusza i waga 
tegoż.

W adyum ofertowane wynosić winno 
2 ‘/20/0 ud firmy kosztorysowej czyli 348 zł. 
44 ct. dla robót szklarskich zaś 703 złr. 61 ct. 
dla robót blacharskich i ma być złożone w 
kasie W ydziału krajowego w gotówce lub w 
papierach wartościowych sposobnych do lo- 
kacyj kapitałów papilarnych a obliczonych 
podług kursu podanego w Gazecie Lwowskiej 
w przededniu oddania oferty.

wyznania mojżeszowego rozpisuje się niniej­
szym konkurs do 15 października 1878.

O ten posag ubiegać mogą się ubogi-, 
moralnie się prowadzące dziewczęta wyznania 
mojżeszowego które przynajmniej 16 rok ży­
cia ukończyły.

Pierwszeństwo ..rzed innemi mają kre­
wne fundatora; po tych dziewczęta urodzone 
w Podehajcacli a w braku tych, lub gdyby 
zgłaszające się krewne fundatora lub w Pod- 
hajeach urodzone dziewczęta nie posiadały 

I wymaganych warunków mogą także korzystać
Na złożone w a d y u m  w y d a  kasa pokwi- i z tej fundacy i inne u b o g ie  a  m o ra ln e  dziew 

t, owa nie i potwierdzi odbiór onego na koper- ezęta wyznania mojżeszowego.
W ypłacenie sumy posagowej nastąpi 

dopiero po wykazaniu w edług przepisów 
prawnych zawartego małżeństwa do rąk ob­
darzonej, lub gdyby ta nie była pełnoiciiią  
do rąk prawnego jej zastępcy, w tym celu 
zostanie kwota posagowa złożoną w kasie 
oszczędności.

Podania zaopatrzone metryką urodzenia,

cle oferty.
Plany budowy ogólne i szczegółowe 

warunki przedsiębiorstwa tudzież kosztorysy 
sumaryczne (wykazy) robót które mają być 
wykonane przejrzeć można w godzinach 
przedpołudniowych w kancelaryi techniezno- 
artystyczuego kierownika budowy przy ulicy i 

I Kościuszki pod 1. 5 gdzie zamierzający ubie- j , ,. . . # .
I gać się o powyższe przedsiębiorstwa zarazem j świadectwem ubóstwa i moralności, dalej do- 
|  otrzymać mogą wzory do deklaraeyi tudzież ! wodem pokrewieństwa z fundatorem, a wzglę- 
| odpisy warunków i kosztorysów. j gnie urodzon a w Podhajcaeh, mają być wnie-

7, Rady Wydziału krajowego f sione przed upływem term inu konkursowego
Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielk.

Ks. Krakowskiego
W e Lwowie dnia 30 hpca 1878.

(4505 3 —3) iion k n rs. L. 975. R.s. o.
lad a  sz

A go

do c. k. Namiestnictwa.
7, c. k. Namiestnictwa.

Lwów duia 29 lipca 1878.
(4508 2—3) E d y k t.

O. k. Rada szkolna okręgowa rozpisuje! A k> sąd powiatowy w Cho-
konkurs celem stuł,'go obsadzenia następu- do.T.ow,e czym 1Z ^  M a m e u p rz y -
jacych posad  n a u c z y c ie lsk ic h : j wiliowauego zakładu kredytowego włoscian-

“ l .  przy szkole 4'ilasowej żeńskiej w Eoha-1  ^  eeln zaspokojenia resztującej dłu-
tyniu jednej posady nauczycielki k ie ru - I znS> kwoty 36 f f  w; ™ z o d ;
jąeej z płaca 500 zł. i wolnem pomie- s, 1 po . ^ Ą 00 °?  , lutego 1873 az
szkaniem " I ao rzeezy wistej zapłaty biezącemi tudziez

2. przy szkole Sklasowej męzskiej w Roba- daJsze™i W  . odsetkami od kwoty w 
tynie jednej posady nauczyciela m ło d -1 “ W ”  ozasm me mszczonej nakoniec 
szego z rł"cą  270 ?ł j aa zaspokojenie kosztow w kwocie 9 złr.

3. przy szkołach “etatowych z płacą 300 zł. 1 98 ct’ua' WL-LP" y5a '’ kof ztów eg zekll‘
i wolnetu pomieszkaniem, w B a h u c h t i  eyJuyc v ’v , °.ie z, . ? W' a*.Ti . i : m n c A W a  ST ll'Z ft(lA 7 r A a ln n e m  I I r m r t ro  i M a r u i
wie, Bouszowie, 
kach, Konkolnik
Pntiatyńeac-h. Sam kach górnych, , . . . 0 „ , , . . -
kach średnich, Załużu, Zurowie, Kuna- \ W ”  dum  30 sierpnia na dniu 30 września i na
szowie, Białem, Błotni, Swirzu, O hlebo-1 d m " 31 P“ d” lk.a każdym razem o
wicach świer,skieh, Dusauowie Firlejo- ■ g °dz,nie 10,teJ Przed południem  w tutejszym 

e, Hanaczowie, Korzelieach, K rosienku ,! sądzie przedsięwziętą zostanie.wie.
Kurowicach, Ładańcadi, Laszkach kró- j wft, ^  wywołania stanowi kwota 800 zł,

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszosądowej registraturze.

O. k. sąd powiatowy 
Ghodorów dnia 24 czerwca 1878.

lewskich, Lipowcach, Połtw ie, Podgro­
dziu i Zołczowie; j
przy szkołach filialnych z płacą 250 zł. 1 

i wolnem pomieszkaniem: w Czerezu,
Czeruiowie, Oześuikaeh, Demianowie, Ko- ,
łokolinie, Korostowicach, Medusze, N a -i (4581 2—3) E d y k t ,
staszczynie, Obelnicy, Oskrzesińęach, Po- j L. 4730. O. k. sąd powiatowy w Lisku
toku, Ruzdwianach, Ujeździe, Ś w iste ln i-; uwiadam ia nieobjętą masę spadkową Tymka 
kach, Wasiuczynie, W ierzbołowcach, W i- ! Mynia z W ujskiego że przeciw niej Aftana- 
szniowie, Załanowie, Zeliborach, Koza- '■ zy Mynio dnia 16 marca 1878 do 1. 2002 
rze, Baezowie, Brzucho wicach, Dobrza- ; pozew o zapłacenie 450 złr. wniósł że dla 
nicy, Jaktorowie, Kosteniowie, Meryszczo- niej adwokata Dra. Schm ieta w Sanoku ku- 
wie, Nowosiolce, Ostałowicach, Podu- ; ratorem  ustanowiono i term in do rozprawy 
szowie, Poluchowie wielkim, Przegnojo- przed c. k. sądem powiatowym w Sanoku 
wie, Rozworzaaaeh, Sołowej, S tanim i- * odbyć się mającej na dzień 26 sierpnia 1878 
rzu, Tucznem, Uniowie i W ołkowie. o 10 godzinie rano wyznaczono.
Prawo prezentowania w Sam kach gór- ' Wzwa się zatem wszystkich w sprawie

i Połtw ie wykonują właściciele dóbr; ; w sprawie tej interesowanych by kuratorc- 
. we wszystkich innych miejscowościach rady wi potrzebną do obrony informacyę udzielili, 
f szkolne miejscowe. Lisko 30 czerwca 1878.

nych
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(4093 3— 3) E  d  y  k  t .

L. 12199. 0. k. wyższy sąd krajowy 
we Lwowie podaje do wiadomości, że projekt 
nowych ksiąg gruntow ych według ustawy z 
dnia 20 marca 1874 N. 29 dz. ust. kraj, wy­
gotowany dla następujących posiadłości ta­
bularnych i gm innych od dnia 1 sierpnia 
1878 za nową księgę gruntow ą uważanym 
być ma.

I. Dla majętności tabularnych:
1. Czyżyków część dom. 18 pag. 360 

w okręgu sądu powiat. W inniki.
2. Czyżyków część dom. 41 pag. 443 

w okręgu sądu powiat. W inniki.
8. Czyżyków część dom. 41 pag. 447 

w okręgu sądu powiat. W inniki.
4. Nowesioło w okręgu sądu powiat, 

kulikowskiego.
5. Nowosielce-Gniewosz w okręgu sądu

powiat, sanock iego .
6. Kopysno w okręgu sądu powiat, do-

bromilskiego.
7 Ustyanowa górna i dolna w okręgu 

sadu powiat, ustrzyckiego.
8. Mistkowice w okręgn sądu powiat.

Samborskiego.
9. Hołosko w okręgu sadu powiat, po- 

dbuzkiego.
10. Strychańce (Strychańce) w okręgu 

sadu powiat, stryjskiego.
11. U hrynów górny w okręgu sądu 

m. del. stanisławowskiego.
12. Kujdańce w okręgu sądu powiat, 

zbarazkiego.
13. Buczyna w okręgu sądu powiat, 

brodzkiego.
14. Podlesie (Podlisien) i
15 Zakomarcze w okręgu sądu pow. 

oleskiego.
16. Nestorowce i
17. Białkowce w okręgu sądu powiat.

Zborowskiego.
18. P łoty cza w okręgu sądu powiat.

kozowskiego.
I I  Dla posiadłości mniejszych w gm inach 

katastralnych.

1. Czyżyków podlegających c. k. sąd.
pow. W innickiemu.

2. Nowesioło podlegają ych c. k. sąd. 
pow. kulikowskiemu.

3. Batycze podlegających c. k. sądowi 
m. d. przemyskiemu.

4. Nowosielce-Gniewosz podlegających 
c. k. sąd. pow. sanockiemu.

5. Kopysno podlegających c. k. sąd. 
pow. dobromilskiemu.

6. Ustyanowa górna i dolna podlega­
jących c. k. sąd. pow. ustrzyckiemu.

7. Mistkowice podlegającyh c. k. sąd. 
m. d. Samborskiemu.

8. Hołosko z przysiółkami
Krętiate i Zubrzyca podlegających c. k. 

sąd. powiat, podbuzkiemu.
9. Stryhańce (Strychańce) podlegającyh

c. k. sad. pow stryjskiemu.
10. Uhrynów górny c. k. sąd. m.

d. stanisławowskiemu.
11. Hujdańce podlegających c. k. sąd. 

pow. Zbaraskiemu.
12. Buczyna podlegających c. k. sąd. 

pow. brodzkiemu.
13. P od lelie  i
14. Zakomorze podlehających c. k. sąd. 

pow. oleskiemu.
15. Nestorowce i
16. Białkowce podlegających c. k. sąd. 

Zborowskiemu.
17. Płotycza podlegających c. k. sąd 

pow. kozowskiemu. jako instancyi realnej.
Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 

przejrzanym być może, a to dla posiadłości 
tabularnych;
, , , .P o d .L U 2 , 3, 4 wymienionych w
tabuli krajowej e. k. sądu krajowego dla 
spraw cyw. we Lwowie,

pod I. 5, 6, 7, w urzędzie hipote­
cznym c. k. sądu obwodowego w Przemyślu, 

pod I. 8, 9, 10, w urzędzie hipote­
cznym c. k. sądn obwodowego w Samborze, 

pod I. 11 w urzędzie hipotecznym c. 
k. sądu obwodowego w Stanisławowie.

pod I. 12 w urzędzie hipotecznym c. 
k. sądu obwodowego w Taro opolu,

pod I. 13 do 18. w urzędzie hipote­
cznym c. k. sądu obwodowego w Złoczowie 
zaś dla posiadłości pod I I  poszczególnionych 
w. biórze dotyczącego c. k. sędziego po­
wiatowego.

Od dnia wyżej wspomnianego wszelkie 
nowe prawa czy to własności czy zastawu, 
czy jakiebądż inne prawa hipoteczne odno­
szące się do nieruchomości księgą gruntową 
objętej, jedynie przez wpisanie do tej księgi 
nabyte, ograniczone na innych przeniesione 
lub uchylone byc mogą.

Zarazem wzywa c. k. wyższy sad kra­
jowy wszystkich, ktorzyby

a) na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia tych nowych ksiąg nabyte­
go domagali się jakiej zmiany wpisów hipo­
tecznych odnoszących się do stosunków w ła­
sności lub posiadania, a to bez różnicy, czy- 
hy ta zmiana przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości lub połączenia ciał hipote­

cznych, lub w jaki bądź inny sposób nastą­
pić miała,

b) już przed dniem otwarcia tych no­
wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości wpisanej, w te księgi lub do 
jej części jakie prawa zastawu, służebności 
lub w ogóle jakie inne prawa do wpisu hi- 
patecżuego przydatne, o ile te prawa jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisa­
ne być mają, a już przy założeniu nowej 
księgi gruntowej tamże wpisane nie zostały 
ażeby z temi prawam i zgłosili się, a to co 
do majętności tabularnych wyżej wymienio­
nych pod I. 1. 2. 3. 4. do c. k. sądu kra­
jowego dla spraw cywilnych we L w ow ie; 
pod I. 5. 6 . 7. do c. k. sądu obwodowego 
w Przem yślu; pod I. 8 . 9. 10. do c. k są­
du obwodowego w Samborze; pod I. 11. do
c. k. sądu obwodowego w Stanisław ow ie; 
pod 1. 12. do c. k. sądu obwodowego w 
Tarnopolu a pod I. 13. 14. 15. 16. 17. 18. 
do c. k. sądu obwodowego w Złoczowie ; 
zaś co do posiadłości wyżej pod II. poszcze­
gólnionych do dotyczących c. k. sądów po­
wiatowych najdalej do dnia Igo sierpnia 
1879 gdyż wprzeciwnym razie utracą prawo 
do poszukiwania zgłosić się mających preten- 
syi przeciw osobom które na mocy nieza­
przeczonych wpisów w nowej księdze zawa 
w artych prawa hipoteczne w dobrej wiei ze na­
będą.

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
term inie z pomienionemi prawam i lub ro ­
szczeniami nie uwalnia okoliczność iż zgło­
sić się mające prawo było już zapisane w 
dawniejszej księdze hipotecznej w miejsca 
której nowa księga wstępuje, lub że było 
wiadome z jakiej rezolucyi sądowej lub jest 
przedmiotem dochodzenia w skutek podania 
przed sąd wniesionego.

Termin powyższy nie może być ani 
przedłużony m ani też w razie zaniedbania go 
do pierwotnego stanu przywróconym. ,

Zarazem prostuje się zaszłą omyłkę w 
tutejszo sądowym edykcie z dnia 4 grudnia 
1877 do 1 26032 pod I .  liczb. 24 w ten 
sposób iż wciągnięta tamże majętność tabu­
larna W ierzchanówka opiewać ma „W iersz- 
chniakowce.“

Lwów dnia 5go czerwca 1878.

(4516 3— 3) IMłw£e®KC5®ei«Je„
L. 352.2 0. k. sąd powiatowy w Ula­

nowie ogłasza niniejszem, iż celem zaspoko­
jenia wierzytelności Samuela Seliga Kriegera 
w ilości 180 zł. zpn. przedsięweźmie przy­
musową sprzedaż realności pod nr. k. 40 w 
Ulanowie składającej się z domu m ieszkalne­
go, placu i chlewka do Tomasza Czajki na­
leżącej, w dniu 2 wrżeśuia, 21 października 
i 25 listopada 1878 zawsze o godzinie 11 z 
rana.

W artość szacunkowa tej realności wy­
nosi 338 zł. poniżej której takowa na p ierw ­
szych dwóch term inach sprzedaną nie będzie.

Chęć kupna mający obowiązanym jest 
złożyć wadyum w kwocie 33 zł. 80 ct. a to 
przed rozpoczęciem licytacyi.

Resztę warunków licytacyi i protokół 
opisania i oszacowania przejrzeć można w 
registraturze sądowej.

0 . k. sąd powiatowy.
Ulanów 20 czerwca 1878.

(4602) Ogłoszenie.
L. 47. C. k. komisya hipoteczna zawia­

damia, iż złożone zostały do powszechnego 
przejrzenia w sądzie delegowanym miejskim 
w Tarnowie arkusze posiadania i inne akta 
służyć mające do założenia księgi hipotecznej 
dla gm iny Łukowa.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnoszone być mogą w sądzie po­
wiatowym Tarnowie lub przed komisarzem 
hipotecznym  do dnia 21 s:erpnia 1878, na 
którym  dalsze dochodzenia miejscowe pro­
wadzone będą.

Tarnów dnia 1 sierpnia 1878.
(4594) E d y k  t.

U. 6741/6742. Arkusze posiadania wraz 
sprostowanemi spisami posiadłości, kopiami 
map katastralnych i protokołami dochodzeń 
miejscowych gminy katastralnej Pczany zło­
żone są w tutejszym  sądzie do powszechnego 
przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnieść można tu  ustnie lub pisem ­
nie do 19 sierpnia 1878 w którym to dniu 
w razie zgłoszenia zarzutów dalsze docho­
dzenia przeprowadzane będą.

C. k. sąd powiatowy.
Mikołajów dnia 6 sierpnia 1878.

(4596 1— 3) £  d  y  k  t ,
L. 2961. 0 . k. sąd powiatowy w N ie­

połomicach niniejszem ogłasza, iż przedsię­
weźmie przymusową publiczną sprzedaż do­
mu mieszkalnego wraz z placem pod 1. k. 
261 w Woli Batorskiej położonego ciała ta­
bularnego nieposiadającego własność Piotra 
Siwka stanowiącego na zaspokojenie wierzy­
telności Mojżeszowi Federgninow i w kwocie 
30 zł. w. a z pn. w trzech term inach licy­
tacyjnych mianowicie dnia 3 września, dnia 
3 października i dnia 5 listopada 1878 ka­
żdym razem o godzinie 10 przed południem  
w tutejszym sądzie.

Cena wywołania i szacunkowa wynosi 
250 zł., zaś wadyum wynosi 25 zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tutejszo-sądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Niepołomice duia 16 lipca 1878.

(4590) O g ł o s z e n i e .
L. 28. Celem likwidacyi przez Dawida 

Fasta, Em anuela Majerhofa, Samuela Schud- 
maka, Ezrasza Hellera, Judy Engla zgłoszo­
nych pretensyj do upadłości H irscha Innerna 
wyznaczam term in na dzień 26 sierpnia 1878 
o 3ciej po południu na koszt tychże wierzy­
cieli, o czem wszystkich przez doręczenie 
niniejszego wezwania i ogłoszenie w „Gaze­
cie Lwowskiej “ zawiadamiam.

C. k. sąd obwodowy
W Tarnowie dnia 19 lipca 1878.

(4607 1— 3) E d y k t .
L. 3239. Zawiadamia się z życia i m iej­

sca pobytu niewiadomego P iotra Steciaka, że 
przeciw niemu wniosła gm ina N iem irowska 
pozew de praes. 28 maja 1878 do 1. 2464
0 uznanie prawa własności łąki „Żurawski 
Ł ę g “ na który wyznaczono term in do roz­
prawy ustnej na dzień 12 sierpnia 1878 i 
wzywa go, by albo sam do sądu się zgłosił 
albo ustanowionemu dlań kuratorowi Piotro­
wi Brodiak z Niemirowa stosowne dał obu- 
czenie.

Niemirów 22 lipca 1878.
(4486 1 —3) E d y  k  t,

L. 7054. W  sądzie tutejszym  odbędzie 
się w dniu 5 września, 3 października i 7 
listopada 1878 każdym razem o godzinie 10 
iano, egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę 18tu morgów gruntu  należących do 
gospodarstwa pod 1. 94 w Niechobrzu Igna­
cego Kalandyka własnych.

Cena wywołania 720 zł. w. a., wadyum 
72 złr. w. a.

Resztę warunków przeglądnąć można 
w reg istraturze sądowej.

Z c. k. sądu pow. miej deleg.
Rzeszów dnia 3 lipca 1878

(4518 1— 3) E  d y k  t.
L. 6656. C. k. sąd obwodowy w Prze­

myślu uwiadamia niniejszem p. Ksawerego 
Madejewskiego, że wskutek prośby p. Izaaka 
Kannera uchwałą z dnia 3 kwietnia 1878 1. 
4695 przeciw niem u nakaz zapłacy w trzech 
dniach sumy wekslowej 1500 złr. z procen­
tami i kosztami wydany został.

Gdy miejsce pobytu p. Ksawerego Ma­
dejewskiego nie jest wiadome przeto mu c. 
k. sąd obwodowy w Przem yślu kuratora w 
osobie adwokata krajowego dr. M ochnackie­
go z zastępstwem p. adwokata dr. Łużeckie- 
go w Przemyślu postanowił, któremu wyż 
rzeczoną uchw ałę doręcza się i z którym  
dalsza rozprawa przeprowadzoną zostanie.

Pan Ksawery Madejewski ma więc po­
trzebne do swych zarzutów dokumenta i in ­
form acje postanowionemu mu kuratorowi 
wcześnie udzielić, lub innego zastępcę sobie 
obrać i sądowi wskazać, gdyż inaczej złe 
skutki z swej opieszałości powstać mogące 
sam sobie będzie m iał przypisać.

Przem yśl dnia 17 lipca 1878.
(4517 1— 3) E d y k  U

L. 6657. C. k. sąd obwodowy uw iada­
mia niniejszem p. Ksawerego Madejewskiego, 
że w skutek prośby p. Izaaka Kannera uchw a­
łą z dnia 3 kw ietnia 1878 1. 4696 przeciw 
niem u nakaz zapłaty w 3 oniach sumy w e­
kslowej 1700 zł. z procentami i kosztami 
wydany został.

Gdy miejsce pobytu p. Ksawerego Ma­
dejewskiego nie jest wiadome przeto jem u c. 
k. sąd obwodowy w Przemyślu kuratora w 
osobie adwokata krajowego p. dr. M ochna­
ckiego z zsstępstwem adwokata krajowego p. 
Łużeckiego w Przemyślu postano wił, któremu 
wyż rzeczona uchwała doręcza się i z któ­
rym dalsza rozprawa przeprowadzoną zostanie.

P . Ksawery Madejewski ma więc potrze­
bne do swych zarzutów dokumenta" i infor- 
macye postanowionemu m u kuratorowi wcze­
śnie udzielić, lub innego sobie zastępcę o- 
brać i sądowi wskazać, gdyż inaczej złe 
skutki ze swej opieszałość powstać mogące 
sam sobie będzie miał przypisać,

Przem yśl dnia 17 lipca 1878.
S (4484 1— 3) E d y k Ł
1 L. 7538. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
1 nowie zawiadamia niewiadomych z 2ycia

i m ie jsca  p o b y tu  K a ta rzy n ę  & chener, Woj- 
I c iech a  D u ra n  czyli D u ra n t, L u d w ik a  Zająca,
I dr W ojciecha Bandrowskiego, Prakasa Schil- 
! jaya j Uawida Rauscha i ich tożsamo z ży- 
| c ia  i m ie j s c a  pobytu niewiadomych spadko- 

bierców, iż ustanowił dla tychże w sprawie 
| proszonego przez Jakóba Antosza pod dniem 
) 1 maja 1 8 18 1, 7538 wyłączenia z realności

1. 17 Tarnów Grabówka Karola Hartm ana 
własnych parcel gruutow ych 1. 242 a) 242 b) 
i 442 do 455 łącznie w w objętości 7 morg. 
.1282 kwadr, sążni i utworzenia z tychże na 
rzecz jego nowego ciała hipotecznego, kura­
torem ad actum adw. dr. Psarskiego z sub- 
stytucyą adw. dr. Forysta i temuż dotyczącą 
uchwałę przychylającą się do prośby Jakóba 
Antosza wręczył.

Tarnów 22 czerwca 1878.

(4551 1— 3) «  * t  ! t  B I  U 6 4 3 .
S3om f. f. S3ejirf§geridjte itt Tarnopol 

wirb befamtt gegeben, bafj bei bemjelben ju r  
^ereinbringung ber bom Salamon Azelrad 
gegert Isidor Biliński erfiegten gorberuitg bon 
2650 ft. f. 9U ®. bie esefutioe ^eitbietijung 
be§ 9Jtajerf)ofe§ Gaje wielkie bei Tarnopol 
farnmt ben fjieju gefjorigett Oebauben am 17 
©eptember 1878 10 Ut)r 93ormittag§ abgefjaD 
ten, unb bajj berjelbe bei bem obigen SLermG 
ne audj unter bem ©d)d|uttg§wertf)e bon 
20135 ft. 45 !r. beraufjert werben wirb.

® er ©djojjungSact unb bie fjyeilbie* 
tłjungsbebingungen łbnnen in  ber IjiergerićfjG 
lidjen DTegiftratur eingefefjen, ober in  21bfd)rift 
genommen Werben.

23on biefer geilbietljung werben biejenU 
gen ©taubiger, benen ber geitbietljungSbes 
fdjeib nidjt jugeftettt Werben fonnte, burd) ben 
Surato r S)r. Friih ling  mit Subftituirung be§ 
® r. Łuczakowski, berftdnbigt.

Tarnopol ben 22 S u li 1878.
(4566) @ & i  I t  8 1  8553.

33om Stanislauer f. !. ®rei§* al§ §on* 
belggericfhe wirb funb gemadjt, bafj bie g ir -  
ma Salamon Wagelstein mit bem SBortlaute 
S. W agelstein SSerfcfjIeifj bon 97urnberger= 
Waaren in Stanislau in bie Jtegiftratur fur 
©injelnfirnten eingetragen wurbe.

Stanislau 17 3 u li 1878.
(4520 1— 3) 31. 8311.

SSom f. f. ®rei§gerid)te in  Tarnopol 
Wirb fur ben bem SBoIjnorte nad) unbefann* 
ten Israel Leib B art in beffen ©ęefutionSfadje 
mit M arkus W einraub pto. 150 fl. ii. SB. ein 
Surato r in ber ifSerfon bes § e rrn  2 anbe§abt>. 
® r Horowitz mit ©ubftitituirung be§ fperrn 
SanbeSabbofaten ® r. Sternklar beftimmt, unb 
bem ©rftern bie bie§bejuglid)en S3efdjeibe ein» 
geljćinbigt.

Tarnopol ben 26 Sm ti 1878.
(4591) Ogłoszenie.

L. 141. Komisya hipoteczna przy c. k. 
sądzie powiatowym w Jaśle urzędująca za­
wiadamia , iż arkusze posiadania dla gm iny 
katastralnej w Łaski wraz z sprostowanymi 
spisami posiadłości i posiadaczy kopiami map 
katastralnych i protokołami złożone zostały 
w c. k. sądzie powiatowym w Jaśle do po­
wszechnego przejrzenia.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku­
szów posiadania wnoszone być winne ustnie 
lub pisemnie w c. k. sądzie powiatowym a 
do przeprowadzenia dalszych dochodzeń w 
skutek podniesionych zarzutów niezbędnych 
wyznacza się dzień 19 sierpnia 1878 na któ­
rym zarzaty i przed komisyą hipoteczną 
wnoszone być mogą.

Jasło dnia 5 sierpnia 1878.
(4597) Ogłoszenie.

L. 65. 0. k. komisya hipoteczna zawia­
damia, iż wyłożyła do powszechnego przej­
rzenia arkusze posiadania i inne akta, służyć 
mające do założenia księgi gruntowej dla gm i­
ny Wola przemykowska z Księżemi kopa­
czami.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku­
szów posiadania wnoszone być mogą do dnia 
16 sierpnia b. r., na którym  dalsze dochodze­
nia w razie potrzeby prowadzone będą.

Radłów dnia 6 sierpnia 1878.
(4593) Ogłoszenie.

L. 5232. Komisya hipoteezna przy c. k, 
sądzie powiatowym w Limanowej urzędująca 
ogłasza, że badania miejscowe celem założe­
nia nowej księgi gruntowej dla gminy Zasa­
dne dnia 16 sierpnia 1878 rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia
w urzędach gminnych.

Każdy, kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło-
sic i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnienia
lub ochrony praw swoich uzna za stosowne.

Limanowa 5 sierpnia 1878.

(4589) Ogłoszenie. L. 27.
Celem likwidacyi p re tensji Jerzego F i­

s c h e r a  w  kwocie 35 złr. 73 ct. i 16 zł. 92 
ct. w. a. na koszt zgłaszającego i wyboru no­
w e g o  wydziału wierzycieli w upadłości A lte- 
ra Bernsteina wyznaczam term in na dzień 
26 sierpnia^ 1878 o godzinie 10 rano, na któ­
ry wszystkich wierzycieli konkursowych za­
praszam.

C. k. sąd obwodowy.
W Tarnowie dnia 12 lipca 1878.

(4608 1—3) E d jr k  ti
C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie za­

wiadamia, iż dnia 20 sierpnia, 10 września i 
24 września 1878 zawsze o godzinie 9 rano 
egzekucyjna publiczna sprzedaż kawałka grun­
tu należącego do realności pod n. 20 w 
Bliziance położonej W awrzyńca i Katarzyny 
Kowalskich własnej w celu zaspokojenia wie­
rzytelności Borucha Sehlajna w kwocie 100 
zł. aw. zpn. przedsięwziętą i przy trzecim 
term inie także niżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

Cena wywołania 100 zł. zakład 10 zł.
A kt opisania, oszacowania i resztę wa­

runków licytacyjnych są w aktach do przej­
rzenia.

Strzyżów 31 marca 1878.



(4615) Ql 40143.
§ln ber f. f. Dodpdjufc fiir 23obencuf= 

tur iu Wien fomtett mit Skgtmt beś> (Stubien* 
jafjreS 1878/9 mer ©taateftipenbint p  je 
400 ft. unb p a r  gYoet fiir bie §brer ber 
Banbmtrtfjfdjaftlicfjen unb r̂uct fiir jene ber 
forftlidjen Sfbtfjeifung ju Befe ên.

SŚetoerBer um biefelBen Biaben iljre, mit 
fegalifirtett 3JfitteHoftgfeit§geugniffen, banu mit 
bem SDiaturitatgjeugniffc eine§ ©tjmnafiiung 
ober einer DBerrealfdjufe unb attfalligen fon* 
ftiger 33efegen oerfefjeuen ®efud)e an bab f. !. 
iOlenifterium fiir Sultus unb Unterridjt ju 
rid)ten unb bem Sftectorate ber oBgcnannten 
§od)fd)ute Bib jum 25 SeptemBer ju uBerrei* 
djen.

Wien, ant 1 Sluguft 1878.
(4521 1 - 3 )  <$ o t i U

$f. 8491. S3om f. !. Sreibgeridjte ju 
Tarnopol tnirb attf 3(ufud)cu be» Sinio*1 Ba- 
bstd bab SlmortifationbOerfaprrn Bcpgltd) beb 
in Tarnopol 16 DctoBer 1877 iiber 500 ft.
0 SB. aubgeftellten, 6 SDtonate a ®atto jaf)f* 
Ba rett tiott Hersz W olf Friedlender acjeptir* 
ten aageBfidj aBfjanbett gefomutenen SBedjfefb 
eingeleitet unb ber allfiillige Suljaficr biefeb 
SBetf)felb aufgeforbert, benfelben Btutten 45 
Siageu oom iłage ber Sunbmadfjung artgerecf)* 
net fjiergeridjtS j-u erlegen uttb feitt etttmeigeb 
9ted)t ju  ermcifen, mibrigcnb biefer SBedjfcf 
auf mieber^olteb Slnfitcpen beb Simon Ba- 
bad fiir nuli unb nidjtig erfldrt toerben 
mirb.

Slom f. ! Sreibgerid)te 
Tarnopol ben 29 SJfai 1878.

(4603 1— 3) @ (i i t t  31- 4087.
®ab f. f. Sepfśgerid jt in Brody madjt be* 

famtt, bajj jur /peretrtBringimg ber gorbermtg 
non 1420 ft. 84 fr. ii. SB. famtnt 6 prc. Qin* 
fen feit 30 Sitni 1876, ber ©rfenutnifjgeBiipr, 
ber Magbfoften pr. 24 fl. 84 Ir. unb ber ©* 
Eelutionbfoften pr. 8 fl 14 fr. o. SB. unb 
ber gegenioartigen pr. 21 fl. 19 fr. ii. SB. 
®ic epefutine geilBicipung ber fRealitat fub. 
tab. 3ir. 511 unb ®SJl. 675 in Brody aut 26 
Sluguft, 24 SeptemBer unb 22 DcioBer 1878 
10 Ufjr 31. SOi. im ©eridjtbgeBdubc Por gettom* 
men merben roirb.

Se r Slubrufbpreib Bilbct 8587 fl. o. SB. 
Sab SSabtum 858 fl. 70 fr. o. SB. S ie  ii* 
Brigcn SijitationbBebinguugen, tnie audj ber 
Sd)a|ungb* unb ©runbBudjsact, fomtett in 
ber Ijiergericptlid^en Jtegiftratur eingefetjeu mer* 
ben.

Brody, ant 24 Suni 1878.
(4609 1— 3) JE d  y  k  t.

L. 5710. C. k. sąd powiatowy w Za­
leszczykach zawiadamia niniejszem p. Do­
rotę H arra i p. Fryderykę W arnicką z życia
1 miejsca pobytu niewiadomych, że przeciw 
nim  Mojżesz N ussitn W eisser pozew do su­
marycznej rozprawy o rykreślenie prawa 
zastawa sumy 100 zł. m. k. zpn. wedle 
księgi wł. nr. IV strona 166 1. 13 ciężarów w 
stanie biernym realności pod nr. 118 w Za­
leszczykach położonej zaintabulowanego na 
dniu 7 czerwca 1878 1. 5710 wdrożył, na 
który do wniesienia obrony term in na 16 
sierpnia 1878 godzinę 10 przód południem 
wyznaczono i dla tychże nieobecnych adwo­
kata dr. Antoniego Zakrzewskiego z zastęp­
stwem ek. notaryusza Eugeniusza Szadko­
wskiego kuratorem  ustanowiono. Zadaniem 
przeto nieobecnych jest wcześnie przed te r­
m inem  udzielić kuratorowi potrzebną do o- 
brony informaeyę, lub innego zastępcę sądo­
wi wskazać, inaczej złe skutki same sobie 
przypisać będą musiały.

0. k. sąd powiatowy.
Zaleszczyki dnia 7 czerwca J878.

(4610 1— B) E d j k t
L. 5711. 0. k. sąd powiatowy w Zale­

szczykach zawiadamia niniejszem p. Karolinę 
W ampach z domu Scliwarc i p. Edwarda 
W am pacha z życia i miejsca pobytu niewia­
domych, że przeciw nim  Mojżesz Nassym 
W eisser pozew do ustnej rozprawy o uznanie 
jego praw własności do sumy pożyczkowej 
600 zł. mk. zpn. w stanie biernym  realności 
pod nr. 114 w Zaleszczykach położonej we- j 
dle księgi włas. IV  strony 166 1. 12 ciężą- \ 
rów na rzecz Karoliny Sehwarc zam labuF- j 
wanej na dniu 7 czerwca 1878 1. 5711 wdro- j 
żył i o pomoc sądową upraszał w skutek j 
czego do wniesienia obrony term in na 16 i 
sierpnia 1878 o godzinie 10 przedpołudniem  j 
wyznaczony i dla tychże nieobecnych adwo­
kata dr. Antoniego Zakrzewskiego z zastęp- j 
stw em  ck. notaryusza Eugeniusza Szadko- j 
wskiego kuratorem  ustanowiono. Z adan iem ! 
przeto nieobecnych jest wcześnie przed wy- - 
znaczonym terminem udzielić kuratorowi do j 
obrony potrzebną inform ację, lub innego za- j 
stępcą sądowi wskazać, inaczej złe skutki wy- j 
niknąć mogące sami sobie przypisać będą ? 
musieli.

C. k. sąd powiatowy.
Zaleszczyki 7 czerwca 1878.

(4611 1— 3) E  £  y  k  b
L. 5709. C. k. sąd powiatowy w Zaie- j 

szczykach zawiadamia niniejszem p. Dorotę 
H arra i p. Fryderykę W arnicką z życia i , 
miejsca pobytu niewiadomych, że przeciw nim  ] 
Mojżesz Nussym W eisser pozew do sum a­
rycznej rozprawy o wykreślenie prawa zasta-

wu sumy 100 zł. aw. zpn. wedle księgi wł. I przez publiczną licytację w dwóch termi-
IV. str. 166 1. 12 ciężarów, w stanie bier- j nach, dnia 12 września *1878 i dnia 17 paź-

t,v 1 1 / 1  ™ j dziernika 1878 każdym razem o g id z r i e  10
| przed południem w tutejszym sądz ie  “d b jf

Najtańsze źródło do nabycia
nyra realności pod nr. 114 w Zaleszczykach 

' położonej zaintabulowanego na dniu 7 czer­
wca 1878 1 5709 wdrożył, na który do wnie- 

( sienią obrony term in na 16 sierpnia 1878 
■ o godzinie 10 przed południem wyznaczono i 
j dla tychże nieobecnych adwokata dr. Anto- 
\ niego Zakrzewskiego z zastępstwem ck. no- 
1 taryusza Eugeniusza Szadkowskiego kuratorem

się mającą, na których rzeczona realność wraz 
z przysługującemi takowej względem domu 
nr. 1933h sluźeboośm ini, tylko wyżej ceny 
wywołania lub za cenę wywołania sprzedaną 
będzie.

Cenę wywołania, stanowi wartość tej 
realności przy udzieleniu pożyczki przy-ustanowiono.

Zadaniem przeto nieobecnych je s t wcze- 1 ję ta  w sumie 25416 zł. aw. 
śnie przed wyznaczonym term inem  udzielić: W adyum  wynosi 10%
kuratorowi potrzebną do obrony informaeyę : tj. kwotę *2542 zł. 
lub innego zastępcę sądowi wskazać, inaczej j R esz tę  warunków i wyciąg

ceny wywołania

jako to p ł y t  d o  s t o ł ó w  i  ł i i l a r d ó w ,  w a ­
n i e n  k j& jł ie lo w y c S s , p o s a d z e k  . o s z a l o -  

w a i i ,  k o m i n ó w ' i t. p.

I .  M I c c o ,  w Wiedniu, VIII. B. 
Bennogasse Nr. 31.

Kosztorysy przesyła sie na zadanie fra... •.
‘ (46; 6 1—3)

same sobie

1878.

tabularny i 
registraturze tutej. sądu. ' 

oznajmia się, że dla niewia­
domego z życia i miejsca pobytu, wierzy­
ciela hipotecznego Oziasza H. Schapiry i dla

; przejrzeć można w 
W  końcu

złe skutki wyniknąć mogące 
przypisać będą musiały.

C. k. sąd powiatowy.
Zaleszczyki dnia 7 czerwca 

(4606 1— 3) E  fi y  k  f .  j wszystkich tych, którzy by po wydaniu wy-
L. 8035. G. k sad powiatowy w Le- ciągu tabularnego, to jest po-dniu  22 maja 

żajsku wskutek polecenia c. k. sądu krajowe- i 18 <8 rzeczone prawa, na realności spi zedać 
go wyższogo w Krakowie z dnia 19 czerw- i maj$cej nabyli, lub którym by uchwały 
ca 1878 1 7571 ogłasza, że wskutek poda- I niniejszej sprzedaży się tyczące, z jakiego- 
nia de pres. 15 lutego 1878 1. 2239 sąd po- j bądż^powodu, doręczone być m e mogły adw,

"  P i e l n i ,  w S a n o -  
c k i e m ,  składaj, -  

z lOciu morgów ziomi z ogrodem, odpowiednim i 1 u- 
i dyn kami i inwentarzem do nabycia. — B l;ższc szc e- 
góly udziela J a n  t J r a n a t o w s k i  w  J P ń - I n i ,  
poczta Z a r s z y n .

Podziękow anie.
wiatowy w Leżajsku rezolucją z dnia 14 mar- j 6r
ca 1878 i. 2239 zezwolił aby na podstawie 1 P- 
kontraktu kupna i sprzedaży z daty Leżajsk j 
dnia 29 stycznia 1877 pomiędzy zwierzch­
nością gm iny miasta Leżajska a Leopoldem 
Jabłońskim , Józefem Rawiczem i Józefem 
Gieleeińskim zawartego utworzono z realno­
ści podl. 319 w Leżajsku położonej dawniej 
własność gm iny miasta Leżajska stanowiącej 
w objętości 1 morga i 1539 kwad. sążni 
graniczącej od wschodu z pastwiskiem gm i­
ny miejskiej od zachodu z drogą z miasta do 
Staromiasta prowadzącą z południa z realu ■- 
ścią po baronie Bailfou a z północy z real­
nością Tomasza Jarosiewieza trzech ciał t a ­
bularnych a mianowicie dla części Józefa 
Gielecińskiego obejmującej lOńG1̂  kwad. są­
żni pod 1. k. 86.1 dla części Leopolda Ja-

Filip  M ansch kura terem a jego zastępcą ,
adw f dr. Bieliński mianowanym został. ! Pl.zed dwom[l laty zostałem nawiedz( 1V , . 

Z e. k. Sądu krajowego. 'ro b ą  norek i ogól nom osłabieniem eiata, do . do-
{ Lwów dnia 6 lipca 1878 . łączył się był uporczywy ból gardła, połączeń., nie-
» • ustającą chrypką. W tej ciężkiej słabości udawałem
i (4 5 7 4  2 — B) E  «t y  k  £ . ! się do najznakomitszych powag Jekarskń-b i ’'?m

t ,  T , . .. ,-i . . , , A rady przeszło 50 lekarzy, lecz wszelki! ich usiro ania
L. w9bl. Dnia «0 sierpnia dnia łOgO . k a z a ły  się w .rezultacie płonnemi.

Zwątpiwszy już o wjzdrowii nui, oddałem

błońskiego obejmującej 1046]/3 kwad sążni 
pod 1. k. 859 i dla części Józefa Rawicza 
obejmującej także 10461/* kwad. sążni pod 
1. k. 860 i projekta tych nowo utworzonych 
ciał tabularnych ułożono i że prawo własno­
ści Leopolda Jabłońskiego Józefa Rawicza i 
Jozefa Gielecińskiego w stanie czynnym tychże 
nowo utworzonych ciał tabularnych wpisanem 
zostało. W zywa się więc wszystkich, którzy- 
by na podstawie prawa uzyskanego pr/.eci 
dniem otworzenia tych nowych ciał tabular­
nych domagali się jakiej zmiany stanu czyn­
nego co do prawa posiadania owej realuości, 
lub którzy by na takowe uzyskali prawo za­
stawu lub służfcbnictwa lub też innego pra­
wa do intabulacyi zdolnego, aby te sw oje  
protensye oraz ze żądanem prawem pierw­
szeństwa przy dołączeniu dotyczących doku­
mentów zgłosili w c. k. sądzie powiatowym 
w Leżajsku aż do dnia lOtego sierpnia 1878 
(N. B. sąd powiatowy wyznaczy term in 3 
miesięczny z oznaczeniem dnia wedle kalen­
darza którego się term in ten kończy) gdyż 
inaczej takowe w tym razie jeżeliby prawa 
ich z jakiej bądź teraz w używaniu niebędą- 

' księgi lub sądowej rezolueyi widoczne 
lub°jakie podanie tego prawa się tyczą­

ce do sadu wniesionem  było, utraciliby w 
myśl §. 6 ust z cmia 2o lipca 1871 1. 96 d. 
p. p. prawa do urzeczywistnienia owych pre- 
t .nsyi przeciw trzecim osobom które nabyły 
w dobrej wierze praw a tabularne na mocy 
niezakwestyowanego wpisania na tym  nowym 
korpusie tabularnem.

Przywrócenie lub przedłużenie tego 
term inu edyktalnego nie ma miejsca.

C. k. sąd powiatowy 
Leżajsk dnia 10 lipca 1878.

(4601 1— 8) E  a  y  k
L. 3900. W  dniach 5 września 3 pa­

ździernika i 7 listopada 1878 o godzinie 10 
rano odbędzie, się w tutejszym sądzie przy­
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. 
k. 27/18 w Pianowieaek położonej wedle 
wykazu hipotecznego 1. 66 Mikołaja Jerem y 
vel Jarem ków  własnej ciało tabularne stano­
wiącej w sprawie c. k. uprz. Zakładu kredy­
towego włościańskiego przeciw Mikołajowi 
Jarem a veł Jarem ków  250 złr. a względnie 
pto 203 złr. 93 cent. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
500 złr. wadyum 50 złr.

Na pierwszych dwóch term inach real­
ność ta  tylko za lub wyżej ceny wywołania 
na trzecim naw et poniżej sprzedaną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

O. k. m. d. sąd powiatowy 
Sambor dnia 25 czerwca 1878.

(4559 — 3) 2 E  «S y  k  t .
L. 28204. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie, w sprawie c. k. uprz. akcyjnego banku 
hipotecznego przeciw Ghanie Reizel Botli i 
Leonowi Gottlieb o 3 raty  z pożyczki 12700 
zł. po 584 zł. 20 kr. zpn. i resztę kapitału 
12249 zł. 75 kr. zpn. rozpisuje przymusową 
sprzedaż realności wTe Lwowie pod 1. 637 J/4 
położonej, wedle dom. 55 pag. 442 i 443 n. 
20 i 30 hat-r. Ghany Reizli Both i wedle 
dom. 178 pag. 146 n. 44 haer. Leona Got­
tlieb własnej, a powyższej wierzytelności ek. 
uprz. gal. Banku hipotecznego wedle dom. 
234 pag. 295 nr. 99 on. za hipotekę służącej,

Z drukariu W. Łozińskiego, ul.

wo>lno

sierpnia
wrześuia dnia 17 października 1878 o go­
dzinie lOtej rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie publiczna sprzedaż realności pod 1. k. 
20 w Strzałkowioach położonej ciała lii pot. 
stanowiący w sprawie Israela Reeichmanu 
przeciw Mikołajowi M artuszka o 32 złr. 19 et. 
w. a. z pu.

Cena szacunkowa wywołana wynosi 
460 złr. w. a.

W adyum wynosi 46 złr.
Przy pierwszych dwóch term inach re­

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim nawet poniżej takowej 
na będzie.

Resztę warunków licytacyjnych 
w tut. sądowej registraturze przejrzeć.

Z c. k. sądu powiat, m. d.
Sam bor dnia -30 maja 1878. ;

(45S4 2— 3) © fe w ie s a s e z e is ie
L. 37944. W celu zabezpieczenia dos- j  

lawy szutru do kilometrów 221 do włącznie i 
228 traktu krakowskiego w okręgu budowni- ! 
czym tarnowskim  na lata 1879, 1880 i 18811 
odbędzie się w c. k. Starostwie w Tarnowie j 
na dniu 20 sierpnia 1878 lieytaeya przez \ 
składanie pisem nych ofert. , <

Ilość potrzebnego szutru na przestr: eń 
wyż wymienioną na r. 1879 wynosi 622 ił. ;• 
m etrów sześciennych w ćm ie fiskalnej 1605 ; 
zł. 76 %  ct.

Bliższe warunki licytacji przejrzrne być . 
mogą w wymienionem c. k. Starostwie, gdzie j 
także oferty zaopatrzone marką stemplową na | 
50 ct. i 5°/0 wadyum w oznaczonym term i- i 
nie najdalej do godziny 12 w południe po- ? 
dane być mają.

Oferty nie ułożone w edług wzoru prze­
pisanego w §. 46 warunków licytacyjnych, i 
lub nie podane w term inie nie będą uwzgle- \ 
dni one.

N am iestnictw a, 
dnia 4 sierpnia 1878.

jeszcze był w opiekę. Wielmożnego Dr. J u l i a n a  
O l p i i i s h i c g o ,  rtokl wszech nauk lekarsL' ih w 
Treinbowli i -Teg ' tylko głębokiej nauce i wytrwało­
ści, niemniej gorliwemu i sumiennemu badaniu pi/°- 
biegu choroby mojej — zawdzięczam, iż obi nie przy­
szedłszy zupełnie do sił i zdrowia — jertew w mc :- 
ności obowuązkom stanu swojego zadoś i uezym.

Nie mogąc atoli w inny sposób wysoka * ym - 
i wdzięczność moją wyrazić, jako dla wyż* „ymi 
nionego zbawcy mego przejęty jes em, urzeto upr ' zi„ 

Przyjm zacny mężu n in ie js i publń in< mc 
podziękowanie,, jako słaby tylko wyraz tege. "o di 
Ciebie w gruncie duszy czuję !„.

L u d w i k  H u n i n i c k i
koniuszy i weterynarz. (45 ' z—3'

Zarysy treściwe 
o poflsttkaeli

inspektora podatkowano 
Ja s ą .  a

po cenie 1 z*. 50 cl.
tudzież

Olej i wosk ziemny |  
w  Galicyi

p r z e z  r a d c ę  g ó r n i c z e g o
E d w a r d a  W i n d a k i e w i c z a

po cenie 2 zl.
nabyć można 

w  A d m in istraey i „G aze ty  L w ow sk ie j“ .
(15-10)

Z c. k. 
W e Lwowie

Doniesienia prywatne.

L. 3171. (4458 2— 3)

Ogłoszenie licytaeyi.
Zakład dla umysłowo chorych na Kul- 

parkowie „loco“ potrzebować będzie na rok 
1879 drzewa opałowego sagów raz wiąza­
nych 2 m etry wysokich, tyleż długich a je ­
den m etr szerokich mianowicie: 

bukowego około 500 
brzozowego około 150 

zaś węgla kamiennego około 300,000 kilogr 
W skutek tego na te przedmioty rozpisuje 
się lieytaeya przez oferty pisemne z term i­
nem do dnia 2 sierpnia 1878 do godziny 11 
przed południem, do której to godziny, ofer­
ty te opieczętowane, m arką stemplową n.a 50 
centów opatrzone, a zawierające w sobie wa­
dyum 5%  od ceny ogółowej, w dyrekcji za­
kładu przyjmowane będą, zaś o godzinie 12 
nastąpi tychże otwarcie.

Oferty mogą być wniesione osobno na 
dostawę drzewa, a osobno na węgle kamienne.

Term in wniesienia ofert jest ścisły, po­
tem wniesione oferty nie będą uwzględnione.

Bliższe warunki można przejrzeć w go­
dzinach od 8 do 1 i od 2 do 4 w kaneela- 
ryi zarządu zakładu na Kulparkowie. Na pod­
stawie tych warunków spisane zostaną kon­
trakty dla tego oferent obowiązany jest wy­
razić w ofercie, iż mu warunki licytaeyi są 
wiadome i że tymże się poddaje. Od cało­
rocznej dostawy należy złożyć przy kontrak­
cie 10%  jako kaucję.

Z dyrekcyi zakładu kraj. dla umysłowo 
chorych.

Ełńparków 30 lipca 1878 ._______
Cii&rneckiego, dora Warnera, 1. 12.

W Y K A Z  
Zmian terytoryainych

w okręgach sądowych i politycz­
nych t i a l i e y i ,

zarządzonych 
z  < t i * i e m  1  . s i e r p n i a  1 8 7 8 ,

nabyć można po cenie 15 Ct. w. a. 
a z przesyłką pocztową 18 ct. w. a.

w Elispertycyi
G a z e ty  L w o w s k ie j .

I

5  Fodręcznik | |
3K (jja

*  władz administracyjnych i autonomicznych
*  
n  
#

#  

n
Kn
2  

In

zawierający zbiór ustaw i przepisów o

Policyi ogniowej 
H : budowniczej
*X

o p u s e i l  j n ż  p r a s ę
i jest do nabycia w Ekspedycji Gazety 

Lwowskiej
po cenie 1  z ł .  za eg z e m p la rz , z prze- 

syłką pocztową 1 ał. 5 ct.
Główny skład w księgarni

G a b r  j j n o w i c z  a  i  S c h m i d t a j
W  Ekspedycji „Gazety Lwo­
wskiej “  są także do nabycia

XJ s t a w y

o lichwie i sijaństwie _
w jednej książeczce. Cena egzemplarza 6 et. 

z przesyłką pocztową 8 et.

ATUiTCr -3  ’.0  'tte


